
5. Okres rozwiniętej gospodarki 
przyswajalnej 
(około 8000-4900 p.n.e.) 

5.1. Uwagi wstępne 

Pojawienie się najstarszej gospodarki wytwórczej w środkowym Su­
danie około 4 900 p.n.e. (około 6 000 bp) poprzedzał stosunkowo długi 
okres stosowania rozwiniętej gospodarki przyswajalnej, trwający, jak się 
wydaje, około 4 tysięcy lat radio węglowych. Jego główną cechą była in­
tensywna i wszechstronna eksploatacja zasobów środowiska nadrzeczne­
go przez wspólnoty społeczne. Pozostałością po nich jest archeologiczna 
kultura wczesnochartumska (Early Khartoum, Khartoum Mesolithic), 
której zasięg obejmuje środkowy Sudan a niektóre składniki tego wiel­
kiego zespołu archeologicznego, wśród nich zaś dekoracja naczyń cera­
micznych, występują w północnej sawannie subsaharyjskiej i na Saharze. 
Według najnowszych danych, chronologia tej kultury przypada na okres 
około 8 000 - 4900 p.n.e. (X - VII tysiąclecie bp) (Hassan 1986). Typ adapta­
cji nadrzecznej reprezentowany przez kulturę wcaesnochartumską zgodny 
był z ogólnym kierunkiem rozwoju społeczeństw strefy sawanny subsaha­
ryjskiej w okresie wczesnoholoceńskim. 

Najogólniej rzecz ujmując, od około 12 000 bp w północnej i wschod­
niej Afryce postępował proces rozszerzania strefy zasiedlenia (ekumeny). 
Po okresie stosunkowo chłodnym i skrajnie suchym (prawie zupełny brak 
^deszczów), w czasie około 18. 000 -.12 000 jbp (przypadającym, na schyłek 
ostatniego zlodowacenia (Williams 1982: 18), zaczęły w tej części konty­
nentu padać deszcze. U schyłku plejstocenu i w początkowej fazie holo-
cenu (12 000 - 6 000 bp) (pomimo wahań opadów i temperatury cała pół­
nocna i wschodnia Afryka stała się ponownie, od czasów środkowego pa­
leolitu, dostępna dla kolonizacji ludzkiej. Poziom lustra jezior (np. jeziora 
Czad) i rodzaj szaty roślinnej, czytelne w materiale kopalnym, wskazują 
(Williams 1982: 19), że w końcu plejstocenu i początkach holocenu, około 
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12 000/11 000 - 7 000 bp, w północnej Afryce padały obfite deszcze, które 
spowodowały powstanie jezior i ekspansję strefy sahelu i sawanny na po­
łudnie od niej. Po tym okresie nastąpiło pogorszenie się warunków klima­
tycznych, aby ponownie ulec poprawie około 6 500 - 4 500 bp. 

Końcowoplejstoceńskie i wczesnoholoceńskie optimum klimatyczne 
w północnej i wschodniej Afryce spowodowało w strefie letnich deszczów 
monsunowych ekspansję w kierunku północnym mokrych lasów tropikal­
nych oraz sawanny subsaharyjskiej i sahelu. W tym samym czasie w mia­
rę przesuwania się na południe granicy deszczów zimowych od wybrzeży 
Morza Śródziemnego następowała ekspansja strefy lasów i stepów śród­
ziemnomorskich w głąb Sahary. Można przypuszczać, że strefy deszczów 
letnich i zimowych oraz odpowiadające im strefy roślinne zetknęły się ze 
sobą w toku tego procesu i nawet w pewnym okresie częściowo na siebie 
się nakładały. W miarę rozszerzania się tej ekumeny następowała jej ko­
lonizacja przez grupy ludności z południa i północy, a także wywodząca 
się z doliny Nilu i postępująca w kierunku na zachód i wschód od tej rze­
ki. Obszar środkowego Sudanu znalazł się wówczas w strefie kolonizacji 
albo wywodzącej się z południa, albo też nadeszłej znad Nilu. 

Ze względu na położenie geograficzne środkowego Sudanu dla tych 
rozważań szczególne znaczenie ma rozwój gospodarczy społeczeństw kolo­
nizujących dzisiejszą południową Saharę i sahel, oraz dolinę Nilu nubij­
skiego i górnego. Uważa się dzisiaj, że te rozległe obszary Afryki, sięgają­
ce od Atlantyku do Morza Czerwonego, zasiedlały w tym okresie (12 000 -
- 6 000 bp) grupy ludzkie, których podstawą utrzymania były wyspecjali­
zowane formy gospodarki przyswajalnej. Według propozycji zawartych 
w szkicach syntetycznych Clarka (1984: 25 - 30) i Suttona (1974; 1977), 
grupy te eksploatowały biotopy wodne takie jak brzegi rzek, jezior i ba­
gien, co najmniej od XI tysiąclecia bp i osiągnęły apogeum swego rozwo­
ju w IX tysiącleciu bp, równocześnie z kulminacją opadów deszczowych 
i wysokim stanem wód jezior w X - IX tysiącleciu bp, czytelnym wówczas 
m.in. na Saharze środkowej. Około 9 000 bp poziom jeziora Czad do tego 
stopnia podniósł się, że jego wody zaczęły płynąć do Atlantyku poprzez 
dopływy Nigru, a wody jeziora Turkana (Rudolfa) płynęły wówczas do 
Białego Nilu. Zbiorniki wodne były w te j strefie otoczone rozległymi, 
bogatymi stepami, z rzadka porośniętymi drzewami. Podobna strefa śro­
dowiskowa istniała w tym czasie we wschodniej Afryce (Turkana, Wielki 
Rów, Nakuru, Elmenteita). Zasoby żywności tego wodno-stepowego śro­
dowiska, które były dostępne grupom zbieraczy i łowców stosujących od­
powiednią technologię, musiały być ogromne, jak to sugerują odpowiednie 
szacunki (por. niżej), chociaż ubóstwo szczątków roślin i — względne — 
dzikiej fauny z tego okresu uniemożliwia dokładniejsze ich oszacowanie. 
Ze względu na prawie zupełny brak diagramów pyłkowych i makro-
szczątków roślinnych mało wiemy zwłaszcza na temat szaty roślinnej 
istniejącej w tym środowisku. Więcej wiemy o faunie, chociaż jej szczątki 
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są w o g r o m n e j p rzewadze o d p a d k a m i żywności p o r z u c o n y m i w obozowi­
skach i osadach, a więc zapewne r e z u l t a t e m wyspec ja l i zowanego , p r a k t y ­
kowanego s e l e k t y w n i e r y b o ł ó w s t w a i łowiec twa oraz z w y c z a j ó w k u l i n a r ­
nych i p rze twórczych , k tó re mogły nie o b e j m o w a ć wszys tk ich g a t u n k ó w 
zwierzą t ż e r u j ą c y c h w d a n y c h ś rodowiskach . B r a k np. w t e j p róbce szczą­
tków dzikiego osła i zebry, k tó re n i e w ą t p l i w i e b y ł y sk ł adn ik i em l o k a l n e j 
f a u n y ; być może nie polo'wano na nie z p o w o d ó w r e l i g i j nych ( tabu) : np. 
w Sudan ie do dz is ia j osioł otacizany jest p r z e s ą d a m i (por. Arke l l 1953: 17). 
W zawar tośc i osad i obozowisk z tego o k r e s u w y s t ę p u j ą duże ilości muszl i 
mięczaków s łodkowodnych , ości ryb ich , kości gadów, s s aków w o d n y c h 
(hipopotam) i l ądowych , g łównie an ty lop . W y d a j n ą eksp loa tac ję zasobów 
tego n a d w o d n e g o ś rodowiska umożl iwia ło wyposażen ie w na rzędz ia t y c h 
g r u p społecznych, k tó re sk łada ło się m.in. z dzid lub h a r p u n ó w z d u ż y m , 
do 20 c m długości , g r o t e m kośc i anym z j e d n y m r z ę d e m zadziorów, sieci 
ryback ich obc iążonych c ięża rkami g l in i anymi i k a m i e n n y m i (nad Ni lem) 
i narzędz i s k ł a d a n y c h z os t rzami z w k ł a d e k m i k r o l i t y c z n y c h ( zapewne 
różne os t rza nożowate , g ro ty s t r za ł do łuku , h a r p u n ó w itp.). Za in i c jowa­
no w y r ó b naczyń ce ramicznych zdobionych c h a r a k t e r y s t y c z n y m o r n a m e n ­
t em linii f a l i s t e j p r zy pomocy narzędz ia z ości s u m a , musz l i l ub zdobio­
nych odciskiem plecionki koszykowej , s u g e r u j ą c y m u ż y w a n i e w y p l a t a ­
nych koszy. Ceramikę tę w y r a b i a n o w Ken i i i na S a h a r z e od IX do VII I 
tysiąclecia bp. Genezę i szybkie rozprzes t r zen ien ie się g a r n c a r s t w a w t y m 
okresie Cla rk i S u t t o n wiążą z u p o w s z e c h n i a n i e m się go towan ia s t r a w y 
w postaci zup mięsno- roś l innych lub papk i (bryi). W za jęc iach ryback i ch 
i łowieckich ludność ta pos ług iwała się z a p e w n e t r a t w a m i i czó łnami-
- d ł u b a n k a m i . S tud ia nad techniką w y r o b u narzędz i ze ska ł d r o b n o k r y s t a -
l icznych i podobnych do k rzemien ia s u g e r u j ą i s tn ienie w t y m okres ie 
różnych t r adyc j i (Hays 1975), b r a k j ednak p r z e k o n y w a j ą c y c h d a n y c h na 
t ema t e w e n t u a l n e g o większego z różnicowania p o d s t a w gospodarczych tych 
g rup społecznych, t w o r z ą c y c h w e d ł u g S u t t o n a (1977: 29) j eden a k w a l i t y -
czny kompleks k u l t u r o w y . N i e w ą t p l i w i e t r zeba zgodzić się z S u t t o n e m , 
że ba rdzo w y d a j n a eksp loa tac ja ś rodowiska wodnego mus i a ł a mieć 
doniosłe k o n s e k w e n c j e społeczne. Z pewnością s t w o r z y ł a ona pod­
s t a w y gospodarcze s p r z y j a j ą c e wzros towi gęstości zas iedlania i umożl i ­
w i a j ą c e egzys tenc ję l icznie jszych i w iększych g r u p społecznych aniżeli 
w okres ie poprzedn im, k tó re mogły łączyć podobne war tośc i e s te tyczne 
jak na to w s k a z u j e np. t e chn ika i s ty l i s tyka ga rnca r ska . Niel iczne, znane 
dzis ia j pochówki s u g e r u j ą , że ludność tę mogły t w o r z y ć popu lac j e o m o r ­
fologicznych cechach negro ida lnych . 

5.2. Społeczeństwo i jego osadnictwo 

Ś r o d k o w y S u d a n był częścią tego rozległego akwal r tycznego k o m p l e ­
ksu ku l tu rowego , r o z w i j a j ą c e g o się w pó łnocno-wschodn ie j A f r y c e 

3 Schyłek pradzie jów w ś rodkowym Sudanie 
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w okresie 11 000 - 6 000 bp. Podstawą tego procesu była wysoce wydajna 
eksploatacja środowiska sawanny nad brzegami Nilu. 

Pozostałością tego rozwoju nad górnym Nilem jest kultura archeolo­
giczna wczesnochartumska, która poprzedza pojawienie się kultury neo­
litycznej i przypada na okres od X do VII tysiąclecia bp; podstawy tej 
datacji opierają się głównie na pomiarach radiowęglowych. Większość 
tych pomiarów znajduje się poza zasięgiem poprawek wynikających z ka­
libracji dendrologicznej. 

Informacje z zakresu chronologii względnej kultury wczesnochartum-
skiej uzyskano jedynie w toku badań wykopaliskowych o charakterze 
sondażowym na stanowisku El-Qoz, położonym w obrębie dzisiejszego 
Chartumu (Arkell 1953: 97 - 101). Poczynione tam obserwacje stratygra­
ficzne wskazały na starszą metrykę tej kultury niż neolit chartumski. 
Okazało się też, że w rożwoju tradycji garncarskiej kultury wczesnochar­
tumskiej na tym stanowisku ceramika zdobiona motywem linii falistej 
była starsza od ceramiki zdobionej punktowaną linią falistą. 

T a b e l a 1 

D a t y r a d i o w ę g l o w e ze s t a n o w i s k k u l t u r y w c z e s n o c h a r t u m s k i e j n a d g ó r n y m N i l e m 

L . p . S t a n o w i s k o G ł ę b o k o ś ć 
N u m e r l a b o ­

r a t o r y j n y 
p o m i a r u 

D a t a b p (1950) 
p r z y w a r t o ś c i 
5568 l a t j a k o 

p o ł o w i c z n y 
o k r e s r o z p a d u 

C - 1 4 

D a t a p .n . e . 
(BC) 

1 S a r o u r a b 2 40 c m H A R - 3 4 7 5 9 3701110 
2 S a r o u r a b 2 30 c m H A R - 3 4 7 6 9 330±110 
3 S a q q a i 145 c m T - 5 0 2 5 7 4101100* 
4 S a q q a i 110 c m T - 5 0 2 7 7 3201110 
5 S a q q a i 65 c m T - 5 0 2 6 7 2501110* 
6 S a q q a i 30 c m T - 5 0 2 4 7 2301110* 6 570 - 5 590 
7 S a r o u r a b 1 Q-1536 6 4 0 8 1 8 0 5 615 - 5 090 

Według Hassana (1986: 86) z uzupełn ieniami autora.* — zastosowano poprawkę na f r akc jo ­
nowan ie izotopowe. Daty p.n.e. F. Hassan podał zgodnie z p o p r a w k a m i ka l ib racy jnymi pro­
ponowanymi przez Kleina i innych (1982). 

Na chronologię bezwzględną kultury wczesnochartumskiej na obsza­
rze naszych bliższych zainteresowań rzuca światło siedem dat radiowę­
glowych (tabela 1). Z próbki muszli ostrygi rzecznej z osady w Saqqai 
uzyskano datę 10 000 bp ±150 (brak numeru); dopuszcza się jednak mo­
żliwość zanieczyszczenia tego materiału (Caneva 1983c: 149). 

Stanowiska kultury wczesnochartumskiej pochodzące spoza środkowe­
go Sudanu, znad środkowej Atbary, dolnego Białego Nilu i z Shaąadud 
na wyżynie Butana, także mieszczą się w przedziale czasowym wyznaczo­
nym przez te daty (por. Hassan 1986: 86, tab. 1). Po uwzględnieniu po-
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prawek wynikających z kalibracji dendrochronologieznej, chronologia 
bezwzględna tej kultury przypada na około 7 400 - 4 900 p.n.e. (BC) (por. 
Hassan 1986: 98). 

Na obecnym etapie badań nie jest jeszcze możliwe podjęcie próby re­
wizji wewnętrznej periodyzaeji kultury wezesinochartumskiej zapropono­
wanej przed ćwierćwieczem przez Arkella (1953: 97 - 101). Według tej 
propozycji, opierającej się na wynikach badań w Bl-Qoz (por. wyżej), ce­
ramika zdobiona motywem linii falistej jest starsza od motywów punkto­
wanej linii falistej. Brak danych do podjęcia próby ewentualnej periody­
zacji rozwoju podstaw gospodarczych w okresie trwania tej kultury. 

5.2.1. Środowisko naturalne 

W próbie przedstawienia środowiska naturalnego w środkowym Su­
danie w początkach holocenu niezbędne jest wykorzystanie danych z za-
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HKffl 7 [ZEZ] 
Ryc. 5. Budowa geologiczna środkowego Sudanu 

W K W a i l a 1982 

I : g l i n y i s y l t y ; 2: o s a d y r z e c z n e ; 3: p i a s k i e o l i c z n e i ż w i r y p o w i e r z c h n i o w e ; 4: g n e j s y , 

ł u p k i i m a r m u r y ; 5: p i a s k o w c e n u b i j s k i e , 6 : p i e r ś c i e n i o w a t e k o m p l e k s y s k a ł w u l k a n i c z n y c h ; 

7 : g r a n i c a w y s t ę p o w a n i a w y c h o d n i p i a s k o w c a ; S : ż y ł y w s k a l e ; 9 : u s k o k i t e k t o n i c z n e ; 

10: g r a n i t 
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kresu geologii i geomorfologii, klimatologii, botaniki i zoologii na tle in­
formacji uzyskanych z badań archeologicznych. Trzeba przy tym pod­
kreślić, że brak, jak dotąd, dokładniejszych opracowań geologii i geomor­
fologii, klimatu, flory i fauny tego obszaru w czasach dzisiejszych, które 
mogłyby być punktem wyjścia do takiego przedstawienia. 

Górny Nil od zlewu wód Błękitnego i Białego Nilu w Chartumie do 
VI katarakty charakteryzuje się tym, że rzeka płynie na odcinku około 
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W g M a r c o l o n g o i M a i s c e l a n i e g o 1983 
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60 km przez płaską, stopniowo zwężającą się dolinę rzeczną, aby na­
stępnie przedrzeć się przez barierę starych skał krystalicznych i wulka­
nicznych w Sabaloka, które tworzą kataraktę Nilu położoną najbardziej 
na południe (Vail 1982). Budowę geologiczną tego obszaru obrazują mapy 
sporządzone przez Vaila (ryc. 5) oraz Delany'egio z 1952 roku (Geological 
Survey Department, Sheet 55 — Khartoum, 1 : 1 000 000) i 1953 roku 
(Geological Survey, East Khartoum Province, 1 : 250 000), na których za­
znaczono także stanowiska archeologiczne. Vail (1982: 53) podkreśla 
jednak raczej słaby stan badań nad geologią tego obszaru. Wymienić tu­
ta j też trzeba mapę obrazującą geologię i geomorfologię tęgo obszaru 
opracowaną przez Marcolongo i Mascellaniego (ryc. 6). 

Według tych map, generalnie rzecz ujmując, na zachód i wschód od 
doliny górnego Nilu, na powierzchni .gruntu występują rozległe prze­
strzenie skał piaskowcowych, natomiast północna część wschodniego brze­
gu zbudowana jest ze skał wulkanicznych i metamorficznych. W skałach 
piaskowcowych występują otoczaki kwarcowe, arkozy, łupki ilaste i mu-
łowiec, a także zmineralizowane drewno. Od zachodu i wschodu biegną 
do doliny Nilu liczne wąwozy, których dno wypełnione jest piaskiem 
(Marcolongo 1982: mapy). W starych utworach VI katarakty występują 
gnejsy, łupki, skały meta wulkaniczne i granity. Vail (1982: 56) wywodzi 
pochodzenie otoczaków kwarcowych, z których otrzymywano odłupki ma­
sowo występujące w zawartości stanowisk archeologicznych ze schyłku 
epoki kamienia w środkowym Sudanie, ze skał podłoża, a nie zerodowa-
nego piaskowca nubijskiego, co sugerował Arkedl (1949: 41; 1953: 25). 

Z utworów wulkanicznych i magmowych w Sabaloka i w Sileitat-es-
-Sufur położonego na północ od Kadero, pochodziły według Vaila (1982: 
57) skały używane jako surowiec do wyrobu narzędzi pracy, m in . twar­
dy, różowy ryolit, kwarc i porfir. W Sileitat-es-Sufur znajdują się też 
wychodnie sjenitu. 

Właściwa dolina górnego Nilu zbudowana .jest z syltów i piasków po­
chodzenia aluwialnego, przetransportowanych w przeszłości z południa 

Ryc. 6. Budowa geologiczna i geomorfologiczna środkowego Sudanu na pods tawie 
in t e rp re t ac j i zdjęć lotniczych 

1: o s a d y p i a s z c z y s t e w w ą w o z a c h ; 2: m ł o d s z e o s a d y i s y l t y r z e c z n e ; 3: s t a r s z e o s a d y r z e c z n e ; 

4: g l i n y i s y l t y f o r m a c j i G e z i r a ; 5 : p i a s k o w i e c n u b i j s k i ; 6: f e l s y t y i ż y ł y k w a r c u ; 7: w i ę k s z e 

ż y ł y s k a ł w u l k a n i c z n y c h ; 8: p i e r ś c i e n i o w a t e k o m p l e k s y s k a ł w u l k a n i c z n y c h ; 9: m ł o d s z e 

u t w o r y w s k a ł a c h m e t a m o r f i c z n y c h ; 10: r y o l i t y ; 12 : s t a r s z e u t w o r y w s k a ł a c h m e t a m o r f i c z ­

n y c h ; 12: g n e j s y , z a z w y c z a j p o d u t w o r a m i o s a d o w y m i ; 13: p o z o s t a ł o ś c i s t a r o r z e c z y ( d z i s i a j 

s u c h e ) ; U: w a ż n i e j s z e s t a n o w i s k o a r c h e o l o g i c z n e ( E K — k u l t u r a w c z e s n o c h a r t u m s k a , E N — 

w c z e s n y n e o l i t , L N — p ó ź n y n e o l i t ) 

1 — K h a r t o u m H o s p i t a l ( E K / E N ) ; 2 — E l Q o z ( E K / E N ) ; 3 — O m d u r m a n B r i d g e ( L N ) ; 4 -

N o f a l a b ( E N ) ; 5 — I s l a n g ( E N ) ; 6 — S a r o u r a b 2 ( E K ) ; 7 — U m m M a r r a h i ( E K ) ; 8 — S h a h e i n a b 

( E N / L N ) ; 9 — J . R a u w i y a n ( E N ) ; 10 — G e i l i ( E N / L N ) ; 11 — Saąąat ( E K / L N ) ; 12 — K a d e r o 1 

( E N / L N ) ; 13 — Z a k i y a b ( E N ) ; 14 — K a d e r o 2 ( E N ) ; 15 — U m m D i r e i w a 1 ( E N ) ; 16 — U m m 

D i r e i w a 2 ( E N ) 
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Ryc. 7. Hydrograf ia środkowego Sudanu na tle budowy geologicznej na podstawie 
in te rp re tac j i zdjęć lotniczych 
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I ł t y ; 7 : g r a n i t y ; 8: g n e j s y ; 9 : w ą w o z y ; JO: w z g ó r z a ; 11: w a ż n i e j s z e s t a n o w i s k o a r c h e o l o g i c z n e 

( j a k n a r y c i n i e 6) 
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przez wody rzeczne. Wydaje się, że pochodzenie tutejszych glin i syltów 
może być odmienne od zalegających na równinach Gezira, położonych na 
południe od Chartumu (Vail 1982: 60; odmiennego zdania jest Marcolon-
go 1983: 41 - 43). Na glinach i syltaeh znajdują się piaszczyste pagórki, 
zbudowane z nich są równiny utworzone przez wody rzeczne płynące 
z południa (Vail 1982: 52). Na tym odcinku Nilu zarejestrowane także po­
zostałości starych koryt rzecznych (ryc. 7). 

Jeżeli chodzi o gleby występujące w środkowym Sudanie, to, wobec 
braku danych, punktem zaczepienia może być tylko opracowanie Worralla 
(1958). Wyróżnił on w okolicach Chartumu cztery grupy gleb (ryc. 8): 

H / 
L-{./ 1 1 

B—\ ' O M D U R M A N 

CHARTUM 

EZH 
Wg Woralla 1938 

Ryc. 8. Gleby w okolicach C h a r t u m u 

1: gleby nadrzeczne; 2: gleby położone w wyższych par t iach te renu; 3; piaszczyste pagórki ; 
4: gleby pochodzące z rozpadu piaskowca 

Teren oznaczony dwoma symbolami oznacza łączne wys tępowan ie obu rodza jów gleb 

1. Gleby nadrzeczne pochodzenia aluwialnego. Gleby te nad Nilem 
mają bardzo zróżnicowany skład, od grubego piasku do ciężkiej 
gliny. Mają barwę od brązowej do szarobrązowej, zalegają często na war­
stwach syltów i piasku, poprzedzielanych warstwą węglanu wapnia co 
jest efektem wyparowywania wody z gleby. Wykazują one duże zróżnico­
wanie w zawartości soli i sody, ale nasycenie tymi związkami jest mniej­
sze aniżeli w glebach grupy drugiej. Są to gleby dobre, dzisiaj inten­
sywnie uprawiane przy wykorzystaniu irygacji naturalnej lub zastosowa­
niu sztucznego nawadniania; na ogół zawierają dużo wilgoci. 
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2. Gleby wyżej położone. Położone są głównie na wschód od koryta 
rzeki i zajmują prawie całą powierzchnię doliny, tj. jej płaskie dno wy­
niesione nieco ponad lustro rzeka, nie więcej jednak niż 6 m powyżej 
niedawnego poziomu wylewu. Gleby te składają się z glin i piasków. Gli­
ny w górnej partii składają się z około 30 cm warstwy brązowej, piaszczy­
stej gleby zailegającej na ciemnoszarej lub brązowoszarej glinie o miąż­
szości około 60 - 90 cm, z kolei zalegającej na jasnobrązowej warstwie gli­
niastej lub piaszczystej, zawartej i twardej. Gleby te są bogate w kon-
krecje węglanu wapnia i gipsu, silnie zespolone i bogate w sodę, szcze­
gólnie na głębokości 60 - 90 cm, ubogie zaś w azot organiczny. Są one 
silnie zasadowe oraz ubogie w azotan i fosfat. Dzisiaj są uprawiane jedy­
nie sporadycznie i obsiewane songiem zraszanym letnimi deszczami. Ros­
ną na nich rzadkie trawy jednoroczne i drzewa akacji. Dla dzisiejszego 
rolnika są one zbyt silnie zasolone. 

3. Wysoko położone piaski. Zalegają zwykle na glebach drugiej grupy 
w formie wydm i nieregularnych skupisk spowodowanych występowa­
niem przeszkód dla wiejącego wiatru (zabudowania, krzewy itp.). Są bar­
dzo suche w górnych 2 m miąższości i bardzo mało zasolone. Z reguły 
są ruchome. Dobrze rosną na nich drzewa, ale słabo trawy. Ponieważ nie 
zatrzymują wilgoci, nie mają dzisiaj znaczenia rolniczego. 

4. Gleby żelaziste. Występują na zachód od rzeki. Dominuje wśród 
nich czerwona, piaszczysta gleba żelazista składająca się z trzech warstw: 
stropowej warstwy gliniastego, czerwonego piasku zalegającego na żela-
zistym żwirze, który z kolei zalega na warstwie rumowiska skalnego 
piaskowca lub mułowca pochodzących z rozpadu piaskowca nubijskiego, 
lub na masach konkrecji węglanu wapnia. Gleby te zawierają mało wil­
goci, rozpuszczalnych soli i sody. Są to gleby mało przydatne dla dzisiej­
szego rolnika. Tam, gdzie na powierzchni gruntu znajduje się warstwa 
gliniasta, możliwy jest niezły plon sorgo zraszanego deszczem. 

Wydaje się, że gleby tego rodzaju występują na całym obszarze środ­
kowego Sudanu. Aluwialne gleby nadrzeczne występują tutaj zapewne 
wąskim pasem wzdłuż całego koryta rzeki, a usytuowane wyżej wypełnia­
ją prawie całe dno doliny rzecznej wyraźnie zwężającej się ku północy; 
gleby żelaziste otaczają natomiast dolinę od zachodu i wschodu. 

Wszystkie stanowiska archeologiczne w środkowym Sudanie z okresu 
11 000 - 6 000 bp usytuowane są w dolinie, prawdopodobnie na ówczesnym 
brzegu rzeki. Z punktu widzenia grup społecznych, eksploatujących ten 
obszar u schyłku epoki kamienia, właśnie rzeka była niewątpliwie naj­
ważniejszym elementem miejscowego ekosystemu. W próbie wyjaśnienia 
roli Nilu w tym środowisku niezbędne jest krótkie przedstawienie cyklu 
jego wód. 

Nil powstaje ze zlewu Nilu Białego i Błękitnego w dzisiejszym Char­
tumie. Nil Błękitny jest rzeką wysoce sezonową, gdyż stosunek maksy­
malnego do minimalnego vo;lumenu przepływu jego wód wynosi 40 : 1. 
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Nurt transportuje największą ilość wód w sierpniu (Williams i inni 1982: 
119-120), co jest wynikiem deszczów letnich padających na Wyżynie 
Abisyńskiej od czerwca do października, z apogeum w lipcu i sierpniu. 
Przed zbudowaniem zapory w Roseires, u swego ujścia w Chartumie Nil 
Błękitny transportował corocznie średnio 50 km3 wody i 40 milionów ton 
osadów. Nil Błękitny dostarcza 65% całorocznego wolumenu wód górne­
go Nilu, jednak ich ogromną większość w okresie wylewu. 

Nil Biały, mający swój początek w Ugandzie (rzeka Kagera wypły­
wająca z bagien w Burundi przez Jezioro Wiktorii), jest znacznie mniej 
sezonową rzeką od Nilu Błękitnego (stosunek wolumenu wód w okresie 
wysokim do niskiego wynosi tylko 5 : 2) i dostarcza 35°/o (23 km3) rocz­
nego wolumenu wód górnego Nilu, ale za to aż 83% jego wód (i tylko 
2 miliony ton osadów) w okresie niskiego lustra wody (Williams i inni 
1982: 121 - 123). Allan i Smith (1948: 594 - 600) podają, że niski poziom 
wody można obserwować w Chartumie od stycznia do czerwca. Następnie 
poziom Nilu podnosi się gwałtownie od początku lipca i osiąga swe apo­
geum w końcu sierpnia (przepływa wówczas tu ta j 15 razy więcej wody 
aniżeli w kwietniu), po czym jego wody opadają względnie szybko do 
końca października i wolniej do grudnia. Deszcze natomiast padają tu ta j 
od lipca do września, tzn. oba źródła wilgotności są aktywne w tym sa­
mym czasie! 

Obok rzeki drugim źródłem wilgoci w środkowym Sudanie są opady 
deszczowe. W Chartumie opady wynoszą dzisiaj 164 mm rocznie (Williams 
i inni 1982: 137 - 140). Na zawartość wilgoci w glebie w tej Części Afryki 
silny wpływ ma także temperatura powietrza powodująca parowanie 
(Williams i inni 1982: 137 - 138). Średnia roczna temperatura w okolicach 
Chartumu wynosi dzisiaj 29°C. 

OHver (1965) podaje, że prowincja Chartumu, w której obrębie znaj­
duje się obszar mych bliższych zainteresowań, ma dzisiaj suchy klimat 
tropikalny. Lustro rzeki osiąga tu ta j najniższy poziom w okresie od po­
łowy kwietnia do połowy maja, a najwyższe jest od końca sierpnia do 
połowy września. Cytuje on pracę Bhalory'ego (1963), który wyróżnia 
w środkowym Sudanie następujące pory klimatyczne roku: 

1. Grudzień — luty: zima, pora sucha. Wiatry z NNE. 
2. Marzec — maj: nadciągający monsun. 
3. Czerwiec — wrzesień: monsun, pora deszczowa, maksimum opa­

dów w sierpniu. Wiatry z SSW. 
4. Październik — listopad: ustępujący monsun. 
Pora deszczowa w Chartumie zaczyna się dzisiaj w lipcu, a pora 

sucha — w listopadzie. Najniższa średnia dzisiejszej temperatury w tej 
porze w Chartumie notowana jest w styczniu i wynosi 23,9°C, a na j ­
wyższa w czerwcu i wynosi 34,2°C. Co najmniej trzy czwarte opadów 
deszczowych przynoszą tu ta j burze. Brak promieniowania słonecznego, 
niższa temperatura gruntu i brak silnych wiatrów w tym okresie powo-
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dują, że parowanie wody deszczowej w nocy jest dużo wolniejsze aniżeli 
we dnie. Po większych jednorazowych opadach rzędu 7,5 - 10 mm, wody 
deszczowe gromadzą się na pewien okres na powierzchni gruntu przepu­
szczającego je słabiej. Po takich opadach wody płyną w wąwozach, nie 
dłużej jednak niż kilka godzin. Wilgotność powietrza jest tu ta j niska 
w czasie od października do czerwca i najniższa w kwietniu, a najwyższa 
od czerwca do września, maksymalna w sierpniu. Parowanie zastoisk 
otwartej wody z powierzchni gruntu jest tu ta j bardzo intensywne; jest 
ono najniższe w grudniu, a najwyższe w maju. Charakterystyczną cechą 
klimatu są burze pyłowe zdarzające się od lutego do maja. 

W próbie przedstawienia dzisiejszego środowiska naturalnego w środ­
kowym Sudanie wykorzystano głównie dane zawarte w pracach Wicken-
sa (1982) i Mubaraka i innych (1982). Według Wickensa (1982: 35 - 36), 
obszar ten znajduje się dzisiaj w roślinnej strefie półpustynnej (ryc. 9). 
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Ryc. 9. Dzisiejsze s t re fy rośl inne w Sudanie 
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Letnie opady deszczowe w te j strefie wynoszą od 75 do 400 mm (w Char­
tumie wynoszą one 163 mm) rocznie. Roślinność tej sitrefy składa się wy­
łącznie z traw i ziół oraz często występujących krzewów, które mierzą do 
2 m wysokości. Na południe od tej strefy położona jest sucha sawanna. 
Wickens wyróżnia pięć rodzajów sawanny; do ich uformowania doszło 
w zależności od rodzaju gleby i sitopnia wilgotności. Właściwości tych 
stref środowiskowych mają istotne znaczenie dla dalszych studiów: 

1. Sawanna ciernista i krzewiasta. Spośród drzew występują tu ta j 
głównie .gatunki Acacia. W północnej części tej substrefy, na glebach pia­
szczystych, przeważnie rosną drzewa Leptadenia pyrotechnica i Acacia 
tortilis subs. raddiana, a wśród traw dominuje Aristida sieberiana. W po­
łudniowej części tej substrefy rosną raczej drzewa Acacia senegal i Com-
bretum glutinosum (C. cordofanum). Powierzchnię wydm zdominowała 
Acacia senegal, od dłuższego już czasu eksploatowana przez zbieraczy 
gumy arabskiej. Na glebach gliniastych, w strefie opadów rzędu 400 -
- 500 mm rocznie, wśród krzewów i mniejszych drzew, dominuje Acacia 
mellifera tworząca bardzo gęste gaje. Wśród traw dominuje Schoenojel-
dia gracilis i gatunki jednorocznych traw Aristida, zwłaszcza na płytkich 
soczewkach piaszczystych zalegających na glinach. W miarę wzrostu opa­
dów w tej strefie, wśród drzew zaczyna przeważać Acacia seyal, tworzą­
ca poza depresjami gaje razem z Balanites aegyptiaca. Towarzyszą im 
jednorodne gatunkowo zarośla traw Hyparrhenia anthistirriodes lub Cym-
bopogon nervatus oraz — co warte jest tu ta j odnotowania — dzikie zbo­
że tropikalne Sorghum spp. na terenach bardziej nawilgoconych, gdzie 
Acacia seyal jest zastępowana przez A. tistula. Warto także podkreślić, 
że lasy sawanny złożonej z Acacia seyal zawierają bardzo duże ilości 
pożywienia dla roślinożernych zwierząt łownych. 

2. Sawanna liściasta. W strefie opadów rocznych rzędu 450 - 650 mm 
i gleb powstałych w wyniku rozpadu piaskowca nubijskiego, wśród drzew 
przeważają Combretum glutinosum, Terminalia brownii, T. laxijlora 
i Sclerocarya birrea, a wśród traw prawdopodobnie Aristida sieberiana. 
W strefie opadów rzędu 650 - 800 mm, obok wspomnianych wyżej drzew, 
rosną także Anogeissus leiocarpus, które moigą nawet zdominować gaje 
w strefie opadów powyżej 800 mm; wśród traw występują tam Hyparrhe­
nia spp., Andropogon gavanus i Ctenium elegans. Na glebach gliniastych, 
w strefie opadów rzędu 800 mim i większych, wśród drzew dominuje 
Combretum hartmannianum i Anegeissus leiocarpus, zwykle z dodatkiem 
Acacia seyal i sporadycznie rosnącej Sterculia setigera. 

3. Sawanna mokradeł. Są to stałe bagna, a także tereny sezonowo 
zalewane lub też o wysokim poziomie wody gruntowej, czasami tylko 
zalewane. Analogią do mokradeł nad Białym Nilem mają być bagna 
istniejące w Gezira w plejstocenie, kiedy oba te obszary prawdopodobnie 
stanowiły całość. 

4. Lasy nadrzeczne nad Nilem i jego dopływami. Ich charakterystycz-
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nym składnikiem jest akacja sunt — Acacia nilotica subsp. nilotica 
i subsp. tomentosa. Gaje sunt są intensywnie eksploatowane na drewno 
budulcowe i opał. Mogą one być sezonowo zalewane, nie tolerują jednak 
stałej wody, ale też giną w warunkach całkowitego braku nawadniania 
naturalnego. Gaje te rosną na ogół w depresjach terenowych występują­
cych w sąsiedztwie rzeki. 

5. Sawanna wzgórz i gór występuje na samotnych górach w tej stre­
fie środowiskowej. Zespoły te j roślinności są zwykle bogatsze od otacza­
jących je równin. Ponieważ te utwory geomorfologiczne nie występują 
nad górnym Nilem, ten typ roślinności nie wchodzi w zakres tego opra­
cowania. 

CHARTUM 

SEB 
Ak 

GORY 

300km 

3 UZZZZ&u 
W g A n d r e w s a 1948 

Ryc. 10. Dzisiejsze s t re fy rośl inne w Sudanie 

J: p u s t y n i a ; 2: p u s t y n n a s t r e f a a k a c j i ; 3: s a w a n n a t r a w , k r z e w ó w i a k a c j i ; 4: s a w a n n a w y ­
s o k i c h t r a w i a k a c j i ; .5: l a s y d r z e w s z e r o k o l i s t n y c h 

Zbliżony do klasyfikacji Wickensa jest podział dokonany przez An­
drewsa (1948: 34 - 36). Według tego badacza, środkowy Sudan znajduje 
się dzisiaj w pustynnej strefie akacji (ryc. 10). Opady wynoszą w niej 
5 - 300 mm rocznie, a pora sucha trwa osiem miesięcy. Wśród spora-
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dycznie rosnących drzew dominuje Acacia spp., rosną też krzewy i niskie 
trawy, brak jednak dzikich zbóż tropikalnych z grupy sorgo; na piaszczy­
stych glebach wydm rosną natomiast dzikie prosa Panicum sp., występu­
je też Aristida spp. Na ciężkich glebach dolin rzecznych rośnie akacja 
sunt dobrze znosząca sezonowe zalewy, a w wyższych partiach tych do­
lin — palma dom. Na południe od te j strefy położony jest dość wąski, 
raczej równoleżnikowy pas zajęty przez sawannę złożoną z niskich traw, 
krzewów i akacji. Opady roczne wynoszą tu ta j około 300 - 500 mm, a po­
ra sucha trwa od cztrech do sześciu miesięcy. Wśród drzew dominuje 
akacja, ale jest ona bardziej zróżnicowana gatunkowo, pojawiają się też 
drzewa szerokolistne, wierzby, baobab i palmy doleb. Wśród traw wy­
stępuje adar, tj . dzikie sorgo (Sorghum spp.). 

Dalej na południe od tej wąskiej strefy położona jest w Sudanie sa­
wanna akacji i wysokiej trawy. Opady roczne wynoszą tu ta j około 500 -
- 1000 mm. Strefa ta Obejmuje też równinne obszary toich, tj. teren sezo­
nowo nawadniany przez wylewy Białego Nilu. Obok licznych gatunków 
akacji (m.in. sunt) występują tu różne gatunki drzew szerokolistnych, 
baobab i palma dom. Na cięższych glebach rzecznych rosną m.in. trawy 
adar, należące do najważniejszych składników wysokich traw, a wśród 
traw niskich — Setaria spp.; na glebach lekkich rosną trawy Aristida. 

Z punktu widzenia dalszych studiów ważna jest charakterystyka tere­
nów sezonowo nawadnianych (toich). Według Andrewsa (1948: 52 - 53) 
sezonowe wylewy rzeki wystarczają na tych równinach do wegetacji 
drzew ale nie są wystarczające do powstania stałych bagien i zarośli tu-
rzycowych. W porze suchej te tereny to ogromne łąki, użytkowane dzi­
siaj jako pastwiska. Na pagórkach położonych wśród tych równinnych 
łąk, zajętych pod osadnictwo i poletka uprawne, rosną drzewa Acacia 
spp., czeremcha (Celtis integrifolia), Randia nilotica, heban (Diosporus 
mespiliformis), Combretum spp. i palmy doleb. Teren toich jest zalewany 
najczęściej do głębokości około 30 cm. Gleba jest tu piaszczysta na po­
wierzchni gruntu, głębiej zalega ciężka, ciemna glina. Wśród wysokich 
traw występują czyste łany Vetiveria nigritana i Sporobalus pyramidalis. 
Na równinach drzewa rosną tylko z rzadka, np. na kopcach termitów. 

Informacje geologiczne, botaniczne i archeologiczne świadczą o po­
ważnych zmianach środowiska naturalnego w środkowym Sudanie w prze­
szłości. Były one głównie spowodowane zmianami klimatycznymi, ale 
w pewnym stopniu były też wynikiem działalności gospodarczej człowie­
ka, choć głównie, jak się wydaje, nastąpiło to w czasach „historycznych". 

5.2.1.1. Ogólne warunki środowiskowe 

Przyjmuje się dzisiaj powszechnie, że u schyłku epoki kamienia klimat 
w środkowym Sudanie był bardziej sprzyjający człowiekowi, aniżeli 
obecnie. Po raz pierwszy zasugerowały to znaleziska mięczaków (Pila 
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wernei, Lanistes carinatus i Limicolaria flammata) odkryte w późnoplej-
stoceńskim i wczesnoholoceńskim kontekście geologicznym (Tothill 1944; 
1946). Masowe występowanie ślimaka lądowego Limicolaria sugeruje 
istnienie w tym okresie strefy środowiskowej typu sawanny akacji i wy­
sokiej trawy z opadami powyżej 500 mm rocznie, w której egzystuje ten 
ślimak, jaka istnieje dzisiaj np. w rejonie Gedaref (Williams i inni 1982: 
139). Zostało to następnie potwierdzone obserwacjami Arkella na stano­
wiskach archeologicznych w Khartoum Hospital (1949) i Shaheinab (1953). 
Na podstawie porównania wielkości muszel ślimaków z Khartoum Hospi­
tal i z okolic Gedaref, Tothill (1948) jednakże uważał, że klimat w okresie 
funkcjonowania osady w Khartoum Hospital był mniej korzystny dla 
rozwoju tych mięczaków w porównaniu z dzisiejszym środowiskiem koło 
Gedaref. 

Najnowsze badania wskazują, że u schyłku epoki kamienia w środko­
wym Sudanie nastąpiły trzy kolejne fazy klimatyczne (Wiekens 1982: 30): 

1. Chłodny, suchy i wietrzny klimat w samym końcu plejstocenu, pa­
nujący co najmniej do szerokości 10° - 12° N. 

2. Mokry i ciepły okres we wczesnym i środkowym holoeenie. Po­
dobne warunki panowały także w zachodnim Sudanie, gdzie nawet utwo­
rzyły się wówczas małe jeziora i bagna w zagłębieniach terenowych po­
między starszymi wydmami. Woldy Białego Nilu płynęły wówczas na 
północ. 

3. Bardziej suche warunki zaczęły tu ta j panować od około środkowe­
go holocenu, kiedy granice opadów zaczęły się przesuwać na południe 
powodując także cofanie się stref roślinnych i żerujących w nich zwie­
rząt. 

Uważa się obecnie (Williams i inni 1982: 140), że wczesny holocen był 
w środkowym Sudanie okresem mokrym z suchymi interwałami, nato­
miast środkowy holocen był okresem suchym z interwałami mokrymi. Ta 
pierwsza faza klimatyczna panowała na równinach Gezira, na południe 
od Chartumu, około 8 500 - 5 000 bp, z okresem bardziej suchym pomiędzy 
6 500 a 6 000 bp (Adamson i inni 1982: 186, 210, ryc. 9: 21). Okolice Char­
tumu mogły mieć w okresie wczesnoholoiceńskim klimat zbliżony do pa­
nującego dzisiaj w okolicach Kosti nad Białym Nilem, około 300 km dalej 
na południe (Williamjs i inni 1982: 138). Zawartość wilgoci w glebie nad 
górnym Nilem musiały zwiększać — oprócz opadów deszczowych — wy­
lewy rzeki, które były wó'wczas wyższe aniżeli w czasie ostatnich pięciu 
tysięcy lat. 

Za przyczynę przesuwania się na południe roślinnych stref środowi­
skowych w okresie holocenu uważa się dzisiaj nie tylko zmiany w wiel­
kości opadów deszczowych ale także skutki działalności gospodarczej czło­
wieka, chociaż w mniejszym stopniu, takie jak przygotowanie gleb pod 
uprawę roślin przy zastosowaniu wypalania, wypasanie stad itp. (Muba-
rak i inni 1982: 158). 
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W próbie przedstawienia środowiska naturalnego w środkowym Su­
danie w okresie 10 000 - 6 000 bp niezbędne jest wykorzystanie informa­
cji z zakresu geomorfologii, gleboznawstwa, klimatologia, botaniki i zoo­
logii. W pierwszej kolejności spróbuję pokrótce scharakteryzować to śro­
dowisko zgodnie z dotychczasowymi poglądami, a następnie skonfrontuję 
tę charakterystykę z informacjami uzyskanymi w toku najnowszych ba­
dań stanowisk archeologicznych z tego okresu. Po dokonanej już wyżej 
krótkiej charakterystyce geomorfologii obszaru naci górnym Nilem, po­
staram się równie pokrótce streścić poglądy na temat wylewów Nilu 
i klimatu panującego w tej części Sudanu jako podłoża, na którym roz­
wijała się szata roślinna i żerująca w niej fauna u schyłku pradziejów. 

Badania wykopaliskowe w Khartoum Hospital i Shaheinab pozwoliły 
Arkellowi na wysunięcie hipotezy, że poziom wylewów Nilu był w neoli­
cie 5 m wyższy a w okresie kultury wczesnochartumskiej 10 m wyższy 
aniżeli obecnie (1953: 8 - 9). Późniejsze badania terenowe prowadzone nad 
dolnym Białym Nilem wykazały, że wysokie wylewy rzeki w okresie kul­
tury wczesnochartumskiej wystąpiły około 8 000 - 7 000 bp (Adamson 
i inni 1974: 120 - 121). Najnowsze badania geomorfologiczne i archeolo­
giczne w Gezira sugerują (Adamson i inni 1982: 219 - 213), że w końcu 
plejstocenu klimat w środkowym Sudanie był suchy a reżim wodny obu 
Nilów bardzo sezonowy; wody ich nanosiły osady podczas wylewów 
niższych, aniżeli kiedykolwiek w holocenie. Około 12 000 bp klimat stał 
się wilgotniejszy w rejonach, skąd czerpały swe wody oba Nile, co 
w konsekwencji spowodowało w środkowym Sudanie ogromne wylewy 
tych rzek, które osadziły tam wówczas duże pokłady syltów holoceń-
skich. Nil Błękitny i Biały zaczęły wówczas wcinać swe koryta w podło­
że. Wczesna i środkowa faza holocenu w Sudanie środkowym charakte­
ryzowały się także opadami deszczowymi większymi od dzisiejszych, 
chociaż krótkotrwały okres suchy datuje się na około 10 500 - 9 500 bp. 

W swym szkicu syntetycznym Adamson (1982) wyróżnia następu­
jące fazy klimatyczne na równinie Gezira, które niewątpliwie można 
także odnieść do sąsiadującego z nią środkowego Sudanu: 

1. Suchy i chłodny klimat późnego plejstocenu (około 20 000 - 12 000 
bp). Generalnie niski był wówczas wolumen wód transportowanych 
przez górny Nil, średnie lub dość wysokie, ale krótkotrwałe, były wy­
lewy i skrajnie niskie były poziomy rzeki w okresie zimowym. Rzeka 
transportowała syTt, piasek i żwir, które osadzały się na terasie zale­
wowej. 

2. Wilgotny i gorący klimat pierwszej połowy holocenu (około 12 000 -
- 5 000 bp). Nastąpiła wówczas ekspansja lasów i bagien spowodowana 
silnymi opadami deszczowymi. W okresie około 9 000 - 7 000 bp istniały 
w Gezira stałe, rozległe bagna. Nil górny prowadził wówczas ogromne 
ilości wód, jego wylewy były bardzo wysokie, ale zimą poziom rzeki był 
niski. Wody rzeczne transportowały wówczas sylt, glinę i piasek i płynęły 
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w koryc ie już s ta łym, k tó re zaczęło być wówczas wcinane ; osady rzecz­
ne nada l osadza ły się podczas w y l e w ó w na teras ie z a l e w o w e j choć w co­
raz m n i e j s z y m s topn iu . 

Z t e j k r ó t k i e j c h a r a k t e r y s t y k i r eż imu wodnego rzeki i k l i m a t u w y ­
nika , że wi lgotność w ś r o d k o w y m Sudan ie r adyka ln i e wzrosła od około 
12 000 bp. Musia ło to spowodować odpowiedn i rozwój sza ty ro ś l i nne j 
i f a u n y w t e j części A f r y k i . 

P o d s t a w o w ą metodą okreś lan ia d y n a m i k i roś l innych stref ś rodowisko­
w y c h w ś r o d k o w y m S u d a n i e w przeszłości jest p rocedu ra d e d u k c y j n a 
(Wickens i inni 1982: 30 i nast.), w y k o r z y s t u j ą c a dzisiejsze o b s e r w a c j e 
s za ty r o ś l i n n e j dla zbudowan ia mode lu o b o w i ą z u j ą c e g o w różnych 
ok re sach przeszłości . W t y m celu obecne g r a d a c j e zespołów roś l innych 
n a k ł a d a się na różne w a r u n k i k l ima tyczne (opady i t e m p e r a t u r y ) , b iorąc 
także p o d u w a g ę w a r u n k i g lebowe, m.in. j e j wilgotność. Zak łada się 
p r zy tym, że te zespoły roś l inne p r a k t y c z n i e nie zmienia ły się w czasie. 
T rzeba dodać, że do tychczas b r ak d a n y c h pa lynologicznych ze ś rodko­
wego S u d a n u , a w zawar tośc i s t anowisk archeologicznych zachowały się 
ty lko niel iczne makroszczą tk i roś l inne. 

Wed ług n a j n o w s z e j h ipo tezy Wickensa (1982: 39 - 44), w okres ie 
ciepłego i wi lgo tnego k l i m a t u wczesnego holocenu (około 11 000 - 7 000 
bp) g łówne s t r e f y roś l inne S u d a n u b y ł y p rzesun ię t e około 400 k m na 
północ w s to sunku do s y t u a c j i dz is ie j sze j (ryc. 11). Ś r o d k o w y Sudan 
znalazł się wówczas na s t y k u k i lku stref ś rodowiskowych . Izokieta 500 
m m deszczu z n a j d o w a ł a się wówczas w okolicach C h a r t u m u . Według t e j 
h ipotezy , gene ra ln i e rzecz u j m u j ą c , obszar ten był położony w r ó w n o ­
l e ż n i k o w y m pasie s u c h e j s a w a n n y i g ran iczył na północy ze s t re fą pół-
pus tyn i , a na po łudn iu ze s t r e fą bag ien i jezior i s tn ie jących nad Błę­
k i t n y m Ni lem i B ia łym Nilem. S t r e f a bagien i jezior z roz ległymi za­
roś lami p a p i r u s u s ięgała więc C h a r t u m u . W faun ie ż e r u j ą c e j w t y m 
ś rodowisku w y s t ę p o w a ł y , w e d ł u g Wickensa , an ty lopa Nile lechwe, spo­
t y k a n a dzis ia j w s t r e f i e bagien nad B ia łym Nilem, a także h ipopo tam, 
an ty lopa kob, słoń, bawół , szczur t r zc inowy i i chneumon . Mięczaki zna­
lezione na równin i e Gezira w s k a z u j ą j ednak na ba rdz i e j sezonowy an i ­
żeli s ta ły c h a r a k t e r tych bagien, s u g e r u j ą c ich podob ieńs two do dzis ie j ­
szych t e r e n ó w toich nad B ia łym Nilem. R ó w n i n y pó łnocne j Gezi ry by ły 
wówczas porośn ię te d r z e w a m i Acacia seyal a o t w a r t e p rzes t rzen ie za­
ję te by ły przez sezonowo za lewane t r a w y . W po łudn iowe j części Gezi ry 
ros fy d r z e w a Anageissus leiocarpus, Combretum hartmanianum i Acacia 
seyal; i t u t a j ł ąk i b y ł y sezonowo za l ewane przez wody rzeki. Na nieco 
w y ż e j po łożonym grunc ie w Gezira mogła rosnąć pa lma dom (Hyphaena 
thebaica) i p a lma doleb (Borassus aethiopum); oba te g a t u n k i są odporne 
na wysoki poziom wody g r u n t o w e j ale nie rosną na te ren ie sezonowo 
z a l e w o w y m . T e r e n y położone jeszcze w y ż e j b y ł y wówczas porośnię te 
lasem s k ł a d a j ą c y m się z Anogeissus leiocarpus i mogły być w y k o r z y s t y -
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wane przez osadnictwo o charakterze stałym; pobyt tutaj ludzi mógł być 
jednak utrudniony przez liczne insekty, m.in. muchy Tabanidae, szcze­
gólnie w porze deszczowej. Wickens (1982: 41 - 43) uważa, że obecność 
much Tabanidae przenoszących pierwotniaki Trypanosomiasis, wywołu­
jących śpiączkę i karbunkuł wśród bydła i ludzi raczej wykluczała w tym 
okresie hodowlę krów w Gezira. Mucha ta nie występuje w Sudanie na 
północ od izokiety 500 mim. Warunki klimatyczne panujące wówczas na 
równinach Gezira mogły więc utrudniać pobyt grup ludzkich w sezonie 
dojrzewania i sprzętu ziaren dzikiego sorgo u schyłku pory deszczowej 
charakteryzującej się aktywnością tego insekta. 

Zgodnie z hipotezą Wickensa, na zachód i wschód od górnego Nilu 
rozciągała się w tym okresie rozległa strefa suchej sawanny, której cha­
rakterystykę podano już wyżej. 
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Ryc. 11. S t re fy rośl inne w ś rodkowym Sudanie we wczesnym holocenie (około 

11 000 - 7000 b p ) 
1: p u s t y n i a ; 2: p ó ł p u s t y n i a ; 3: s a w a n n a s u c h a ; 4: s a w a n n a w i l g o t n a ; 5: m o k r y l a s t r o p i k a l n y , 
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4 S c h y ł e k p r a d z i e j ó w w ś r o d k o w y m S u d a n i e 
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5.2.1.2. Środowisko naturalne w świetle informacji archeologicznych 

Obserwacje geomorfologiczne poczynione w związku z badaniami wy­
kopaliskowymi stanowisk archeologicznych z wczesnej fazy okresu holo-
ceńskiego oraz makroszczątki botaniczne i zoologiczne znalezione w za­
wartości tych stanowisk pozwalają na pewne uściślenie bardziej ogól­
nych, wyżej zreferowanych poglądów na temat typu środowiska natural­
nego rozwijającego się w środkowym Sudanie w okresie 10 000 - 6 000 bp. 

W toku badań wykopaliskowych w Khartoum Hosipital Arkell (1949: 
12, 105) stwierdził, że poziom wód rzeki w okresie osadnictwa na tym 
stanowisku ludności o kulturze wczesnochartumskiej był wyższy co naj­
mniej o 4 m od dzisiejszego. Ta grupa wielokrotnie przebywała na ba­
danym pagórku prawdopodobnie w okresach niskiego poziomu wód 
Błękitnego Nilu, zatem zimą — wiosną. Dalsze obserwacje Arkella (1953: 
8 - 9 ) wysokości położenia stanowiska kultury wczesnochartumskiej w oko­
licach osady neolitycznej w Shaheinab pozwoliły mu na modyfikację 
wcześniejszych obliczeń w tym względzie. Zakładając, że obozowiska 
w Shaheinab były zajęte przez grupę ludzką na brzegu rzeki w okresie 
niskich jej wód, zmierzył on różnicę pomiędzy spągiem warstwy osadni­
czej (381,14 m n.p.m.) a poziomem obecnego lustra wód w okresie wy­
lewu w Shaiheinab (372,0 m n.p.m. w 1946 r.), która wyniosła około 
10 m. Według jego obliczeń, lustro niskiego Nilu w okresie wczesnohole-
ceńskim było więc wyższe o co najmlniej 10 m od niedawnego poziomu 
wylewu. 

Wyższy poziom wylewu rzeki musiał mieć oczywiście poważne kon­
sekwencje dla rozwoju środowiska naturalnego w dolinie górnego Nilu. 
Przede wszystkim znaczna część doliny — zapewne jej całe płaskie 
dno — była sezonowa zalewana, zapewne płytko, przez wczesnoholoceń-
skie wody rzeczne. W okresie wylewu wody rzeki mogły płynąć przez 
dolinę także poza jej głównym korytem, przedzierając się wolno na 
płyciznach przez gęste trawy, krzewy i drzewa. 

Nie ulega kwestii, że coroczny letni wylew rzeki był źródłem wilgoci 
w dolinie Nilu. Drugim takim źródłem były deszcze. Ogromny wpływ 
wód rzeki, przede wszystkim jej sezonowego wylewu, na stopień wil­
gotności w dolinie Nilu i na jej krawędziach znacznie utrudnia jednak 
określenie wielkości opadów deszczowych w okresie trwania kultury 
wczesnochartumskiej. Roślinność i żerująca w niej fauna, o których ma­
my informacje ze stanowisk archeologicznych były bowiem w głównym 
stopniu uzależnione od wylewu rzeki, wilgoci przechwyconej przez glebę 
i zawartej w starorzeczach i bagnach na dnie doliny rzecznej. 

Informacje uzyskane w rezultacie badań wykopaliskowych w Shaąa-
dud pozwalają jednak w dużym stopniu uściślić wielkość opadów desz­
czowych w tej części Sudanu w starszej fazie holocenu. Shaąadud poło-
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żone jest około 130 k/m na północny-wschód od Chartumu i około 50 km 
na wschód od Nilu, na wpółpustynnej dzisiaj wyżynie Butana. Z doliną 
Nilu łączyło to stanowisko jedno z ramion długiego wąwozu. Było to 
więc środowisko, którego stopień wilgotności był niezależny od sezono­
wych wylewów Nilu. 

W shaąadud (Marks i inni 1985), w najstarszej warstwie osadniczej 
odkryto pozostałości świadczące o klimacie oraz florze i faunie rozwijają­
cej się tuta j i eksploatowanej przez ludność o kulturze wczesnochartum-
skiej od około 8 000 bp. W wąwozie tym istniała wówczas naturalna sa­
dzawka zasilana przez wodę deszczową. Poza nasionami krzewu Zizyphus 
nie odkryto makroszczątków roślinnych z tego okresu, jednak lista ga­
tunków zwierząt, których szczątki odkryto w warstwie osadniczej, su­
geruje środowisko typu sawanny trawiastej z gajami drzew, zraszanej 
opadami deszczowymi wielkości 400 - 500 mim rocznie. Występowanie śli­
maka Pila i szczątków szczura trzcinowego świadczy o istnieniu sezono­
wych bagien wokół lokalnej sadzawki. Ogromna większość szczątków 
jest typowa dla gatunków fauny sawanny suchej posiadających dostęp 
do wodopoju: ślimaki lądowe Limicolaria i Zonitarion, żółw lądowy 
i jaszczurka, dzika perlica i struś, słoń, żyrafa, guziee i jeżozwierz. Jednak 
przede wszystkim w faunie łownej dominują małe i duże antylopy: ori-
bi, kudu, roan, tapi i Alcelaphus; wystąpił też żbik afrykański. Ewiden­
cja z Shaąadud dobitnie więc świadczy o rozwoju środowiska typu su­
chej sawanny w środkowym Sudanie we wczesnym holocenie, w bliskim 
sąsiedztwie okolic Chartumu. Źródłem dalszych informacji o ilości wil­
goci — w tym także wielkości opadów deszczowych — mogą być szczą­
tki fauny i flory, które znaleziono na innych wczesnochartumskich sta­
nowiskach archeologicznych. Szczególnie wartościowe są szczątki tych 
roślin i zwierząt, które nie dostały się do warstwy osadniczej w wyniku 
działalności człowieka, ale egzystowały na stanowisku niezależnie od 
obecności ludzkiej. 

Szczątki roślin znaleziono w zawartości tylko dwu stanowisk kultury 
wczesnodhartumskie j w środkowym Sudainie. W próbkach gleby pobra­
nych z wykopów sondażowych w osadzie w Sarourab 1 (Abbas 1982: 
82) stwierdzno bliżej nieokreślone pyłki traw (Gramineae i Liguliflorea). 
W jednym palenisku w tej osadzie znaleziono także pestki owocu Zizi-
phus sp., popularnego dzisiaj krzewu w tej części Sudanu. Wobec emi-
gmatyczności tych danych istotniejsze znaczenie dla tych studiów ma je­
dynie znalezienie w osadzie w Khartoum Hospital kilkuset zmineralizo-
wanych pestek owocu czeremchy afrykańskiej (Celtis integrifolia). Arkell 
(1949: 108) sądził, że są ane pozostałością owoców tego drzewa zbiera­
nych przez mieszkańców osady i przyniesionych do niej z zewnątrz. In­
teresujące będzie podsumowanie obecnej wiedzy o ekologii tego gatunku 
drzewa. 

Według Andrewsa (1948: 42 - 52; 1952: 250 - 252), czeremcha af ry-
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k a ń s k a (Celtis integrijolia) jest dz is ia j sk ł adn ik i em dzik ie j f l o ry w S u d a ­
nie od s t r e f y s a w a n n y t r a w i a s t e j do s t r e f y opadów rzędu 500 - 1000 m m 
rocznie. Nad B ł ę k i t n y m Nilem rośnie ona w kępach nieco odda lonych 
od b rzegu rzeki , często w t o w a r z y s t w i e p a l m y doleb (Borassus aethio-
pium). Wed ług S h e r w o o d a (1948: 817) rośnie ona też na pagórkach góru ­
j ących nieco ponad sezonowo za lewaną doliną Białego Nilu, także w to­
w a r z y s t w i e i n n y c h drzew, jak Acacia campylacantha, A. sieberiana, Ran-
dia nilotica, d r zewo m a h o n i o w e (Diospyros mespilijormis), pa lma doleb 
(Borassus aethiopium) i Combretoum. Cze remcha jest d r z e w e m l iściastym, 
z p n i e m p o k r y t y m jasnoszarą korą . Osiąga ono około 20 cm wysokości , 
czasami rośn ie g romadn ie . Liście jego m a j ą od 4 do 7,5 cm długości i od 
2,5 do 5,0 cm czerokości. K w i a t ma b a r w ę żółtozieloną. Hami l ton (1982: 
281) okreś la Celtis integrijolia jako d r z e w o suchych lasów sawanny . 

C z e r e m c h a a f r y k a ń s k a ma owoce, k tó re A n d r e w s (1952: 250) określa 
jako skondensowane , b łonias te , suche i pos i ada j ące mało miąższu. Ency­
klopedia Br i t t an ica (1982: 63) i N e w S t a n d a r d Encykloped ia (Vol. 6: H-3) 
poda ją , że owoce tego d r z e w a m a j ą b a r w ę c iemnoczerwoną lub p u r p u r o ­
wą, cienką w a r s t w ę miąższu oraz dużą, zaokrągloną pes tkę-nas iono. 
P e s t k a jest j a snob rązowa , owalno-e l ipso ida lna i ma od 0,8 do 1,2 cm 
długości . Owoce tego d r z e w a są s łodkie i pozosta ją na d rzewie przez całą 
zimę, z w a b i a j ą c p taki . K ingdon (1971: 29) poda je , że cze remcha o w o c u j e 
od m a j a do paźdz ie rn ika , tzn. w okres ie le tn ich deszczów t rop ika lnych . 
Wed ług Arke l l a (1953: 9) obecność cze remchy w s k a z u j e na opady rzędu 
co n a j m n i e j 500 m m rocznie. 

I n f o r m a c j i o właściwościach ś rodowiska n a t u r a l n e g o dos tarczyć też 
mogą szczątk i zwierzęce, w szczególności tych g a t u n k ó w , k tó re żyły na 
s t a n o w i s k u a rcheo log icznym i dos ta ły się do jego zawar tośc i bez udzia łu 
człowieka. Należą do n ich p rzede wszys tk im muszle n i ek tó rych mięcza­
ków. W związku z t y m w p i e rwsze j kolejności z a t r z y m a m się nad ekolo­
gią g a t u n k ó w l ądowych : Limicolaria jlammata, Zootecus insularis i Bur-
toa nilotica oraz g a t u n k u bag iennego Lanistes carinatus, k tó re nie by ły 
zb ie rane przez człowieka, aby nas t ępn i e p rze j ść do g a t u n k ó w w y k o r z y ­
s t y w a n y c h przez g r u p y ludzkie . 

Ś l imaki l ądowe Limicolaria (cailliaudi) jlammata wys t ąp i ły ba rdzo 
licznie w zawar tośc i osady w K h a r t o u m Hospi ta l i Saqqai , zano towano 
je t akże w osadzie w El-Qoz; j edyn ie w osadzie w U m m M a r r a h i by ło 
ich n iewiele . Egzys towa ły one na tych s t anowiskach — pagórkach w spo­
sób n a t u r a l n y i n ie by ły e k s p l o a t o w a n e przez zamieszku jące t a m g r u p y 
ludzkie . Tothi l l (1948b: 138 - 139; 1948c: 199) podaje , że roś l inożerny 
Limicolaria w y s t ę p u j e dz is ia j na g l in ias tych r ó w n i n a c h s a w a n n y t r a w i a -
s to - akac jowe j , w s t r e f i e o p a d ó w rzędu 400 - 800 m m , gdzie n ie ma co­
rocznego za lewu t e r enu przez wody rzeczne lub deszczowe; ś l imak ten 
ginie w wodzie. Ż e r u j e on wyłączn ie na k i lku g a t u n k a c h wysokich t r aw . 
W porze s u c h e j t r w a w uśpieniu w ziemi aż do nade jśc ia po ry 
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d e s z c z o w e j . W e d ł u g T o t h i l l a , m n i e j s z e r o z m i a r y m u s z l i t e g o ś l i m a ­
k a z n a l e z i o n e w K h a r t o u m H o s p i t a l w s k a z u j ą , ż e d l a e g z y s t e n c j i 
t e g o g a t u n k u w o k r e s i e f u n k c j o n o w a n i a o s a d y k l i m a t b y ł m n i e j 
k o r z y s t n y o d p a n u j ą c e g o - d z i s i a j w s t r e f i e s a w a n n y t r a w i a s t o - a k a c j o -
w e j . A r k e l l (1953 : 9) ł ą c z y ł o b e c n o ś ć t e g o ś l i m a k a z o p a d a m i r o c z n y m i 
r z ę d u co n a j m n i e j 500 m m . N a s t a n o w i s k u K h a r t o u m H o s p i t a l ś l i m a k 
t e n n i e w ą t p l i w i e e g z y s t o w a ł t a k ż e w p o r z e s u c h e j , k t ó r ą p r z e c z e k i w a ł 
w u ś p i e n i u , o c z y m ś w i a d c z y z a m k n i ę c i e ( o p e r k u l a ) z a c h o w a n e n a n i e ­
k t ó r y c h m u s z l a c h . I n n y ś l i m a k l ą d o w y , Zootecus insularis, w y m a g a p o ­
d o b n y c h w a r u n k ó w e k o l o g i c z n y c h . L i c z n i e w y s t ą p i ł oin w z a w a r t o ś c i o s a ­
d y w K h a r t o u m H o s p i t a l , o d n o t o w a n o j e g o o b e c n o ś ć w S a r o u r a i b 
2 i s t w i e r d z o n o n i e l i c z n e o k a z y w S a q q a i i Uimim M a r r a h i . Burtoa nilo-
tica, k t ó r e g o o b e c n o ś ć s t w i e r d z o n o n a s t a n o w i s k u w S a r o u r a b 1, j e s t 
n a j w i ę k s z y m ś l i m a k i e m l ą d o w y m w S u d a n i e ( T o t h i l l 1 9 4 8 c : 197 - 198) . 
B y t u j e o n w t e r e n i e s e z o n o w o z a l e w a n y m , n a k o p c a c h t e r m i t ó w , a l e j e g o 
n o r m a l n y m b i o t o p e m j e s t d o b r z e o d w o d n i o n y , p ł a s k i l u b p a g ó r k o w a t y 
g r u n t p o r o ś n i ę t y l a s e m . W y s t ę p u j e w d u ż y m r o z p r o s z e n i u . O b e c n o ś ć t y c h 
t r z e c h g a t u n k ó w ś l i m a k ó w , n i e z n o s z ą c y c h n a w e t o k r e s o w e g o z a l e w u 
g r u n t u , n a k t ó r y m b y t u j ą , w y r a ź n i e w s k a z u j e , ż e o s a d y - p a g ó r k i k u l t u r y 
w e z e s n o c h a r t u m s k i e j n i e b y ł y z a l e w a n e p r z e z c o r o c z n e w y l e w y N i l u . 

R ó w n i e l i c z n i e w y s t ą p i ł y w z a w a r t o ś c i t y c h s t a n o w i s k r o ś l i n o ż e r n e 
ś l i m a k i b a g i e n n e Pila i Lanistes, p r z e d e w s z y s t k i m j e d n a k Pila wernei 
( = Pila ovata, Ampullaria), k t ó r e b y ł y n i e w ą t p l i w i e z b i e r a n e p r z e z c z ł o ­
w i e k a ( p a t r z n i ż e j ) i z o s t a ł y p r z e z n i e g o p r z y n i e s i o n e d o o s a d y z z e w n ą t r z . 
T o t h i l l ( 1 9 4 8 b : 138 - 139 ; 1948c : 192 - 197) p o d a j e , ż e Pila i Lanistes o d ­
d y c h a j ą z a r ó w n o p ł u c a m i j a k i s k r z e l a m i , b y t u j ą c w ś r o d o w i s k u w o d n y m 
i ż e r u j ą c n a t r a w a c h ; w y s t ę p u j ą o n e d z i s i a j w s t r e f i e s a w a n n y t r a w i a s t o -
- a k a c j o w e j . W c z a s i e p o r y s u c h e j t r w a j ą c e j n p . s i e d e m m i e s i ę c y , k i e d y 
z b i o r n i k w o d n y z u p e ł n i e w y s y c h a , ś l i m a k i t e z a g ł ę b i a j ą s i ę w m u ł , z a ­
m y k a j ą s w e m u s z l e p r z y p o m o c y o p e r k u l i , a z a c z y n a j ą p o n o w n i e ż e r o ­
w a ć d o p i e r o z n a d e j ś c i e m n o w e j p o r y m o k r e j . Pila i Lanistes ż e r u j ą 
w ś r o d o w i s k u s e z o n o w o z a l e w a n y c h d o g ł ę b o k o ś c i 1 m i w o k r e s i e 3 - 4 
m i e s i ę c y r o c z n i e w y s o k i c h t r a w r o s n ą c y c h n a g l i n i a s t y c h r ó w n i n a c h , c z a ­
s a m i t a k ż e w s e z o n o w y c h s t a w a c h . P i l a i Lanistes m o g ą t r w a ć w u ś p i e ­
n i u c o n a j m n i e j j e d e n r o k ( B e a d l e 1 9 7 4 : 106, 2 7 4 ) ; w e d ł u g t e g o b a d a c z a 
P i l a b y t u j e w s e z o n o w y c h b a g n a c h i s t a ł y c h j e z i o r a c h . B e l l (1966) u w a ­
ża , że w S u d a n i e w y s t ę p u j e j e d y n i e P i l a o v a t a ( 0 1 i v e r 1965) . W e d ł u g 
n i e g o r ó ż n i c e w m o r f o l o g i i t e g o ś l i m a k a s ą w y n i k i e m o d d z i a ł y w a n i a r ó ż ­
n y c h w a r u n k ó w ś r o d o w i s k o w y c h . B a d a c z t e n u w a ż a , ż e n i e w i e l e w i e m y 
o o p t i m u m ś r o d o w i s k o w y m t e g o ś l i m a k a i g r a n i c a c h t e g o ś r o d o w i s k a . 
W y d a j e s ię , ż e P i l a i Lanistes m o g ł y m i e ć w a r u n k i b y t o w a n i a w o k o l i ­
c a c h s t a n o w i s k a K h a r t o u m H o s p i t a l w o k r e s i e f u n k c j o n o w a n i a o s a d y 
z b l i ż o n e d o t y c h , j a k i e p a n u j ą d z i s i a j w o k ó ł M a l a k a l , n a d ś r o d k o w y m 
B i a ł y m N i l e m , w s ą s i e d z t w i e r o z l e g ł y c h , s t a ł y c h b a g i e n . A u t o r o w i t e g o 
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opracowan ia w y d a j e się, że mogą o t y m świadczyć m.in. p o d o b n e roz­
m i a r y musz l i ś l imaka Pila pochodzące z obu tych ś rodowisk (ryc. 12). 

R y s . J . K ę d e l s k a 

Ryc. 12. Muszle ś l imaka bagiennego Fila ovaia 
l: m u s z l a ś l i m a k a z n a l e z i o n a w 1977 r . w o k o l i c a c h F a s z o d y . 2: m u s z l a z o s a d y k u l t u r y 

w c z e s n o c h a r t u m s k i e j w K h a r t o u m H o s p i t a l ; 3 : n a j w i ę k s z a z m u s z l i z n a l e z i o n y c h - w o s a d z i e 

w c z e s n o n e o l i t y c z n e j w K a d e r o 1; 4: p r z e c i ę t n a w i e l k o ś ć m u s z l i z o s a d y w K a d e r o 1 

Obok mięczaków, i n f o r m a c j i o ś rodowisku n a t u r a l n y m w sąs iedz twie 
osad k u l t u r y w c z e s n o c h a r t u m s k i e j dos ta rcza skład g a t u n k o w y f a u n y ło­
w n e j , k tórą o d k r y t o w zawar tośc i tych s t anowisk . Są to ości ryb ie oraz 
kości gadów, p t a k ó w i s saków, będące w o g r o m n e j większości pozostało­
ścią żywnośc i s k o n s u m o w a n e j przez mieszkańców tych osad. Dzis ia j po­
wszechnie się u w a ż a za A r k e l l e m (1949: 110; 1953: 9) i Ba te (1949: 27; 
1953: 17), że obecność k i lku wysoko wyspec j a l i zowanych g a t u n k ó w ty ­
p o w y c h dla b io topu bag iennego w s k a z u j e na is tnienie t ak iego ś rodowiska 
w okolicach C h a r t u m u w okresie t r w a n i a k u l t u r y wczesnocha r tumsk ie j . 
Chodzi t u t a j o szczą tk i a n t y l o p y l echwe (Mrs. Gray ' s cob, Onotragus ci. 
megaceros), m a n g u s t y w o d n e j (Herpestes ichneumon/Atilax paludinosus) 
i szczura t r z c inowego (Thryonomys arkelli). N i e d a w n e badania kolekcj i 
z Saqqa i oraz p o n o w n e badan ia szczą tków zwierzęcych z K h a r t o u m Ho­
spi ta l w y k a z a ł y (Pe te rs 1986), że z n a j d u j ą się t a m cztery, a w Saqqa i 
dwadzieśc ia f r a g m e n t ó w szkie le tu szczura t rzcin bag iennych okreś lonego 
dz is ia j jako Thryonomys swinderianus. W K h a r t o u m Hospi ta l s tw ie rdzo­
no sześć f r a g m e n t ó w , a w Saqqa i dwadzieśc ia j eden m a n g u s t y w o d n e j 
(Herpestes ichneumon/Atilax paludinosus) oraz cz te ry f r a g m e n t y szkiele­
tu a n t y l o p y l echwe w K h a r t o u m Hospi ta l . Bardzo ważne jest s twie rdze ­
nie jeszcze i nnego g a t u n k u bagiennego, a mianowic ie an ty lopy s i t a tunga 
(Tragelaphus spekei), r e p r e z e n t o w a n e g o w K h a r t o u m Hospi ta l przez d w a 
f r a g m e n t y szkiele tu . 

Ekologia tych g a t u n k ó w w y r a ź n i e w s k a z u j e na ich ścisły związek ze 
ś rodowisk iem b a g i e n n y m i s tn i e j ącym w sąs iedz twie s t anowisk K h a r t o u m 
Hospi ta l i Saqqai , e k s p l o a t o w a n y m przez łowców z tych osad. Szczur ba­
g i enny jest ba rdzo d u ż y m gryzon iem os i ąga j ącym 4 , 5 - 8 , 8 kg wagi (King-
don 1974: 700 - 701). B y t u j e on na rozległych obszarach A f r y k i na k ra ­
wędziach rzek i jezior, w ś rodowisku t rzcin i t r a w w o d n y c h oraz w t ra -
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wach sezonowo za lewanych . Jes t to g a t u n e k pó łwodny , dobrze i chę tn ie 
p ł y w a j ą c y . Żywi się ko rzen iami i pędami t rzc iny i t r a w rosnących w wo­
dzie, a także orzechami , spad łymi owocami i korą d rzew. Wed ług Bate 
(1949: 22), w K h a r t o u m Hospi ta l w y s t ę p o w a ł także kopa lny szczur t rzci­
n o w y okreś lony przez nią jako Thryonomys arkelli. Był on większy od 
T. swinderianus i był g a t u n k i e m t y p o w y m dla zarośli t r zc inowych , b a ­
gien i gęs te j dżungli , zwierzęciem świe tn ie p ł y w a j ą c y m i n u r k u j ą c y m . 

Mangus t a wodna (Atilax paludinosus) jest d r ap i eżn ik i em b y t u j ą c y m 
w bagnach A f r y k i (Kingdon 1977: 206 - 213). Na swą zdobycz c z a t u j e 
w wodzie. Chociaż może także w y s t ę p o w a ć na o t w a r t y c h wodach , woli 
biotopy bag ienne , brzegi rzek i jezior; w szczególności jest dobrze p r z y ­
s tosowana do zarośli pap i ru su . P o l u j e na k r a b y rzeczne, małże i ś l imak i 
wodne, gady, p taki , duże insekty , l a rwy , zżera różne owoce i j a j a ptasie . 
Lubi także p r zebywać w pobliżu wiosek ryback ich , c z e k a j ą c na porzuco­
ne odpadk i żywności . Mangus t a osiąga wagę 2,5 - 4,1 kg. 

An ty lopa lechwe (Kobus /Adenota/ megaceros, Mrs. G r a y s Lechwe) 
b y t u j e w bagnach i m o k r a d ł a c h nad B ia łym Ni lem oraz B a h r e l -Gazel 
i ich d o p ł y w a m i (Dorst i Dandelo t 1980: 214 - 215). J e j żer s tanowią t r a ­
wy i inne rośl iny wodne . Ż y j e w dużycih s t adach , do 50 i w i ę c e j sz tuk. 
Jes t to an ty lopa ś r e d n i e j wielkości, o s i ąga jąca wagę około 86 kg. 

S i t a tunga (Tragelaphus spekei, m u r s h b u c k ) na leży do d u ż y c h a n t y l o p 
ś r o d k o w e j A f r y k i i osiąga wagę 4 5 - 1 1 0 kg (Dorst i Dande lo t 1980: 196 -
- 198). Jes t g a t u n k i e m wysoko w y s p e c j a l i z o w a n y m , ż y j ą c y m w ś rodo­
wisku b a g i e n n y m z zaroś lami p a p i r u s u i t rzcin, o k r e s o w o z a l e w a n y m . 
S p r z y j a t e m u doskonała umie j ę tność p ł y w a n i a i j e j b u d o w a : d ług ie nogi 
pozwala ją bezpiecznie brodzić w bagnie, może też całkowicie z a n u r z y ć 
się w wodzie w y s t a w i a j ą c na powierzchn ię j edyn ie nozdrza . Ż e r u j e na 
liściach, pędach, m i ę k k i e j t r aw ie i owocach rośl in pó łwodnych . J e s t ga­
t unk i em ż e r u j ą c y m za równo we dnie jak i w nocy. Ż y j e po jedynczo , 
w pa rach lub m a ł y c h s tadach l iczących do 15 sz tuk . 

Szczątki szczura bagiennego, m a n g u s t y w o d n e j oraz d w ó c h g a t u n k ó w 
an ty lop bagiennych, w y r a ź n i e w s k a z u j ą na obecność bagna , o c h a r a k t e r z e 
s ta łym, w rewi rze łowieckim e k s p l o a t o w a n y m przez g r u p y społeczne 
z K h a r t o u m Hospi ta l i Saqqai . N i e w ą t p l i w i e więc bagna by ły s t a łym 
e l e m e n t e m środowiska n a t u r a l n e g o nad g ó r n y m Ni lem w X - V I I tys iąc le­
ciu bp. J e d n a k by łoby nies łuszne okreś len ie całego ś rodowiska o t a c z a j ą ą -
cego te s tanowiska jako bagienne . W y r a ź n i e w s k a z u j e na to pe łna lista 
g a t u n k ó w f a u n y ł o w n e j i inne j , a t akże f r e k w e n c j a f r a g m e n t ó w poszcze­
gólnych g a t u n k ó w z obszaru m y c h bl iższych za in t e re sowań . 

Cztery ga tunk i f a u n y b a g i e n n e j r e p r e z e n t o w a n e są bowiem ogółem 
przez około 57 f r a g m e n t ó w szkie le tu w .naszej ewidenc j i k u l t u r y wczesno-
cha r tumsk ie j , podczas gdy pe łna lista s saków ł o w n y c h (nie b iorąc więc 
pod uwagę mięczaków, gadów i p t aków) liczy około 36 g a t u n k ó w , k tó re 
są r e p r e z e n t o w a n e łącznie przez około 3 100 f r a g m e n t ó w szk ie le tu : około 
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600 z K h a r t o u m Hospi ta l i około 2 500 z Saqqai . Z a t e m ty lko drobną 
część s zczą tków ssaków pochodzi od g a t u n k ó w bag iennych . 

W t e j sy tuac j i , w celu p r zeds t awien i a c h a r a k t e r u ś rodowiska w ca­
ł y m rewi rze łowieckim tych g r u p ludzkich, n iezbędne jest dokonanie 
k ró tk iego opisu ekologii pozos ta łych g a t u n k ó w f a u n y . G a t u n k i t e można 
sk la sy f ikować , n a j o g ó l n i e j rzecz u j m u j ą c , w obrębie k i lku ś rodowisk . 

T y p o w y m s k ł a d n i k i e m f a u n y wód rzecznych są n iek tó re mięczaki , 
r y b y , gady, p t a k i i n i ek tó r e ssaki . Wśród mięczaków t rzeba wymien ić 
ma łże i ś l imaki wód n i lowych : Aspatharia, Corbicula, Bellamya, Etheria 
i Mutela. C h a r a k t e r y s t y c z n e dla głębszej , szybc ie j p ł y n ą c e j wody są Ethe­
ria, w p ł y n ą c e j wo ln i e j i p ły t s ze j żyją Aspatharia i Mutela. Os t ryga n i ­
lowa (Etheria elliptica) b y t u j e na ska l i s t ym dnie k o r y t a rzeki , na tomias t 
szczeżuja n i lowa (Aspa thar ia ) może p r z y b r a k u wody t r w a ć w uśp ien iu 
zagłębiona w s u c h y m mule , z zamknię t ą muszlą ponad d w a la ta (Beadle 
1974: 304, 275). 

Wśród d w u n a s t u g a t u n k ó w ryb , k t ó r y c h szczą tk i znaleziono w osa­
dach k u l t u r y w c z e s n o c h a r t u m s k i e j , są okazy c h a r a k t e r y s t y c z n e za równo 
dla g łównego n u r t u rzeki jak i dla p ły tk ich wód t e rasy z a l e w o w e j (Brid-
ge 1904: 586 - 593, 659, 671; Beadle 1974: 113, 41). Z dobrze na t l en io ­
nych , g łębokich wód n u r t u rzek i pochodzą dorosłe okazy b r z a n y n i l owe j 
(Lates), r y b y - t y g r y s y (Hydrocyon) oraz s u m y ni lowe (Synodontis i Ba­
grus). Na tomias t t y p o w y m i g a t u n k a m i d la s łabo na t l en ionych , p ły tk ich 
wód i z a m k n i ę t y c h zastoisk po s e z o n o w y m wylewie rzeki są s u m y Cla­
rias o raz g a t u n k i Tilapia, Barbus i Protopterus. Clarias i Protopterus 
mogą pob ie rać t l e n z powie t r za (Clarias m a j ą płuca obok skrzeli) . Clarias 
mogą n a w e t zagłębiać się, w razie wysychan i a wody, w szczeliny g r u n t u 
a le i t a m p o t r z e b u j ą nieco wody i t l enu do egzystencj i . J e d y n i e Protopte­
rus n i e ginie w p r z y p a d k u ca łkowi tego us t ąp i en i a i wyschnięc ia wody na 
te ras ie za lewowej . Szczą tk i t e j r y b y , chyba niel iczne, znaleziono w osa­
dach w K h a r t o u m Hospi ta l i Saqqai . J e s t to r y b a pos iada jąca wyłącznie 
p łuca , pob ie ra 9 8 % t l enu z powie t rza i b y t u j e w d u ż y c h jeziorach i rze­
kach; w w y p a d k u zupe łnego wyschnięc ia wody zagłębia się w m i ę k k i m 
m u l e n a głębokości około 45 c m tworząc dookoła siebie r o d z a j kokonu , 
pozos t awia j ąc m a ł y k a n a ł do oddychan ia , łączący ją z powierzchnią 
g r u n t u (Young 1969: 274 - 279: Br idge 1904: 511 - 515). P ł y w a j ą c w wo­
dzie, ok resowo w y n u r z a się w celu zaczerpnięcia powie t rza . W okresie 
s u c h y m zapada w s t an uśpienia , k tó ry może t r w a ć n a w e t i sześć miesię­
cy, aż do n a s t ę p n e j p o r y m o k r e j . B u d u j e wówczas, w p ł y t k i e j wodzie 
po rośn i ę t e j t r a w a m i i p r z y brzegu , r o d z a j gniazda otoczonego długą t r a ­
wą i sk łada ikrę. Ż y w i się m a ł y m i l a rwami , insek tami , a także rozk łada­
j ą c y m i się roś l inami , żabami i r ybami . 

J a k się w y d a j e , b r a k w y s t a r c z a j ą c y c h d a n y c h do rozs t rzygnięc ia k w e ­
stii, k t ó r e r y b y z tych dwóch stref rzecznych, wód głębokich i p ły tk ich , 
p r z e w a ż a j ą wśród szczą tków i ch t io fauny w naszy m mate r i a le . 
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Wś ród szczą tków gadów można zano tować g a t u n k i t y p o w e z a r ó w n o 
dla wód rzeki , jak i dla s u c h y c h obszarów położonych w j e j pobl iżu. 

C h a r a k t e r y s t y c z n y m i g a d a m i w o d n y m i są k r o k o d y l e (Crocodylus nilo-
ticus) i d r ap ieżne żółwie wodne , k t ó r y c h z n a n y c h jest sześć g a t u n k ó w : 
d w a g a t u n k i Pelusios, d w a g a t u n k i Cyclanorbis, Trionyx i Cycloderma 
(Gadów 1909: 463 - 464, 404 - 407). K r o k o d y l ż e r u j e w w o d a c h rzeki . Mło­
de okazy w y k l u w a j ą się z j a j s k ł a d a n y c h w g łębokim, s u c h y m p iasku 
n a d r z e c z n y m na począ tku pory w y l e w u . Żó łw w o d n y Trionyx b y t u j e 
w p ły tk ich mu l i s t ych r zekach , ż e r u j ą c na ich dn ie i ż y w i ą c się r ó ż n y m i 
zwie rzę tami w o d n y m i , jak ryby , żaby i mięczaki . Na ląd wychodz i t y lko 
w celu złożenia j a j w p iasku . 

W m a t e r i a l e zwie rzęcym zdecydowan ie j e d n a k p r z e w a ż a j ą i lościowo 
szczątk i gadów l ądowych , do k t ó r y c h na leży w ą ż — p y t o n ska l i s ty , 
ostrzegacz — wie lka j a szczurka n i lowa i żółw l ądowy . I n t e r e s u j ą c a jest 
ekologia tych gadów (Gadów 1909: 365, 545, 597, 601). P y t o n ska l i s ty 
(Pyton sebae) jest t y p o w y m wężem-dus i c i e l em t r o p i k a l n e j A f r y k i . Ż y j e 
na jczęśc ie j w ś rodowisku l e śnym, gdzie może czyhać na swą zdobycz, 
o w i j a j ą c się na k o n a r a c h d rzew; p o l u j e g łównie na ma łe ssaki , np. szczu­
r y i p taki . P y t o n y skal is te mogą też w y s t ę p o w a ć w ś rodowisku b a g i e n ­
n y m , n a d w o d n y m lub p iaszczys tym. Żółw l ą d o w y (Testudo) jes t g a d e m 
roś l inożernym, ale żywi się t akże l a r w a m i , m i ę c z a k a m i i i n sek tami . 
W czasie po ry g o r ą c e j i s u c h e j żółwie te z a p a d a j ą w uśpienie . Os t r ze ­
gacz, duża j aszczurka (Varanus niloticus), jes t g a d e m s p o t y k a n y m w róż­
n y c h biotopach, od l e śnych poprzez piaszczyste i s u c h e do p ó ł w o d n y c h . 

Szczą tk i p t a k ó w w n a s z y m m a t e r i a l e r e p r e z e n t u j ą a w i o f a u n ę różnych 
biotopów. Gęsi Alopochen aegyptiaca (?) i Plectropterus gambenis (?) na ­
leżą do f a u n y wodne j ; ich u l u b i o n y m ś rodowisk i em są p łyc i zny w o d n e 
porośn ię te t r zc inami i p a p i r u s e m . Ma ły d rop a f r y k a ń s k i , k tó rego f r a g ­
m e n t szkie le tu znaleziono w Saqqai , jest g a t u n k i e m t y p o w y m dla środo­
wiska suchego, podobnie jak s t ruś , k t ó r y jest r e p r e z e n t o w a n y w zawar­
tości s t anowisk w c z e s n o c h a r t u m s k i c h wyłączn ie przez pac iork i w y k o n a ­
ne z jego j a ja ; t en n a j w i ę k s z y z p t a k ó w jest t y p o w y m g a t u n k i e m s u c h e j 
s a w a n n y (Evans 1900: 27 - 30) i ży j e w suchych , p iaszczys tych okolicach, 
porośn ię tych n i sk im buszem. Z w y k l e ż e r u j e w t o w a r z y s t w i e s tad zebr , 
an ty lop h a r t e b e e s t i i nnych an ty lop . Ż y w i się r ó ż n y m i t r a w a m i i zioła­
mi, w t y m nas ionami i owocami , z j ada także m a ł e ssaki, p tak i , gady 
i insekty . S t rus ie mogą obyć się bez w o d y przez ba rdzo d ługi czas, m a j ą 
j ednak t akże z w y c z a j k ą p a n i a się w rzece, z a n u r z a j ą c się w t e d y do szyi. 
S t rus i e sk ł ada j ą j a j a w p iasku . 

Pozos ta łe g a t u n k i s saków ł o w n y c h w n a s z y m mate r i a l e , poza już 
omówionymi bag iennymi , r e p r e z e n t u j ą f a u n ę różnych b io topów s a w a n n y . 
Używa jąc podziału p r o p o n o w a n e g o przez J e w e l l a (1980: 362), można skla­
sy f ikować tę f a u n ę w ob ręb ie k i lku ś rodowisk , w oparc iu o ekologię 
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poszczególnych g a t u n k ó w p o d a w a n ą przez K i n g d o n a (1971; 1974; 1977; 
1979). Mac -Dona lda (1984a; 1984-b) oraz Dors ta i Dande lo ta (1980). 

N a j o g ó l n i e j rzecz u j m u j ą c , p r a w i e wszys tk i e g a t u n k i s saków łownych , 
p o z y s k i w a n y c h przez g r u p y społeczne k u l t u r y w c z e s n o c h a r t u m s k i e j , mo­
gły że rować w różnych ś rodowiskach s a w a n n y , ocl t e rasy z a l e w o w e j rzeki 
poprzez lasy nadrzeczne , busz i s a w a n n ę leśną do o t w a r t e j s a w a n n y t r a ­
wias te j . G a t u n k i te dz is ia j w y s t ę p u j ą zawsze n ieda leko od źródeł wody. 
Spośród nich j edyn ie m a ł p k a koczkodan i cybe t są g a t u n k a m i t y p o w y ­
mi dla lasów n a d r z e c z n y c h oraz buszu i s a w a n n y leśnej , a m r ó w k o j a d 
a f r y k a ń s k i , większa an ty lopa k u d u , an ty lopa Alcelaphus i kon iowa te są 
t y p o w y m i g a t u n k a m i buszu i s a w a n n y les i s te j oraz o t w a r t e j s a w a n n y 
t r a w i a s t e j . Bawoły z K h a r t o u m Hospi ta l by ły duże, t y p o w e dla f a u n y 
s a w a n n y (Pe te r s 1986: 22). U d e r z a j ą c e jest j ednak , że na j l i czn ie j sze 
w nasze j p róbce s saków ł o w n y c h a n t y l o p y kob (Kobus kob) i oribi (Oure-
bia ourebi) są gai tunkami t y p o w y m i dla r ó w n i n y sezonowo z a l e w a n e j 
wodami , a a n t y l o p a bohor r e e d b u c k (Redunca rcdunca) jes t g a t u n k i e m 
t y p o w y m z a r ó w n o dla tego ś rodowiska jak i dla o t w a r t e j s a w a n n y t r a ­
wias te j . Do g a t u n k ó w ż e r u j ą c y c h za równo w rzece, w m o k r a d ł a c h jak 
i na te ras ie z a l e w o w e j na leży h ipopo tam. B r a k n a t o m i a s t w nasze j p róbce 
f a u n i s t y c z n e j g a t u n k ó w , k t ó r y c h ś rodowisk iem są skal is te wzgórza. 

Trzeba pamię tać , że k a t e g o r y c z n e wniosk i o ś rodowisku n a t u r a l n y m 
w sąs iedz twie d a n e j osady w y c i ą g a n e na pods tawie g a t u n k ó w f a u n y ło­
w n e j w n i e j zna lez ionych mogą być b łędne . Ich lista i l iczba szczą tków 
n i e w ą t p l i w i e są w y n i k i e m oddz ia ływania k i lku czynn ików, tak ich j ak 
spec ja l i zac ja łowiecka, mie j sce i sposób ć w i a r t o w a n i a i t r a n s p o r t u tuszy, 
względnie j e j części, do osady , porzucen ia kości itp. N i e m n i e j p rze to w y ­
d a j e się, że w n a s z e j p róbce s s aków ł o w n y c h można dostrzec is to tne 
cechy, k tó re r z u c a j ą świa t ło na r o d z a j ś rodowiska n a t u r a l n e g o i s tn ie ją ­
cego w pobl iżu osad K h a r t o u m Hospi ta l i Saqqa i i eksp loa towanego 
przez b y t u j ą c e w nich g r u p y łowieckie . 

P o d s u m o w u j ą c i n f o r m a c j e z a w a r t e w sk ładz ie g a t u n k o w y m f a u n y 
na t e m a t ś rodowiska n a t u r a l n e g o eksp loa towanego przez łowców k u l t u r y 
w c z e s n o c h a r t u m s k i e j można s twierdzić , że by ły to różne b io topy w n i ­
szach ekologicznych ś rodowiska nadrzecznego : g łębokie wody rzeki i p ły ­
cizny, s ta łe i sezonowe bagna nadrzeczne , lasy nadrzeczne , a także roz­
legła r ó w n i n a t e r a sy z a l e w o w e j z p r ze s t r zen i ami t r aw ia s tymi , k ę p a m i 
k r z e w ó w i d r z e w na p o j e d y n c z y c h p a g ó r k a c h oraz sezonowymi bagnami . 
Sądząc j e dna k z l iczby szczą tków zwierzęcych, szczególnie i n t e n s y w n a 
była eksp loa tac j a łowiecka sezonowo z a l e w a n e j t e r a sy za l ewowe j gdzie 
żyły a n t y l o p y kob i oribi, b a w o ł y i duże jaszczurki ni lowe. 

5.2.1.3. Próba przedstawienia głównych cech środowiska naturalnego 

Szczą tk i rośl in i f a u n y zachowane w zawar tośc i s t anowisk archeolo­
g icznych umoż l iw ia j ą p o d j ę c i e p r ó b y p rzeds tawien ia ogólnych cech śro-
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dowiska n a t u r a l n e g o w ś r o d k o w y m Sudan ie w okres ie około 8 000 - 4 900 
p.n.e. (10 000 - 6 000 bp). Biorąc pod uwagę rzeźbę p ionową tego obsza­
ru, cykl rzeki i k l ima t (opady deszczowe i t e m p e r a t u r y ) w t y m okresie, 
dane na t ema t wilgotności (wy lewy rzeki i opady), c h a r a k t e r sza ty roś l in­
n e j i f a u n y oraz dane p o r ó w n a w c z e ze s t r e f y dz is ie j sze j s u c h e j s a w a n n y , 
można zaobse rwować is tn ienie t rzech nisz ekologicznych w ekosys temie 
loka lne j s a w a n n y , k tó re by ły eksp loa towane przez g r u p y rybacko- ło -
wiecko-zbierackie ludności w c z e s n o c h a r t u m s k i e j : 

1. Brzeg rzeki i k r a w ę d ź s t a łych bag ien nad rzecznych . Była to nisza 
pos iada jąca gleby s k ł a d a j ą c e się z m łodych sy l tów a luwia lnych . Nil p ły ­
ną ł wówczas — do około 7 500 bp — jeszcze w s w y m pa leokoryc ie i na ­
pełniał te rasę za lewową p ł y t k i m i w o d a m i w czasie sezonowego w y l e w u ; 
poziom niskiego Nilu był co n a j m n i e j o 10 m wyższy od n i e d a w n e g o 
lus t ra rzeki w okres ie z imowym. P o m i m o wysok ich w y l e w ó w Nilu ów­
czesne osady n ie by ły sezonowo za lewane , o czym może świadczyć in­
t e n s y w n e w y s t ę p o w a n i e w nich ś l imaka l ądowego Limicolaria, g inącego 
w wodzie. Wąski pas t e j n iszy ekologicznej położony był na ca łym od­
cinku dol iny górnego Nilu i to właśn ie w n ie j u s y t u o w a n e by ły osady 
k u l t u r y w c z e s n o e h a r t u m s k i e j na n i ewysok ich pagórkach . Rosła na n ich 
czeremcha a f r y k a ń s k a , z a p e w n e w t o w a r z y s t w i e i nnych d rzew, np. pa l ­
my doleb, k r z e w ó w (Ziziphus) i t r aw . S ta łe bagna nad rzeczne b y ł y po­
rośnię te zaroś lami p a p i r u s u i t rzcin, podobnie jak to ma mie j sce w dzi­
s i e j szym suddzie nad ś r o d k o w y m Bia łym Nilem. Na zachodn im brzegu 
dol iny i w pó łnocnym je j odc inku po wschodn ie j s t r on i e dol iny, gdzie 
nie ma roz ległe j t e r a s y za lewowej } nisza ta bezpośredn io g ran iczy ła ze 
s t r e fą wysokich t e r e n ó w ż w i r o w y c h i p iaszczys tych , pop rzec inanych 
wąwozami , k tó re łączyły te d w a ś rodowiska . Do t y p o w y c h g a t u n k ó w 
f a u n y b y t u j ą c y c h w t e j niszy na leża ły f o r m y a k w a t y e z n e : mięczak i 
wodne i bagienne , ryby , gady (żółwie wodne , k rokodyl ) i p t ak i (gęś). 
Ssaki że rowały w t e j niszy za równo w wodzie jak i na j e j b rzegu (hipo­
potam, an ty lopa s i t a tunga , szczur t rzc inowy, m a n g u s t a wodna) . Do k o n ­
cen t rac j i dz ik ie j f a u n y musia ło dochodzić w punkc i e ze tknięcia się t e j 
wąsk i e j niszy z w ą w o z a m i t rzec ie j niszy, k t ó r y m i s tada roś l inoże rne po­
dążały , do wodopoju . Szczególnie wysoka k o n c e n t r a c j a f a u n y w t e j s fe ­
rze mus ia ła zachodzić w porze suche j , k i edy p r z e s u w a ł y się t u t a j s t ada 
roś l inożernych z d w ó c h pozosta łych nisz ekologicznych, s z u k a j ą c e żeru 
i wody. 

2. Równina d e n n a dol iny rzeczne j . Ta p łaska r ó w n i n a z b u d o w a n a 
jest p r a w d o p o d o b n i e z sy l tu i glin podobnych do gó rnych w a r s t w Gezira 
F o r m a t i o n za l ega j ące j na po łudn ie od C h a r t u m u , pochodzenia s chy łkowo-
plejstoceńskieigo. W pó łnocnym sek torze naszego obszaru , na północ od 
Wadi e l - G a r w a d a do VI k a t a r a k t y jeśt ona w ą s k a i by ła w okres ie 
wozesnoholoeeńskim poprzec inana k o r y t e m lub k o r y t a m i Nilu i jego 
s ta rorzeczami oraz w ą w o z a m i w p a d a j ą c y m i do rzeki z t r zec ie j n iszy eko-
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logicznej . Na p o ł u d n i e od Wadi e l - G a r w a d a r ó w n i n a ta s topn iowo się 
rozszerza i w okolicach C h a r t u m u łączy się z rozległą równiną Gezira. 
Na p o j e d y n c z y c h pagórkach g ó r u j ą c y c h nad tą równiną mogły być zakła­
d a n e obozowiska łowieckie w porze m o k r e j . I s tn ia ły t u t a j także p ły tk ie 
zagłębienia t e renowe , k tó re po wy lewie rzeki lub u l e w n y c h deszczach 
zamien ia ły się w sezonowe bagna . 

P ła ska , w p o ł u d n i o w e j części rozległa r ó w n i n a była l a t em za lewana 
przez w y l e w y Nilu. W y d a j e się, że była ona boga to porośnię ta t r a w a m i 
i d r z e w a m i akac j i s u n t dobrze znoszącymi sezonowe zalewy. Bogata we­
ge tac j a roś l inna w t e j s t r e f i e mus ia ła być doskona łym żerowisk iem dla 
różnych zwie rzą t roś l inoże rnych i p o l u j ą c y c h na nie d rap ieżn ików, zwła­
szcza w porze m o k r e j i zaraz po j e j zakończeniu . P r z e b y w a ł y t u t a j licz­
ne s tada g a t u n k ó w roś l inożernych , j ak słoń, ży ra fa , nosorożec, bawół , 
an ty lopy , gazele, guziec, h i p o p o t a m i drapieżnik i . W sezonowych bagnach 
żyły gady lądowe, t j . duża jaszczurka n i lowa, żółwie, p y t o n i n i e w ą t p l i ­
wie l iczne p taki . Ten zwierzos tan uzupe łn ia ły liczne mięczaki bag ienne 
i r y b y p łucne . Była to s t r e f a o o g r o m n e j k o n c e n t r a c j i b iomasy roś l inne j 
i zwierzęce j . 

3. Wysokie t e r e n y żwi rowe i piaszczyste, poprzec inane wąwozami . 
Ta rozległa nisza ekologiczna rozpościera ła się na zachód i wschód (Bu-
tana) od do l iny Nilu. J e j wysoko wynies iona powie rzchn ia zbudowana 
jest ze żwi rów i p iasków pochodzących od z e r o d o w a n y c h skał p iaskowca , 
a w pó łnocno-wschodn ie j części dol iny ze skał wu lkan i cznych i m a g m o ­
wych . Wysoczyznę tę p rzec ina ły w ą w o z y b iegnące do dol iny Nilu. Rośl in­
ność była na jboga t sza n i e w ą t p l i w i e w w ą w o z a c h i sk łada ła się z t r a w , 
k r z e w ó w i d r z e w akac j i (seyal ?); na żwi rach wysoczyzny mogły spora ­
dycznie rosnąć d r z e w a akacj i , k r z e w y i t r a w y . J e d y n y m źród łem wilgoci 
w t e j s t r e f i e mogły być ty lko opady, d la tego też mus ia ła t u panować 
d ługa pora sucha . N a t u r a l n y m i zb io rn ikami w o d n y m i by ły t u t a j za­
p e w n e szczel iny s k a l n e i d e p r e s j e g r u n t u , podobnie jak to mia ło mie jsce 
w S h a ą a d u d (Marks i inni 1985: 265). W porze deszczowej i k ró tko po 
n i e j by ło to ś rodowisko dogodne do że rowan ia także dla wielu g a t u n ­
ków f a u n y b y t u j ą c e j w d r u g i e j n iszy ekologicznej , na tomias t w porze 
s u c h e j z a p e w n e ty lko dla b a r d z i e j wyspec j a l i zowanych ś rodowiskowo ga­
t u n k ó w gazel, an ty lop , s t rus i i n i ek tó rych d rap ieżn ików. 

Dla m y c h s tud iów is to tne znaczenie ma kwes t i a zasobności w żywność 
poszczególnych nisz ekologicznych z p u n k t u widzenia g r u p y spo łeczne j 
o gospodarce p r z y s w a j a l n e j i wyposażone j w technologię k u l t u r y 
wczesnocha r tumsk ie j . J a k już s twie rdzono wyże j , ś ro d k o w y S u d a n z n a j ­
dował się we w c z e s n y m holocenie w s t r e f i e ś rodowiskowej , k tó ra miała 
n a j w i ę c e j cech podobnych do s u c h e j s a w a n n y położonej dz is ia j w S u d a ­
nie około 400 k m ba rdz i e j na po łudn ie (por. ryc. 11). 

S a w a n n ę t rop ika lną k l a s y f i k u j e się w zależności od długości t r w a ­
nia p o r y suche j . Wed ług k r y t e r i ó w u ż y w a n y c h przez Har r i sa (1980d: 
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3-18), środkowy Sudan znajdował się w okresie wczesnoholoceńskim 
w równoleżnikowym pasie strefy sawanny średniowilgotnej, charaktery­
zującej się opadami deszczowymi o wysokości 500 - 1000 mm rocznie 
i porą suchą długości 5 - 7,5 miesiąca. Wydaje się jednak, że obszar ten 
znajdował się raczej w północnych partiach tej strefy, zbliżonych do 
warunków półsuchej sawanny, mającej 250 - 500 mm opadów rocznie 
i długą porę suchą, trwającą 7,5 - 10 miesięcy. 

Oba te typy sawanny charakteryzowały się nieregularną porą desz­
czową. Ich wegetacja roślinna narażona była na działanie ognia (pożary) 
powstającego z przyczyn naturalnych (piorun, wulkany) lub wywołane­
go przez człowieka (stosowanie ławy ognia jako techniki łowieckiej; wy­
palanie suchej trawy w celu pobudzenia wzrostu traw jako żeru dla 
fauny łownej). Powodowało to ekspansję traw kosztem drzew (Harris 
1980a: 12; Moss 1969: 220 - 222). Niekontrolowane wypalanie traw sa­
wanny było dziełem grup łowieckich a nie rolników (Moss 1969: 222). 

Sawanna jest środowiskiem niezwykle zasobnym w biomasę (Harris 
1980a: 17-18). Pierwotna produkcja biomasy roślinnej netto (net pri-
mary production, NPP) w tym środowisku, na powierzchni i pod po­
wierzchnią gruntu, wynosi średnio około 890 g/m2/rok, a w bezdrzewnej 
sawannie trawiastej około 1080 g/m2/rok. Większość tej biomasy konsu­
mują ssaki, głównie duże zwierzęta roślinożerne, oraz gryzonie i torba-
cze-marsupials a także insekty (szarańcze, moskity, muchy tse-tse i czar­
ne muchy). Przeciętna produkcja biomasy zwierzęcej przez kopytne 
w sawannie średnio wilgotnej i półsuchej wschodniej i południowo-
środkowej Afryki wynosi dzisiaj 1 000 - 6 000 kg/km2. 

Sawanna nie jest jednorodna i często porośnięta jest różnorodną 
roślinnością: drzewami, krzewami, trawami i ziołami (Harris 1980b: 31). 
Ekotony, tj. pogranicza, strefy przejściowe pomiędzy sawanną, a wodą, 
były zawsze faworyzowane przez osadnictwo ludzkie. Działo się tak dla­
tego, że obecność wody i dostępność żywności pochodzenia wodnego 
zmniejszała sezonowe napięcia środowiskowe, powodowane przez fluk­
tuacje w opadach deszczowych w wegetacji roślinnej i przez zwyczaje 
fauny lądowej. W porze suchej dochodzi w sawannie do koncentracji 
większości roślinożernych nad wodą i w cieniu drzew (Kingdon 1971: 
40). Z nadciągnięciem deszczów koncentracje te rozpraszają się na żero­
wiskach. Było tu ta j możliwe prowadzenie sezonowej eksploatacji całej 
mozaiki tych zasobów co jest charakterystyczną cechą gospodarki grup 
ludzkich bytujących w ekotonach sawanny (Harris 1980b: 31). Zasobność 
ekotony na pograniczu pomiędzy wodą a sawanną nad górnym Ni­
lem musiała być więc dużo większa, aniżeli w innych partiach tej 
wielkiej strefy środowiskowej, chociaż brak danych do sformułowania 
bardziej konkretnych szacunków w tej mierze. Być może, że była ona blis­
ka zasobności strefy mokrej sawanny, gdzie NPP wynosi 1620 g/m2/rok. 
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Biomasa kopytnych wynosi tu ta j 12 000 - 30 001) kg/km2/rok, z czego 
75% przygada na słonie i hipopotamy (Harris 1980a: 17 - 18). 

Biomasa odrośli w sawannach wynosi od około 50 g/m2/rok w jej 
najbardziej suchych partiach trawiastych do 827 g/m2/rok w półsuchej 
sawannie parkowej (Coupland 1979: 339 - 343). NPP biomasy w sawan­
nach wynosi, wedłu,g tego autora, od 230 g/m2/rok w półsuchej sawannie 
trawiastej do 4 577 g/m2/rok w sawannie półwilgotnej. Dla porównania 
autor ten podaje, że NPP w klimacie umiarkowanym wynosi 702 - 3 470 
g/m2 biomasy rocznie; w uprawie ziemniaka w Polsce uzyskuje się 
według niego 1 697 g/m2, a z żyta — 1 329 g/m2 biomasy rocznie. 

Uważa się, że fauna pierwotnej sawanny składała się z wielkich po­
pulacji kopytnych i innych zwierzą't żerujących na trawach oraz polują­
cych na nie drapieżników. Wypalanie traw sawanny jako technika ło­
wiecka (pędzenie ogniem zwierząt łownych na linię łowców lub w pu­
łapki) miało poważny wpływ na rozwój wegetacji roślinnej i żerującej 
w niej fauny (Moss 1969: 220 - 222). Grupy łowiecko-rybacko-zbieraokie 
regularnie wypalały trawy i krzew sawanny w celu pobudzenia odrośli 
(wzrostu młodych roślin) i w ten sposób podniesienia ich jakości jako 
żerowisk dla zwierząt łownj^ch roślinożernych, szczególnie dużych ga­
tunków (Clark 1980: 64 - 65). Według tego badacza dowodem stosowania 
wypalania traw mogą być informacje palynologiczne, rejestrujące w tym 
okresie wzrost udziału traw w diagramach pyłkowych z nad Jeziora 
Wiktoria, rozległe warstwy węgielków w Kalahari i liczne przykłady 
etnograficzne. W efekcie stosowania tej techniki najprawdopodobniej zu­
pełnie świadomie zwiększano zasobność eksploatowanego środowiska, 
przede wszystkim w zakresie fauny łownej. 

5.2.2. Charakterystyka populacji ludności kultury wczesnochartumskiej 

Szczątki ludzkie znane są tylko z dwóch stanowisk kultury wczesno­
chartumskiej na obszarze mych bliższych zainteresowań: z Khartoum 
Hospital i Saqqai. Najprawdopodobniej pochodzą one z pochówków grup 
społecznych zamieszkujących osady na tych stanowiskach. 

Cmentarzysko w Khartoum Hospital (Arkell 1949: 31) zalegało w ob­
rębie osady. W wykopie o pierzchni 1 280 m2 odkryto 17 grobów ludzkich. 
Arkell przypuszczał, że były one częścią większego cmentarzyska miesz­
kańców lokalnej osady, gdyż fragmenty luźnych kości ludzkich znalezio­
no także w wielu eksplorowanych wykopach. Badania szczątków luzkich 
z grobów przeprowadził D. E. Derry (Arkell 1949: 31 - 33). Antropolog 
ten stwierdził mocną budowę osobników tuta j pochowanych i ich wy­
soki wzrost, około 185 cm. Czaszki ich były długie i wąskie z szerokimi, 
płaskimi nosami oraz długimi twarzami; charakterystyczną cechą tych 
czaszek był silnie rozwinięty prognatyzm twarzowy i zębowy. Według 
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Derry'ego mieszkańcy tej osady odznaczali się ciężką budową ciała i na­
leżeli do rasy negroidalnej. 

Na stanowisku w Saqqai odkryto pięć grobów kultury wczesnochar-
tumskiej, zawierających szczątki sześciu osób. Groby te były usytuowa­
ne na tym samym pagórku w sąsiedztwie współczesnej im osady, i naj­
prawdopodobniej byli w nich pochowani jej mieszkańcy (Caneva 1983: 
21 - 24). Szczątki ludzkie zbadali Coppa i Macchiarelli (1983). Antropolo­
gowie ci mogli opisać jedynie budowę szkieletów czterech kobiet z tych 
pochówków. Cechą charakterystyczną budowy ich czasek był prognatyzm 
zębowy i twarzowy oraz silna budowa szczęk; średni wzrost kobiet wy­
nosił 163,7 cm. Antropologowie zauważyli uderzające, bliskie zbieżności 
morfologiczne tej populacji w zakresie proporcji budowy czaszki z lud­
nością schyłkowo-paleolityczną (11 000 - 10 000 bp) z rejonu Wadi Halfa, 
w północnej Nubii (stan 117 w Jebel Sahaba), której mieszkańcy mieli 
duże, płaskie twarze, masywne zgrubienia nadoczodołowe, nachylone 
czoła, duże i silne zęby oraz inne cechy świadzące o dużej muskulaturze 
szczęk (Armelagos 1984: 135). Niestety nie dokonali oni porównania ma­
teriału z Saqqa\ ze szczątkami ludzkimi z Khartoum Hospital pod wzglę­
dem budowy szkieletu. Wydaje się, że szczątki szkieletów z obu stano­
wisk badane były przy pomocy różnych metod. W tej sytuacji nie jest 
też możliwe porównanie budowy osób z populacji wczesnochartumskich 
z tzw. typem boskopoidalnym (protobuszmeńskim), który w tej części 
Afryki był wypierany od schyłku paleolitu przez populacje negroidalne 
(Clark 1970: 26, ryc. 1). 

Ze względu na nieliczne ekspertyzy i różne metody badawcze, nie 
jest w tej chwili możliwe dokonanie uogólnień w kwestii morfologii 
(biologii szkieletu) populacji odkrytych w Khartoum Hospital i w Saqqai. 
Wydaje się tylko, że wspólną cechą budowy czaszek osób z obu osad 
był wyraźnie rozwinięty prognatyzm twarzowy i zębowy. Antropologo­
wie stwierdzili też znaczną jednorodność morfologiczną szkieletów ko­
biet z Saqqai. 

Nie jest możliwe dokonanie próby opisu demograficznego populacji 
z Khartoum Hospital i Saqqai ze względu na małe rozmiary cmentarzysk. 
Sądząc z proporcji powierzchni wykopów do powierzchni całego stano­
wiska, pochówki na obu stanowiskach były tylko częścią, i to zapewne 
stosunkowo małą, większych cmentarzysk. Nie znamy też czasu użytko­
wania zbadanych części tych cmeńtarzysk. Można tylko stwierdzić, że 
wśród 17 osób z Khartoum Hospital antropolog mógł tylko w jednym 
przypadku stwierdzić płeć, mianowicie kobiety, a w drugim przypadku 
zapewne mężczyzny. Nie udało się natomiast określić dokładniejszego 
wieku osób w momencie śmierci. Natomiast w Saqqai, wśród pięciu po­
chówków stwierdzono cztery kobiety zmarłe w wieku 30 - 40 lat (2 oso­
by) oraz 30 i 20 lat, a także szczątki mężczyzny. 

W sytuacji, kiedy brak jeszcze niezbędnych danych do oszacowania 
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wielkości popu lac j i ludnośc i w c z e s n o c h a r t u m s k i e j , można b rać pod u w a ­
gę p r z y k ł a d y popu lac j i łowiecko-^zbierackich b y t u j ą c y c h obecnie w A f r y ­
ce j ako t y l k o p e w n e wielkości o r i e n t u j ą c e . I t ak np. Caneva (1983b: 
1 0 - 1 1 , p rzyp . 8), b io rąc pod u w a g ę i n f o r m a c j e e tnogra f i czne do tyczące 
B u s z m e n ó w , s z a c u j e wielkość g r u p y w okresie j e j z imowe j koncen t r ac j i 
w osadzie w Saqqa i na 150 - 200 osób. Badaczka ta n i ew ą tp l iw ie słusz­
nie p rzy t y m uważa , że zasobność ś rodowiska n a t u r a l n e g o nad Ni lem 
była z pewnośc ią dużo większa , aniżel i ś rodowiska eksp loa towanego 
przez B u s z m e n ó w w P u s t y n i K a l a h a r i . 

5.2.3. Struktura społeczna 

Wobec b r a k u odpowiedn ich d a n y c h z osad, p o d s t a w o w y m źródłem 
i n f o r m a c j i o s t r u k t u r z e i o rgan izac j i spo łeczne j ludności wczesnochar ­
t u m s k i e j mogą być j e d y n i e j e j c m e n t a r z y s k a . J a k już zauważono wyże j , 
m a m y w t y m względzie d a n e ty lko z d w ó c h c m e n t a r z y s k : w K h a r t o u m 
Hospi ta l i Saqqa i . Dodać t r zeba , że w obu p r z y p a d k a c h zbadano ty lko 
części t ych ob iek tów. Ubogi zasób i n f o r m a c j i musi , rzecz jasna, og ran i ­
czać w y n i k i m y c h s tud iów. 

W Saqqa i o d k r y t o pięć grobów. W j e d n y m (nr 1), z a w i e r a j ą c y m 
szczą tk i 30 - 40- le tn ie j kobie ty , z n a j d o w a ł a się musz la mięczaka, w in­
n y m (nr 2), z a w i e r a j ą c y m szczątki dorosłego mężczyzny , z n a j d o w a ł y się 
t r zy owa lne rozcieracze k a m i e n n e ułożone p r z y kościach miedn icy i w r e ­
szcie w t rzec im (nr 5), z a w i e r a j ą c y m szczą tk i dwóch doros łych kobiet , 
za legały dwie musz le os t rygi n i l owe j (Etheria elliptica) ułożone p rzy 
czaszkach. W pozos ta łych d w ó c h g robach n ie znaleziono żadnych p rzed­
m i o t ó w t o w a r z y s z ą c y c h z m a r ł y m . 

W K h a r t o u m Hospi ta l , wśród 17 p o c h ó w k ó w ty lko w cz terech p r z y ­
p a d k a c h o d k r y t o p r z e d m i o t y towarzyszące szczą tkom ludzkim. W grobie 
5 z a w i e r a j ą c y m szczątk i mężczyzny (?) by ł to n a s z y j n i k z 34 pac io rków 
z j a j a s t rus iego, w grobie 6 czaszka zmar łego o n i eok re ś lone j płci i wie­
ku spoczywała na d u ż y m f r a g m e n c i e naczynia ceramicznego, zdobionego 
linią fa l i s tą , w grobie 8 szczą tkom zmar łego również o n i eok re ś lone j płci 
i w i eku t owarzyszy ł pac iorek z j a j a s t rus iego, a w grobie 12 przy szczą­
tkach zmar łego o n i eok re ś lone j płci i w i eku znaleziono dużą muszlę śli-
maga bag iennego Pila, z a p e w n e celowo włożoną do j a m y grobowej . 

U d e r z a j ą c y m z j a w i s k i e m na obydwóch c m e n t a r z y s k a c h jest ba rdzo 
n ieznaczna liczba p rzedmio tów, k tó re celowo złożono w jamie g r o b o w e j 
wraz z c ia łem zmar łego . Można też zauważyć , że ich jakość jest s tosun­
kowo n i sk i e j k lasy . Wszys tko to pozwala na s twierdzen ie , że t r u d n o się 
d o p a t r y w a ć jak ichś większych różnic w wyposażen iu g r o b o w y m ludno­
ści k u l t u r y w c z e s n o c h a r t u m s k i e j . P r a w d o p o d o b n i e by ło to odbiciem nie­
wie lk iego s topnia z różnicowania społecznego w obrębie tych g rup . S y t u a -
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cja ta jest charakterystyczna dla praktyk grzebalnych i zróżnicowania 
społecznego panującego w grupach ludności zbieracko-łowieckich u schył­
ku epoki kamienia (por. Wenke 1980: 349). 

Usytuowanie obu cmentarzysk w bezpośrednim sąsiedztwie niewątpli­
wie współczesnych i-m osad wydaje się dowodzić, że obiekty te były 
miejscem pochówku mieszkańców lokalnych osad. Na cmentarzyskach 
pochowano mężczyzn i kobiety oraz młodocianych (immature w Khar-
toum Hospital). Z uwagi na tylko częściowe zbadanie obu obiektów nie 
jest jednak możliwe sformułowanie ogólniejszych wniosków na temat 
pozycji społecznej zmarłych i organizacji grupy zamieszkującej lokalną 
osadę. 

Według niedawnych propozycji klasyfikacji organizacji społeczno-te-
rytorialnej grup ludzkich, dokonywanych głównie na podstawie danych 
etnograficznych, ludność kultury wczesnochartumskiej należy do mode­
lu: grupa — plemię (Wenke 1980: 341 - 343). Organizacja grupowa jest 
charakterystyczna dla dzisiejszych lub niedawnych społeczeństw łowie-
cko-zbierackich, jak np. Buszmenów z Pustyni Kalahari czy krajowców 
australijskich. W zakresie prestiżu społecznego istnieją tylko niewielkie 
różnice wśród członków tych grup, żaden z nich nie posiada też istotniej­
szych przywilejów w zakresie korzystania z dóbr materialnych wytwa­
rzanych przez grupę. Największzym autorytetem cieszą się w niej starsi 
mężczyźni, którzy dostarczają najwięcej żywności i innych dóbr, ale nie 
posiadają oni żadnej władzy politycznej. Grupy te składają się z 15-40 
osób i często prowadzą wędrowmy tryb osadnictwa zbierając dzikie rośli­
ny i polując. Podział pracy w grupie przebiega według kategorii wieku 
i płci. Wymiana dóbr w tych grupach jest słabo rozwinięta. 

Ze względu na wyższy stopień rozwoju podstaw gospodarczych i du­
żą zasobność eksploatowanego środowiska naturalnego oraz wyższy po­
ziom techniki wyrobu narzędzi pracy wydaje się, że społeczeństwo kul­
tury w7czesnochartumskiej wykazuje więcej cech zbieżnych z modelem 
i organizacją plemienia, aniżeli grupy. Organizacja grupowa natomiast 
charakteryzowała społeczności późnego paleolitu. Według Wen-kego 
(1980: 342 - 343) plemię było przede wszystkim liczniejsze od grupy, 
a podstawą jego gospodarki najczęściej było już rolnictwo. Na ogół na 
jego czele stali wybrani przywódcy (naczelnicy) mający wpływ na pro­
ces redystrybucji żywności i pełniący pewne funkcje obrzędowe, ale nie 
mieli oni przywilejów w dostępie do dóbr materialnych i nie posiadali 
władzy politycznej. W takim plemieniu wymiana odbywała się na ogół 
na zasadzie wzajemności w obrębie s truktur rodowych. Najczęściej spo­
łeczeństwa plemienne były silniej związane z określonym terytorium, 
miały bardziej rozwiniętą obrzędowość i system pokrewieństwa oraz 
oznaki prestiżu aniżeli społeczeństwa grupowe. 

5 Schyłek pradz ie jów w ś rodkowym Sudanie 
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5.2.4, Osadnictwo 

Obecna podstawa źródłowa pozwala jedynie na bardzo ogólne naszki­
cowanie obrazu strefy zasiedlenia i form osad kultury wezesnochartum-
skiej. Na interesującym mnie obszarze zbadano dotąd w bardzo różnym 
stopniu 'tylko sześć osad tej kultury: Khartoum Hospital (Arkell 1949: 
passim), Saqqai (Caneva 1983a: passim), El-Qoz (Arkell 1953: 97 - 101), 
Sarourab 1 i Sarourab 2 (Abbas 1982: 41 - 45 i nast.; Ahmed M. Ali 
Hakem i Abdel Rahim M. Khabir 1989: passim) oraz Umm Marrahi 
(Gautier, informacja ustna). Położone są one (ryc. 13) po zachodniej 
(Sarourab '1 i Sarourab 2, Umm Marrahi) i wschodniej (Saqqai) stronie 
rzeki oraz południowej stronie Błękitnego Nilu, w okolicach połączenia 
jego wód z Nilem Białym (Khartoum Hospital, El-Qoz). Jednak punktów 
osadniczych tego wielkiego zespołu archeologicznego, z których pochodzą 
małe zbiory ceramiki, zarejestrowano na tym obszarze więcej, jak to 
pokazuje mapa znalezisk ceramiki tej kultury (Arkell 1949: 115 - 116, 
ryc. 8). 

Stan badań pozwala więc tylko na bardzo ogólne scharakteryzowa­
nie strefy zasiedlenia ludności kultury wczesnochartumskiej nad górnym 
Nilem. Obok małej liczby stanowisk, bardzo poważnym mankamentem 
są trudności z określeniem ich stosunku do form terenowych, jak np. 
terasa rzeczna i wysokość bezwzględna, które wynikają z braku odpo­
wiednich map fizycznych i braku tych danych w publikacjach źródło­
wych. 

Dla tego obszaru dysponujemy jedynie starą mapą topograficzną 
w skali 1 : 250 000 (arkusz Khartoum ND-36-B, stary numer 55-B), spo­
rządzoną w 1940 roku, tylko bardzo ogólnie orientującą stanowisko w te­
renie, i mapą topograficzną w skali 1 : 25 000 wykonaną na podstawie 
zdjęć lotniczych (arkusz 359-I-C i 359-1II-A), która obejmuje jednak 
tylko środkową i południową część badanego obszaru. Braku odpowie­
dnich map nie mogą zastąpić zdjęcia lotnicze i satelitarne. 

Można przypuszczać, że wszystkie znane osady położone były na wy­
sokim brzegu współczesnego im koryta rzeki, na pojedynczych pagórkach 
aluwialnych o wysokości względnej do 2 m. Obecność w zawartości osad 
ślimaków lądowych Limicolaria i Zootecus, ginących w wodzie, wskazuje, 
że pagórki te nie były corocznie zalewane przez rzekę. Na takich poje­
dynczych, samotnych pagórkach położone były osady w Khartoum Hospi­
tal, Saqqai i El-Qoz, natomiast osady w Sarourab 1 i Sarourab 2, i być 
może także w Umm Marrahi, położone były na żwirowej krawędzi do­
liny rzecznej, zapewne także na pagórkach. Osada w Saqqai, i zapewne 
także osady w Sarourab 1 i Sarourab 2 oraz Umm Marrahi, położone 
były u ujścia dużego wąwozu do doliny rzecznej (ryc. 13). 

Z uwagi na brak danych o wysokości bezwzględnej spągu warstwy 
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Ryc. 13. Osady kultury wczesnochartumskiej w środkowym Sudanie 
I : g r a n i c e p r o w i n c j i C h a r t u m ; 2: w ą w ó z ( s e z o n o w y c i e k ) ; 3: w z g ó r z a i g ó r y ; i: s t a n o w i s k a 

a r c h e o l o g i c z n e 
1 — K h a r t o u m H o s p i t a l ; 2 — E l Q o z ; 3 — S a r o u r a b 1; 4 — S a r o i i r a b 2; 5 — U m m M a r r a h i ; 

(J — S a q q a i 
H y d r o g r a f i a i r z e ź b a p i o n o w a w e d ł u g m a p S u d a n 1 : 250 000, a r k u s z e K h a r t o u m i S a b a l o k a 
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osadniczej na tych stanowiskach nie można, jak dotąd, zweryfikować 
powyżej przedstawionej hipotezy Arkella o wysokości sezonowego wy­
lewu rzeki w tym okresie. Jedynie w przypadkach osad w Sarourab 
1 i Sarourab 2 wiadomo, że położone one były na wysokości 384 m 
n.p.m., co jak się wydaje, raczej potwierdza tę hipotezę (por. Arkell 
1953: 7 - 9). 

Brak stanowisk kultury wczesnochartumskiej w innych partiach do­
liny rzecznej i na jej obrzeżu. Dostrzec można tu ta j słabe strony pod­
staw źródłowych. Jak się wydaje odkryto i zarejestrowano bowiem tylko 
te stanowiska, na których stwierdzono resztki intensywnego osadni­
ctwa, czytelne w postaci śmietniska (middenu) zachowanego na wyraźniej 
widocznych, szczytowych partiach pagórków. Brak opisu metody prowa­
dzenia na tym obszarze badań powierzchniowych przez Haaland (1981) 
i Abbas^a (1982), ale jest uderzające, że tylko takie pozostałości, archeolo­
giczne kultury wczesnochartumskiej i neolityczne zostały przez nich za­
rejestrowane. Brak stanowisk płaskich, położonych na równinie rzecznej 
terasy zalewowej lub na otaczającej ją krawędzi wysoczyzny, zapewne 
zawierających nieliczne i ubogie artefakty rozsiane po powierzchni grun­
tu, które mogły być pozostałością krótkotrwałych obozowisk sezono­
wych w porze mokrej. 

Funkcjonowanie osadnictwa ludności kultury wczesnochartumskiej 
trafnie przedstawia model zaproponowany niedawno przez Clarka (1984a: 
35 - 37). Model ten zbudowano wykorzystując informacje archeologiczne, 
etnograficzne, lingwistyczne i pisane (historyczne). 

Obrazuje on podstawy gospodarcze grup społecznych o gospodarce 
przyswajalnej w północno-wschodniej Afryce we wczesnym holocenie. 
Według tego modelu grupy ludności bytujące nad rzekami i jeziorami 
zajmowały się głównie rybołówstwem, polowaniami na hipopotamy i in­
tensywnym zbieractwem (ryc. 14). Stałość i wielkość osad w tej strefie 
była znaczna, a wielkość eksploatowanych terytoriów oraz ruchliwość 
tych nadbrzeżnych grup była niewielka. Natomiast w środowisku su­
chym, stepowym, bardziej mobilne grupy koncentrowały się na łowie­
ctwie i zbieractwie uprawianym w większych rewirach; w porze desz­
czowej łączyły się one w większe gromady w celu wspólnych polowań, 
aby z nadejściem pory suchej ponownie rozdzielić się na mniejsze 
grupy. 

Osady ludności kultury wczesnochartumskiej stwierdzono, jak dotąd, 
w środkowym Sudanie wyłącznie na krawędzi ówczesnego wysokiego ko­
ryta rzeki, często przy ujściu wąwozów do doliny. Osadnictwo to usytuo­
wane więc było niewątpliwie w ekotonie bardzo bogatym w biomasę, 
a zatem w strefie przejściowej pomiędzy wodami rzeki i zastoiskami ba­
giennymi a równiną sawanny na terasie zalewowej, do której wpadały 
wąwozy. W tym ekotonie istniały doskonałe warunki do niezwykle 
wydajnej eksploatacji bogatego rybostanu i mięczaków na płyciznach 
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i głębinach rzecznych oraz w stałych i sezonowych bagnach nadrzecz­
nych, a także ogromnej koncentracji fauny roślinożernej, szczególnie 
w porze suchej. Istniały tu ta j też niewątpliwie doskonałe warunki do 
eksploatacji roślin na cele konsumpcyjne. 
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Ryc. 14. Model f unkc jonowan ia osadnic twa ludności o gospodarce p r z y s w a j a l n e j 
w różnych środowiskach środkowego Sudanu w e wczesnym holocenie 

1: zajęcia zbierackie 

Na obecnym etapie badań można formułować pewne wnioski w kwe­
stii funkcjonowania zbadanych osad. Usytuowanie znanych osad i ich 
zawartość faunistyczna i florystyczna wskazują, że mogły one być oku­
powane w różnym stopniu i natężeniu, w zależności od pory roku. W po­
rze suchej, a więc od października do kwietnia — maja, można było 
uprawiać w bezpośrednim sąsiedztwie osady wysoce wydajne rybołów­
stwo, łowiectwo przy wodopoju i zbieractwo mięczaków bagiennych na 
wysychających bagnach sezonowych oraz zbierać owoce czeremchy i in­
nych roślin (por. Arkell 1949: 107). 

Natomiast w porze mokrej, w okresie sezonowego wylewu i deszczów 
od czerwca do września, krawędź koryta rzeki prawdopodobnie była już 
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mniej wydajna gospodarczo dla ryba'ków, łowców i zbieraczy, a poza 
tym mogły tu ta j dokuczać ogromne koncentracje różnych insektów. 
Z nadejściem pory mokrej bardziej wyspecjalizowane grupy ludzkie 
mogły się przesuwać w ślad za fauną łowną dalej od rzeki, na dno doli­
ny rzecznej, krawędzie wysoczyzny otaczającej równinę terasy zalewo­
wej i w głąb wąwozów i uprawiać tam wydajne łowiectwo, a zapewne 
także zbieractwo nasion roślin. Grupy ludzkie mogły być w porze mo­
krej mniejsze liczebnie — większe populacje z ipory suchej dzieliły się 
bowiem na mniejsze grupy bytujące w rozproczeniu — a ich pobyt na 
obozowiskach łowieckich był krótkotrwały. Prowadziły one wówczas wę­
drowny tryb życia przesuwając się za stadami roślinożernych szukają­
cych nowych żerowisk i zapewne pozostawiły po sobie tylko nikłe ślady 
osadnicze, jak dotąd bardzo słabo zarejestrowane przez archeologów. 
Przykładem takiego obozowiska łowieckiego może być miejsce upolowa­
nia siomia odkryte na równienie Gezira, około 20 km na zachód od 
Błękitnego Nilu (Clark 1984b: 116), o którym jednak nie mamy bliższych 
danych. 

Tak więc, w naszym materiale reprezentowane są prawie wyłącznie 
duże osady nadrzeczne, najprawdopodobniej zamieszkiwane wyłącznie 
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Ryc. 15. K h a r t o u m Hospital . P lan wysokościowy s tanowiska z zaznaczonym 
wykopem 
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lub głównie w porze suchej. Wszystkie były zlokalizowane na niewyso­
kich pagórkach aluwialnych. Osada w Khartoum Hospital położona była 
na pagórku o średnicy około 130 m (około 1 ha) i wysokości względnej 
około 2,5 m (ryc. 15). Osada w Saqqai zlokalizowana została na pagórku 
o powierzchni około 3,6 ha (200X180 m) i wysokości względnej 2 m 
(ryc. 16). Osadę w El-Qoz założono na pagórku o wysokości względnej 
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Ryc. 16. Saqqai . P lan wysokościowy s tanowiska z zaznaczonymi wykopami 

około 2 m i powierzchni około 1,2 ha (100X120 m). Natomiast osada 
w Sarourab 1 miała mniejszą powierzchnię, tylko około 0,15 ha (50 X 
X30 m), i zapewne była położona na żwirowym pagórku lub terasie 
rzecznej, które zalegały na skale piaskowcowej. Także osada w Sarourab 
2 położona była na żwirowym pagórku o powierzchni około 0,26 ha (75X 
X35 m). Nie mamy, niestety, żadnych danych o wielkości i wysokości 
względnej osady w Umm Marrahi. 

Pozostałością pobytu grup ludzkich na tych pagórkach są soczewki 
warstwy osadniczej (middeny). Nie ulega wątpliwości, ze pokłady tej 
warstwy — a zapewne także i pagórki, na których one zalegają — zo­
stały w przeszłości silnie zniszczone przez erozję gruntu, w której wy­
niku ich miąższość jest dzisiaj mniejsza aniżeli zaraz po ustaniu na nich 
habitacji. Erozję na stanowisku kultury wczesnochartumskiej w Khar-



72 

toum Hospital stwierdził już Arkell (1949: 1). M.in. zauważył on, że 
szczątki ludzkie w grobach z tego okresu były odkrywane na powierzch­
ni gruntu (Arkell 1949: 31), podobną sytuację zaobserwował on także 
w przypadku grobów z okresu meroickiego w Shaheinab (Arkell 1953: 1). 
W Saqqai szczątki ludzkie odkryto na głębokości 60 - 80 cm. Na cmenta­
rzysku neolitycznymi i meroickim w Kadero 1 szczątki ludzkie także 
odkrywa się często na powierzchni gruntu lub na bardzo małej głębo­
kości. Ponieważ w grobach kul tury wczesnochartumskiej, neolitycznych 
i meroickich zwłoki ludzkie były niewątpliwie grzebane w jamach, któ­
rych głębokość może być szacowana na około 1,0-1,5 m, świadczy to 
0 znacznej erozji gruntu na tych pagórkach. Potwierdzają to także obse­
rwacje warstwy osadniczej w osadzie neolitycznej w Kadero 1 (por. roz­
dział 6.2.4). Wydaje się, że silna erozja gruntu w tej części Sudanu miała 
miejsce po okresie meroickim, tj. po około 500 n.e. Groby wykopane po 
tym okresie (np. grób 43 w Kadero datowany na 775 + 45 bp, czyli 
1 255 ±50 n.e., który zachował się do dzisiaj w swej pierwotnej głębo­
kości dochodzącej do 2 m) nie zostały już zniszczone przez erozję gruntu 
(por. Krzyżaniak 1979b: 69). 

Wydaje się, że na różnych osadach kultury wczesnochartumskiej po­
kłady warstwy osadniczej (midden) są różnej wielkości i miąższości. 
W Khartoum Hospital midden koncentrował się na kulminacji pagórka, 
gdzie jego miąższość sięgała 2 m a jego powierzchnię można ostrożnie 
szacować na około pół hektara. Objętość tego middenu można w przy­
bliżeniu szacować na około 5 000 m3. Na tym pagórku mogła się zachować 
jednolita soczewka warstwy osadniczej. Natomiast w Saqqai stwierdzo­
no prawdopodobnie dwie soczewki warstwy osadniczej o łącznej po­
wierzchni około 14 000 m2 i miąższości od 0,7 m do 1,35 m, ale ta 
ostatnia została zarejestrowana tylko na kulminacji pagórka. Ze względu 
na małą powierzchnię wykopów trudno oszacować kubaturę obu midde-
nów w Saqqai. Starsza warstwa osadnicza zachowała się w północno-za­
chodniej części pagórka i miała miąższość 0,3 m, warstwa młodsza od 
niej zalegała w południowej części tego pagórka i zalegała także w stro­
powej warstwie middenu północno-zachodniego. W osadzie El-Qoz midden 
osadniczy miał miąższość 2 m na kulminacji pagórka, ale skąpe infor­
macje pochodzące z małych wykopów sondażowych uniemożliwiają osza­
cowanie jego wielkości. W osadzie Sarourab 1 midden mógł mieć po­
wierzchnię około 300 m2 (20X15 m). Ponieważ jego miąższość nie przekra­
czała 0,4 m, jego kubatura w tej osadzie wynosiła co najmniej około 
120 m3. Midden osadniczy zachował się też w osadzie na stanowisku 
Sarourab 2, gdzie miał formę wydłużoną, o wymiarach 75X35 m (2 625 
m2). Ponieważ jego miąższość wynosiła 0,6 m, ogólną kubaturę tej 
warstwy osadniczej szacować można na około 1 575 m3. Brak jakichkol­
wiek danych na temat warstwy osadniczej w Umm Marrahi. 

Z osad mamy też pewtne informacje na temat procesu akumulowania 
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się na nich warstwy osadniczej i ewentualnej sezonowości ich zamieszki­
wania. W Saqqai najstarsza grupa ludności wczesnochartumskiej zało­
żyła osadę na żwirowatym pagórku w okresie, kiedy okoliczne wąwozy 
były czynne; płynęły w nich raczej obfite, sezonowe wody deszczowe, 
transportujące żwiry, otoczaki kwarcowe i piaski z wyższych partii wy­
soczyzny otaczającej dolifnę rzeczną. Zalewanie tego pagórka przez wo­
dy rzeki, które osadziły soczewkę syltu i piasku, musiało być sporadycz­
ne, o czym świadczy intensywna obecność ślimaka lądowego Limicolaria 
żyjącego tam w sposób naturalny i nie zjadanego przez mieszkańców osa­
dy, ale ginącego w wodzie (por. wyżej). Także w Khartoum Hospital nie 
stwierdzono naturalnej stratyfikacji middenu, co Arkell (1949: 4 - 5) tłu­
maczył podłożem geologicznym pagórka zbudowanego z sypkiego piasku, 
silną jego erozją oraz intensywną działalnością gryzoni i innych zwierząt 
trwającą tysiące lat po opuszczeniu osady. Najważniejsze dowody na 
systematyczną akumulację warswy osadniczej pochodzą ze stanowiska 
w El-Qoz, gdzie archeolog, stosując eksplorację middenu przy pomocy 
warstw mechanicznych, stwierdził kolejne fazy rozwoju dekoracji cera­
miki kultury wczesnochartumskiej (Arkell 1953: 97 - 101). 

Najogólniej rzecz ujmując, w osadach kultury wczesnochartumskiej 
nie zachowały się pozostałości umożliwiające bliższe określenie ich zabu­
dowy. Mamy tylko podstawy do wnioskowania, że stały w nich domo­
stwa w rodzaju szałasów, zbudowane zapewne z trzciny, trawy i gałęzi. 
W osadzie Khartoum Hospital pozostałością takich szałasów lub zasłon 
od wiatru było około 18 litrów fragmentów polepy, bardzo często prze­
palonej, spośród których kilka nosi odciski sznura z włókna roślinnego, 
użytego podwójnie, którym wiązano wiązki trzciny. Zapewne więc ścia­
ny szałasów częściowo od dołu, lub całkowicie obmazywano gliną, tj. 
syltem. Kawałki nie przepalonej gliny z odciskami roślin, zapewne traw, 
znaleziono w osadzie w Saqqai, ale nie wiadomo, czy są to resztki otama-
zywania gliną jakichś konstrukcji mieszkalnych. Natomiast w wykopie 
sondażowym w osadzie w El-Qoz odkryto palenisko, a w nim liczne 
muszle ślimaka bagiennego Pila i lądowego Limicolaria oraz nieokreślone 
kości zwierzęce i rozcieracze do ochry wykonane z piaskowca. Palenisko 
odkryto także w osadzie w Sarourab 1, a w nim ości rybie i kości ssaków 
dzikich, skorupy jaja strusiego, bliżej nieokreślone muszle mięczaków 
i kilka nieokreślonych wyrobów kamiennych. 

Na podstawie zawartości osad kultury wczesnochartumskiej można 
więc wnioskować o znacznej intensywności pobytu grup ludzkich na 
tych stanowiskach. W rezultacie działalności gospodarczej mieszkańców, 
głównie jednak zdobywania i przygotowywania żywności do spożycia, 
zachowały się w nich pokaźne soczewki warstwy osadniczej o powierzch­
ni do około pół hektara i głębokości około 2 m. Bogate szczątki fauny 
łownej, ości łowionych ryb i muszle zbieranych mięczaków wodnych 
i bagiennych oraz szczątki roślinne zachowane w warstwie osadniczej 
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sugerują intensywną okupację tych osad głównie w sporze suchej. Szczą­
tki fauny i roślin są w ogromnej przewadze pozostałością skonsumowa­
nej żywności. Natomiast pozostałością procesu jej zdobywania jest broń 
i narzędzia pracy, a przygotowania do spożycia — narzędzia kamienne 
i naczynia ceramiczne, których ogromne ilości znaleziono w warstwach 
tych osad. W osadach zachowały się także pozostałości produkcji krze-
mieniarskiej, wyrabiania przedmiotów z kości i muszli oraz garncarstwa. 

O stałości osadnictwa ,na stanowiskach wczesnochartumskich może 
także świadczyć zakładanie cmentarzysk przy osadach. Takie miejsce po­
chówku odkryto w Khartoum Hospital i Saqqai. Pięć grobów w Saqqai 
wkopano w nieco starszy od nich midden na stanowisku i były to na j ­
prawdopodobniej pochówki mieszkańców osady z jej młodszej fazy. 
W Khartoum Hospital odkryto 17 grobów ale ich pierwotna liczba w wy­
kopie na tym stanowisku musiała być większa, o czym świadczą tam, 
jak już wspomniano, luźne fragmenty kości ludzkich. Jak się wydaje, 
pochówki z tego wykopu pochodzą z różnych okresów osadnictwa na sta­
nowisku i poziomu powierzchni osady, o czym mogą świadczyć znaczne 
różnice w głębokości jamy grobowej, wynoszące od 3 cm do 100 cm, 
będące zapewne rezultatem wkopywania grobów w różnych fazach aku­
mulacji middenu. 

W sumie, informacje pochodzące z osad kultury wczesnochartumskiej 
świadczą o stałości i regularności ich zamieszkiwania, prawdopodobnie 
przez długi okres, chyba kilkuset lat. Osady były także miejscem wyko­
nywania praktyk społecznych, do jakich trzeba zaliczyć grzebanie zmar­
łych członków grupy. 

Badania dzisiejszych grup ludzkich nadal stosujących gospodarkę 
przyswajalną (łowiecko-zbieracką) i eksploatujących środowiska bogate, 
umożliwiające osiadły sposób osadnictwa, także wskazują na tendencje 
do zakładania przez nie stałych cmentarzy. Celem tego jest rytualizacja 
praw do eksploatacji tego środowiska, wskazująca w ten sposób na pobyt 
w nim przodków tych ludzi (Brandt 1988: 41 - 42). 

5.3. Podstawy gospodarcze 

5.3.1. Łowiectwo 

' Łowiectwo było niewątpliwie jedną z głównych dziedzin — być może 
nawet główną — gospodarki ludności kultury wczesnochartumskiej. Na 
badanym obszarze pozostałością spożywania fauny łownej w osadach tej 
ludności są tysiące fragmentów kości pochodzących od kilkudziesięciu 
gatunków. Zostały one porzucone w osadach jako odpadki kuchenne. 
Uderzającym zjawiskiem na tym obszarze jest duża liczba tych szczątków 
w stosunku do innych części Afryki oraz ich stosunkowo dobry stan za­
chowania, co jest rezultatem silnej mineralizacji tkanki kostnej. Według 
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Gaut ie ra ( in fo rmac ja us tna) ta korzys t ana s y t u a c j a mogła być w y n i k i e m 
dwóch c z y n n i k ó w : 

1. Z a k o p y w a n i a kości zwierzęcych zaraz po spożyciu mięsa, np . w celu 
uniknięc ia odoru r o z k ł a d a j ą c y c h się r e sz tek i n iebezp iecznych wizy t d r a ­
pieżników p o d ą ż a j ą c y c h do osady za ich wonią. 

2. S z y b k i e j a k u m u l a c j i g r u n t u w osadzie, p o k r y w a j ą c e g o kości zwie­
rzęce porzucone na j e j powie rzchn i . A k u m u l a c j a ta by ła w y n i k i e m d y ­
namicznego osadn ic twa lub nanies ienia osadów rzecznych podczas sezo­
nowych za lewów osady. 

J a k wiadomo, kości zwierzęce porzucone n a powie rzchn i g r u n t u u le ­
gają z w y k l e s zybk iemu rozk ładowi (u t len ian iu) lub są zjadaine przez 
zwierzę ta d o m o w e (psy, koty) lub dzikie (szakale, h ieny) , p r z y b y w a j ą c e 
do osady w nocy. 

Wśród g a t u n k ó w f a u n y ł o w n e j l ą d o w e j o d k r y t y c h w osadach p r z e w a ­
żają zdecydowanie zwierzę ta roś l inożerne , na k tó re po lowano oczywiście 
w celu zdobycia mięsa i z a p e w n e także skór ; n ie ma d o w o d ó w na polo­
wanie w t y m okresie na słonie i h i p o p o t a m y w celu zdobycia kości sło­
n iowej . W łowiec twie można dost rzec w y r a ź n e p r e f e r e n c j e g a t u n k o w e . 
J a k dotąd , nie ma ż a dnych d o w o d ó w na d o k o n a n i e u d o m o w i a n i a ozy 
oswa jan ia zwie rzą t przez ludność k u l t u r y w c z e s n o c h a r t u m s k i e j . W toku 
przysz łych b a d a ń t rzeba j ednak zwracać uwagę na p o t e n c j a l n e możli­
wości i s tn ie jące wówczas w t e j dziedzinie . 

Dwie duże ser ie szczą tków f a u n y ł o w n e j pochodzą z osad w K h a r t o u m 
Hospi ta l i Saqqa i a znacznie m n i e j l iczne ko lekc je z osad w S a r o u r a b 
1, S a r o u r a b 2, El-Qoz i U m m Mar rah i . Łączn i e jest to k i lka tys ięcy f r a g ­
m e n t ó w szkie le tów na leżących do ki lkudzies ięc iu g a t u n k ó w . Ta znaczna 
liczba kości s twa rza szansę od tworzen ia p r e f e r e n c j i łowieckich, a t akże 
rzuca nieco świa t ła na t echnik i łowieckie i ca łokszta ł t p rocesu okreś lo­
nego dzis ia j ogólnie jako s tosunek k u l t u r o w y do zwie rzą t (por. C u l t u r a l 
a t t i t udes to an ima l s inc lud ing birds , f i sh and i n v e r t e b r a t e s , t. 1 - 3). 
Na tomias t p o w a ż n y m m a n k a m e n t e m d o s t ę p n e j bazy ź ród łowe j jest b r a k 
danych co do wieku i płci oraz m i n i m a l n e j l iczby osobników (MNI) ga­
t u n k u w d a n e j serii, a t akże co do ogólne j ilości mięsa u p o l o w a n y c h 
zwierzą t . W y d a j e się wszakże, że ma te r i a ł ź ród łowy s to j ący do n a s z e j 
dyspozyc j i s twarza możliwość ogólnego p rzeds t awien ia roli łowiec twa 
w gospodarce ludności k u l t u r y w c z e s n o c h a r t u m s k i e j w ś r o d k o w y m Su­
danie . 

W zawar tośc i osad k u l t u r y w c z e s n o c h a r t u m s k i e j z n a j d o w a ł y się szczą­
tki f a u n y ł o w n e j r e p r e z e n t o w a n e przez gady, p t ak i i zwłaszcza liczine 
ssaki. Wśród szczą tków dziesięciu g a t u n k ó w gadów n a j l i c z n i e j — przez 
około 297 okazów — r e p r e z e n t o w a n y jest os t rzegacz — jaszczurka n i lowa 
(Varanus niloticus). J e s t to duża jaszczurka , s i ęga jąca długości około 
1,8 m, b y t u j ą c a w różnych biotopach, od leśnych poprzez piaszczyste 
i suche do pó łwodnych . Była ona z a p e w n e p r z y s m a k i e m , podobnie 
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j ak inne w a r a n y , k t ó r y c h mięso i j a j a są dzis ia j bardzo poszuki ­
w a n y m pożywien iem, np. w B u r m i e (Gadów 1909): 543 - 544). Sądząc 
z l iczby szczą tków, na pozostałe gady, r e p r e z e n t o w a n e w opisywa­
n y m zbiorze po lowano znacznie rzadzie j . Na k rokodyla ni lowego (Cro-
codilus niloticus), os iąga jącego około 4,5 m długości, mieszkańcy A f r y ­
ki po lu j ą w ten sposób, że w y k o p u j ą go z jego k o r y t a r z y podz iem­
nych , s i ęga jących do 9 - 12 m długości, na b rzegu rzeki w k tó rych zżera 
swą zdobycz, p o s i a d a j ą c y c h wejśc ie poniże j lus t ra wody (Gadów 1909: 
463 - 464). Z a p e w n e więc było (na j ła twie j na niego polować w porze su­
che j , k iedy w o d y rzeki są niskie . P y t o n a f r y k a ń s k i (Pyton sebua) osiąga 
około 4,5 m długości (Gadów 1909: 601) ale, podobnie jak w p r z y p a d k u 
k rokody la , b r a k d a n y c h o jakości jego mięsa i sposobach jego łowienia . 
W osadach o d k r y t o szczątk i sześciu g a t u n k ó w drap ieżnych żółwi wod­
nych . Ż e r u j ą one na dn i e zb iorn ików mul i s t e j , n a w e t p ł y t k i e j wody. 
Duże, szybko p ł y w a j ą c e zwierzę ta mogą być n a w e t n iebezpieczne dla 
łowcy. Mieszkańcy A f r y k i cenią ich ba rdzo smaczne mięso. Na jwiększe 
z a f r y k a ń s k i c h żółwi wodnych , Trionyx triunguis, m a j ą skorupę o d łu ­
gości dochodzące j do około 90 cm, co d a j e d o b r y obraz wielkości tuszy 
takiego upo lowanego egzemplarza . N a j ł a t w i e j było je upolować na lądzie, 
w porze suche j , k iedy wychodzą na brzeg wody aby w p iasku nadrzecz­
n y m złożyć j a j a (Gadów 1909: 404 - 407). Z a p e w n e tylko okazy jn ie spo­
ż y w a n o żółwie l ądowe (Testudo), dużo mnie j sze od g a t u n k ó w wodnych . 
Można je by ło m.in. w porze s u c h e j po p ros tu zbierać z powierzchni 
g r u n t u , k iedy z n a j d u j ą się w s tan ie uśpienia w oczekiwaniu na porę 
m o k r ą (Gadów 1909: 365). 

Sądząc z n i e w i e l k i e j l iczby szczą tków, po lowanie na p tak i miało zni­
k o m e znaczenie gospodarcze. Liczba kości p t a k ó w jest n iewie lka i po­
chodzą one wyłączn ie z osad w K h a r t o u m Hospi ta l i Saqqai . Z iden ty f iko ­
w a n o j edyn ie d w a ga tunk i : p r a w d o p o d o b n i e gęś egipską (Alopochen aegyp-
tiaca, cz te ry f r a g m e n t y ) i ma łego dropia ( jeden f r a g m e n t ) . Poza t y m 
na s t a n o w i s k u w K h a r t o u m Hospi ta l znaleziono paciorki w y k o n a n e ze 
s k o r u p y j a j a s t rusk iego i k a w a ł k i tych s k o r u p ; j a j a tego na jw iększego 
ży jącego dz i s ia j p t aka , wysokości do około 2,5 m, zb ierano albo też uzy ­
sk iwano je w drodze w y m i a n y od g r u p ludzkich zamieszku jących da l e j 
od ko ry t a rzeki . S t r u ś ży j e dz is ia j na jczęśc ie j w te ren ie p iaszczys tym 
i suchym, a także wśród niskiego buszu, w s t adach złożonych z 4 0 - 5 0 
osobników, ale często l iczących ty lko 5 - 6 sztuk. S tada s t rus i lubią że­
rować w t o w a r z y s t w i e s tad zebr, an ty lop Alcelaphus i i nnych an ty lop , 
Mają m.in. z w y c z a j k ą p a n i a się w rzece. Ki lka k u r ze s tada z j e d n y m 
k o g u t e m nies ie około 30 j a j do jednego gniazda kopanego w p iasku lub 
s u c h e j glebie, p i lnowanego n a s t ę p n i e przez koguta . Au toch ton i a f r y k a ń ­
scy zb ie ra ją te j a j a do jedzenia a s k o r u p u ż y w a j ą j ako p o j e m n i k ó w na 
wodę. S t rus i e łapie się w wilcze doły, na lasso, a Buszmen i s t r ze la ją do 
nich z łuku , u ż y w a j ą c z a t r u t y c h s t rza ł . J e d n a k mięso s t rus ie jest u w a ż a -
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ne za niesmaczne , jest t w a r d e i mało p r z y d a t n e d o spożycia (Evans 1900: 
27 - 30; M u r t o n i Wes twood 1977: 76). 

Gęś egipska jest p t a k i e m b y t u j ą c y m w ś rodowisku p ł y t k i e j w o d y po­
rośn ię t e j zaroś lami t rzc in i s i towia. B r a k bl iższych i n f o r m a c j i o ekologii 
małego dropia ; pdobnie jak d rop eu rope j sk i , jest on z a p e w n e g a t u n k i e m 
c h a r a k t e r y s t y c z n y m dla s tepu lub s t epu pa rkowego . 

Ludność k u l t u r y w c z e s n o c h a r t u m s k i e j po lowała p rzede w s z y s t k i m na 
ssaki, g łównie roś l inożerne . Lis ta g a t u n k ó w ssaków ł o w n y c h upo lowa­
nych przez tę ludność o b e j m u j e około 35 pozycj i . Rzu t oka na t abe le 
zbiorczą f r e k w e n c j i szczą tków poszczególnych g a t u n k ó w s u g e r u j e , że 
większe znaczenie gospodarcze mia ły łowy na ty lko ki lka g a t u n k ó w 
roś l inożernych . Trzeba j e d n a k pamię tać , że s ama liczba f r a g m e n t ó w 
szkie le tów nie zawsze świadczy o znaczeniu gospoda rczym łowów na d a ­
ny ga tunek . D y s p o n u j e m y b o w i e m ty lko s z c z ą t k a m i tych z w i e r z ą t i ich 
części, k tó re łowcy przynieś l i do osady . Ł a t w i e j było im p r z e t r a n s p o r t o ­
wać na r a m i o n a c h w y p a t r o s z o n e już tusze, np . m n i e j s z y c h an ty lop , 
z mie jsca udanego po lowania do osady, aniżel i np . tusze s łonia , ż y r a f y , 
bawołu czy dużych an ty lop . Tusze tych wie lk ich roś l inoże rnych ćwia r to -
w a n o zapewne po upo lowan iu , być może suszono i do osady t r a n s p o r t o ­
wano tylko- w y b r a n e ich części, p o z o s t a w i a j ą c szk ie le t na mie j s cu . 
W rezul tac ie tak iego podziału tuszy , w p róbce osteologiczinej z osady ło­
wieckie j z n a j d u j e się mn ie j s za liczba szczą tków d u ż y c h roś l inoże rnych 
aniżeli mn ie j s zych okazów. Drapieżnik i , na k t ó r e (polowano wy łączn ie 
dla uzyskan ia ich c ę t k o w a n e j skóry , np. geparda , czy zębów lub p a z u ­
rów na amu le ty , z a p e w n e pozos tawiono w całości na m i e j s c a ubicia 
zwierzyny , po zab ran iu t ro feów. 

Biorąc wszys tk ie te czynn ik i pod u w a g ę można s twierdz ić , że r zeczy­
wiście ważn ie j sze znaczenie dla w y ż y w i e n i a ludności k u l t u r y wczesno­
c h a r t u m s k i e j mia ły łowy na gużca (Phacochoerus aethiopicus), h ipopo ta ­
ma (Hippopotamus amphibius), b a w o ł u a f r y k a ń s k i e g o (Syncerus cafjer), 
anty lopę t i ang (Damaliscus lunatus), a n t y l o p y Alcelaphus buselaphus, 
roan (Hippotragus eąuinus), kob (Kobus kob) i o r ib i (Ourebia ourebi). 
K a ż d y z tych g a t u n k ó w jest r e p r e z e n t o w a n y w osadach w K h a r t o u m 
Hospi ta l i Saqqa i przez ponad 30 f r a g m e n t ó w szk ie le tu ; z pozos ta łych 
g a t u n k ó w na jczęśc ie j odkry to ty lko po k i lka kości. 

Wśród kości n a j w a ż n i e j s z y c h g a t u n k ó w ł o w n y c h s saków roś l inożer ­
n y c h zdecydowanie p r z e w a ż a j ą w obu osadach szczą tk i ś r e d n i e j wie lko­
ści an ty lop , g ł ó w n i e kob, a n a s t ę p n i e szczą tk i m a ł y c h an ty lop , n a j ­
p r a w d o p o d o b n i e j oribi. K o b jest ś r e d n i e j wielkości an ty lopą os iąga jącą 
wagę 68 - 90 kg i wzros t w k łęb ie 98 - 104 cm. J e s t an ty lopą t y p o w ą dla 
północnych s a w a n n A f r y k i , b y t u j ą c ą na sezonowo z a l e w a n y c h r ó w n i ­
nach, zawsze bl isko wody. Pożywien ie an ty lop kob s t anowią t r a w y , ż e r u ­
ją też one często we dnie w wodzie, z j a d a j ą c roś l iny wodne . S tada t e j 
an ty lopy liczą dz is ia j 20 - 40, czasami do s t u osobników, a w po łudn io -
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w y m S u d a n i e os iąga ją n a w e t liczbę tys ięcy sz tuk (Dorst i Dande lo t 
1980: 210 - 211). 

Or ib i na l eży do m a ł y c h an ty lop , osiąga wagę 9 - 2 0 kg i wzros t 50 - 65 
cm. Wchodz i w sk ład f a u n y s a w a n n pó łnocne j , wschodn ie j i p o ł u d n i o w e j 
A f r y k i . Ż e r u j e na t r a w i a s t y c h r ó w n i n a c h ty lko sporadyczn ie po rośn ię tych 
buszem, zawsze bl isko wody . T r z y m a się obecnie w p a r a c h lub ma łych 
s t adkach l iczących około pięciu osobn ików (Dorst i Dande lo t 1980: 262 -
- 263). 

Wśród szczą tków innych , w a ż n y c h gospodarczo zwie rzą t łownych , 
na j l i c zn i e j w y s t ę p u j ą ko l e jno kości bawołu , guźca, h ipopo tama oraz an ­
ty lop t iang, Alcelaphus i roan . Bawół a f r y k a ń s k i ż y j ą c y w s a w a n n i e 
osiąga wagę 815 kg i do 180 cm wzros tu w kłębie. Bio topem t y p o w y m 
dla niego jest o t w a r t a s a w a n n a t r awia s t a ale może też b y t o w a ć w ś ro­
dowisku l e śnym, p o r o ś n i ę t y m buszem lub górskim, zawsze j ed n ak bl isko 
wodopo ju , do k tó rego w ę d r u j e codziennie. Ż e r u j e w dużych s t adach sk ła ­
d a j ą c y c h się z k i lkuse t do dwóch tys ięcy sztuk, p r o w a d z o n y c h przez 
s t a rą k r o w ę , chociaż z d o m i n o w a n y c h przez jednego byka . S tado bawołów 
jes t ba rdzo c z u j n e a ł owy na nie są zawsze n iebezpieczne dla łowców, 
k tó rzy są a t a k o w a n i rogami podczas szarży zwie rzą t w gęste j , wysok ie j 
t r awie . B a w o ł y ż e r u j ą g łównie w nocy na t r a w a c h , chociaż mogą też 
z j adać liście, odros ty , p ę d y i gałązki . Lubią zażywać kąpie l i w b a b r z y -
skach, t j . w p ły tk ich , b ło tn i s tych zb io rn ikach w o d n y c h (Dorst i Dande ­
lot 1980: 274 - 277; Macdona ld 1984b: 552). 

Guziec jes t g a t u n k i e m t y p o w y m dla s a w a n n y t r a w i a s t e j i o t w a r t e j , 
n ie w y s t ę p u j e n a t o m i a s t w m o k r y c h lasach t r o p i k a l n y c h i na p u s t y ­
niach. Dorosłe osobniki tego g a t u n k u os iąga ją p rzec ię tną wagę około 
80 kjg (samice 57 kg, samce 85 kg), wysokość 65 - 84 cm i długość bez 
ogona 105 - 152 cm, w zależności od płci. Z a o p a t r z o n y jest w m a s y w n y 
oręż, k t ó r y tworzą szczególnie górne kły. Na jczęśc ie j z amie szku j e w no­
rach m r ó w k o j a d a (Orycteropus). Chę tn i e zażywa kąp ie l i b ło tnych , ż e r u j e 
we dn ie i w nocy. Ż y j e w m a ł y c h w a t a h a c h rodz innych i rodowych . 
W porze s u c h e j b y t u j e nad rzekami , a w m o k r e j g łęb ie j w sawann ie , 
żywiąc się l iściami, korzen iami , pędami , n i sk imi by l inami , nas ionami 
t r aw , o w o c a m i i r óżnymi roś l inami c h a r a k t e r y s t y c z n y m i dla g leb a lu-
w ia lnych . Gużce codziennie idą do wodopo ju . W a t a h y ich często t owarzy ­
szą s t adom an ty lop impala , w a t e r b u c k i zebry. Na skórze tego dzika że­
r u j e m u c h a t se - t se (Kingdon 1979: 230 - 249; Macdona ld 1984b: 503). 

H i p o p o t a m na l eży do n a j w i ę k s z y c h t r a w o ż e r n y c h b y t u j ą c y c h w a f r y ­
k a ń s k i m ś rodowisku a k w a t y c z n y m . Doros łe samce tego g a t u n k u mogą 
os iągnąć wagę 3 200 kg, a p rzec ię tna waga u ż y t k o w a tych osobników 
wynos i około 1000 kg ; długość doros łych s a m c ó w może wynosić 5m bez 
ogona, a ich wysokość 1,65 m. H ipopo tam nie t y lko świe tn i e p ł y w a 
i n u r k u j e , ale i biega na lądzie z szybkością do 30 km/godz ; często daleko 
w ę d r u j e w porze deszczowej , może np. iść n a w e t i 10 k m na żerowisko, 
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chociaż zwykle żeruje w promieniu 3 - 5 km od brzegu stałej wody. Obli­
cza się, że na odcinku brzegu rzeki w sawannie o długości 100 m przy­
pada około 33 hipopotamów a tylko siedem żyje na takim samym odcin­
ku brzegu jeziora. Hipopotam bytuje w stadach zorganizowanych hierar­
chicznie, zajmujących jedno żerowisko. Żywi się niskimi trawami, spad­
łymi owocami i korą drzew; żeruje najczęściej nocą. Polowano na hipo­
potama w celu zdobycia ogromnej ilości mięsa bardzo dobrej jakości 
a także jego masywnego uzębienia (tzw. hipopotamia kość słoniowa). 
W dolnej szczęce wyrastają mu niezwykle ostre, parzyste kły, osiągające 
długość do 50 cm i łączną wagę od 1,1 kg u krów do 2,1 kg u byków; 
w dolnej szczęce masywne są też siekacze. Łączna, przeciętna waga kłów 
w górnej szczęce wynosi około 3 kg. Skóra hipopotama, bardzo odporna 
na przebicie, ma grubość do 6 cm na grzbiecie, zadzie i na bokach. Naj­
częstszym sposobem łowów na hipopotama jest polowanie harpunem, 
który miota się z łodzi (Kingdon 1979: 256 - 277; Macdonald 1984b: 510). 
Clark (1984a: 29) przytacza etnograficzne opisy polowania na hipopota­
ma w Etiopii, gdzie jedna sztuka dostarczała ilości mięsa i tłuszczu wy­
starczających do egzystowania pięćdziesięcioosobowej grupy ludzkiej 
przez znaczny okres czasu. 

Tiang należy do dużych antylop sawanny; dorosła osiąga wagę 136-
-159 kg i wysokość w kłębie 118 cm. Żyje ona w stadach liczących 
8 - 1 0 sztuk w porze suchej i do 200 osobników w porze mokrej, żeru­
jących najczęściej na trawiastych, bagnistych równinach, sezonowo za­
lewanych. Tiang należy do najszybszych antylop afrykańskich (Dorst 
i Dandelot 1980: 227). 

Alcelaphus (hartebeest) także jest dużą antylopą sawanny północnej 
i wschodniej Afryki. Dorosłe osobniki tego gatunku osiągają wagę 128 -
- 204 kg i wysokość do 143 cm w kłębie. Stada tych antylop, liczące 
zwykle 4 - 1 5 sztuk, ale mogą także liczyć setki i tysiące, żerują często 
razem z zebrami na trawiastych równinach, z rzadka porośniętych bu­
szem i drzewami. Są one zorganizowane hierarchicznie, z bykiem na cze­
le stada, oraz terytorialne. Antylopy te codziennie podążają do wodo­
poju, kąpią się też w błocie (Dorst i Dandelot 1980: 218 - 221). 

Wielką antylopą sawann afrykańskich jest roan. Osiąga ona wagę 
227 - 272 kg i wzrost w kłębie 125 - 168 cm. W porze mokrej stada roan 
są małe i liczą do 20 - 50 sztuk, natomiast wielką liczebność osiągają one 
w porze suchej. Żerują one na trawach otwartej lub lekko zadrzewionej 
sawanny, w wąwozach i dolinach, zawsze w pobliżu wody. Na czele sta­
da stoi byk — przewodnik (Dorst i Dandelot 1980: 204 - 205). 

Pozostałe gatunki zwierząt łownych, których szczątki znaleziono w za­
wartości osad w Khartoum Hospital i Saqqai, miały z pewnością mniej­
sze znaczenie gospodarcze. Znaleziono tylko od kilku do kilkunastu f rag­
mentów szkieletu i są to zwykle — poza drapieżnikami — niewielkie 
zwierzęta jak koczkodan, szczury i jeż. Odkryto także niewielką liczbę 
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szczątków zwierząt dużych i bardzo dużych, takich jak słoń, biały i czar­
ny nosorożec, żyrafa, antylopy Tragelaphus, sitatimga, większe kudu, an­
tylopa Redunca, Kobus i Onotragus (Nile lechwe, Mrs. Grey's cob). Masa 
tych zwierząt jest duża, niekiedy ogromna: słoń do 6 300 kg, żyrafa — 
1 930 kg, nosorożec — do 1 362 kg (czarny) i 3 600 kg (biały), sitatim­
ga — do 109 kg, większe kudu — do 272 - 318 kg, Kobus — do 204 kg 
(por. Kingdon 1979: passim). Dlatego z pewnością łowcy ćwiartowali tu­
sze tych zwierząt i pozostawiali na miejscu masywniejsze kości a trans­
portowali do osad tylko poicie mięsa. Natomiast mniejsze gatunki 
łowne, reprezentowane przez niewielką ilość szczątków w naszym ma­
teriale jak Redunca — do 50 kg, Tragelaphus — do 77 kg i Nile lechwe 
z pewnością miały niewielkie znaczenie w gospodarce żywnościowej 
mieszkańców tych osad. 

Kilkunastu gatunków zwierząt drapieżnych zdobytych przez łowców 
z osad w Khartoum Hospital i Saqqai i reprezentowanych tam przez kil­
ka — kilkanaście szczątków każde, zapewne nie upolowano dla ich mięsa 
ale raczej w celu zdobycia trofeów lub też były one przypadkowym 
plonem łowów czy też zastawionych paści. Plonem raczej przypadko­
wych łowów — być może przy pomocy pułapek — mógł być jeż afrykań­
ski, mała małpka koczkodan, szakal złoty, miodożer-ratel, cybet, mangu-
sta wodna, hiena pasiasta, żbik afrykański, mrówkojad i lew; ten ostatni 
mógł zostać zabity np. w obrębie osady, którą zamierzał zaatakować 
w nocy. Natomiast na rysie afrykańskie i lamparty być może polowano 
w celu zdobycia ich cętkowanych skór. Ryś należy do średniej wielkości 
drapieżnych kotów afrykańskich i osiąga wagę do 19 kg. Jego futro jest 
nieregularnie cętkowane, z plamami na brzuchu, jednak nie było nigdy 
cenione (Kingdon 1977: 330 - 339; Macdonald 1984a: 52). Inaczej się na­
tomiast przedstawia sprawa w przypadku lamparta. Samce tego dużego 
drapieżnika osiągają wagę do 90 kg i długość do 180 cm (plus ogon 
długości 110 cm). Ma on piękne, cętkowane futro, doskonale maskujące 
w środowisku leśnej sawanny, która jest jego ulubioną ostoją. Znany 
jest z atakowania osad w nocy, kiedy zabija ludzi nie budząc domowni­
ków. Futra lampartów są tradycyjnym okryciem wojowników, wystę­
pują też w symbolice władzy w Afryce; skóry lampartów nosili na ple­
cach kapłani i sylwetki bogów Egiptu starożytnego (Kingdon 1977: 384 -
- 365). 

Niewielkie mamy podstawy do przypuszczeń na temat sposobów ło­
wiectwa praktykowanego przez ludność kultury wczesnochartumskiej. 
Można sądzić, że używano łuku ze strzałami, być może z grotami zatru­
wanymi. O powszechnym stosowaniu strzał do łuku mogą świadczyć 
duże ilości ich grotów w postaci krzemiennych, mikrolitycznych zbrojni-
ków półksiężycowatych i trapezowatych, stanowiących pospolity inwen­
tarz osad tej kultury. Przypuszczenia w tej mierze wysunął już Arkell 
(1949: 107) i wydaje się ono prawdopodobne w świetle odkrycia doko-
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nanego n i e d a w n o na c m e n t a r z y s k u neo l i t ycznym w K a d e r o 1 (por. roz­
dział 6). Z a p e w n e szeroko u ż y w a n o też r o z m a i t y c h p u ł a p e k i sideł , n a ­
leżących do powszechnego i t r a d y c y j n e g o wyposażen ia łowców a f r y k a ń ­
skich. 

P r z y k ł a d y z e tnogra f i i l u d ó w A f r y k i mówią np., że jeżozwierza , k tó­
rego waga dochodzi do 27 kg, t uby l cy w y p ę d z a j ą z nor d y m e m i n a ­
s tępnie zab i j a j ą włócznią (Kingdon 1974: 694), m iodoże r - r a t e l ł a p a n y jest 
czasami w pu łapk i (Kingdon 1977: 99), na cybe ta po lowano w s t a ro ­
żytności p rzy pomocy pu ł apek w celu zdobycia jego gruczołu wonnego 
na pachn id ła (Kingdon 1977: 158 - 167), żbiki a f r y k a ń s k i e , podchodzące 
do osad ludzkich w celu zdobycia szczurów, myszy i z a p e w n e resz tek 
żywności są t a m zab i j ane przez psy i ludzi (Kingdon 1977: 312 - 317), 
a łowcy w Tanzan i i po lu ją na l w y p rzy pomocy ł u k u z z a t r u t y m i gro­
t ami s t rza ł (Kingdon 1977: 367). L w y n a p a d a j ą na ludzi szczególnie 
w porze deszczowej , k iedy w y p a l a n e są t r a w y , co u t r u d n i a im po lowa­
nie; przychodzą także w porze sezonowego za lewu t e r e n u do osad u sy ­
t u o w a n y c h na pagórkach , k iedy ich mieszkańcy zwyk le raczą się a lkoho­
lem i są wówczas m n i e j czu jn i . Także słonie mogą we j ść do osady ludz­
kiej , zwabione t a m z a p a c h e m u lub ionego przez n ich p iwa z prosa (King­
don 1979: 46); k r a j o w c y po lu ją na nie p r z y pomocy ł u k u z g r o t a m i s t r za ł 
z a t r u w a n y m i subs t anc j ą o t r z y m y w a n ą z owocu d r z e w a Acocanthera 
jriesiorum. Na h i p o p o t a m y po lu j e się p rzy pomocy h a r p u n a mio t anego 
z łodzi (Kingdon 1979: 272), ży ra fę ł a two upo lować p r z y p o m o c y pu ł apek , 
ł uku i oszczepów (Kingdon 1979: 352) a j e j mięso jest w a ż n y m ź ród łem 
p ro te iny zwierzęce j (Macdonald 1984b: 540). 

I n t e r e s u j ą c y m p r z y k ł a d e m g r u p y ludzk ie j p o l u j ą c e j do n i e d a w n a 
w Sudan i e na ż y r a f y jest p lemię H u m r na leżące do l u d u Bagga ra w po-
łudniowo-zachodni rn Kordo fan i e , t r u d n i ą c e się g łównie hodowlą b y d ł a 
(Cunnison 1958). Chociaż po lu ją oni na l iczne t a m ż y r a f y p r z y pomocy 
broni p a l n e j i konia, u ż y w a j ą j ednak p rzy t y m t r a d y c y j n e j dz idy ; po­
lu ją także na a n t y l o p y i słonie. Na a n t y l o p y po lu ją p rzy pomocy dzidy 
z że laznym gro tem, podchodząc je pieszo, k iedy odpoczywa ją w cieniu, 
w p o p o ł u d n i o w y m śkwarze . T r a d y c j a u s t n a w t y m p l emien iu poda je , że 
p rzodkowie tych łowców polowal i pieszo także na ż y r a f y , z n a j d u j ą c e się 
na t e r e n a c h b ło tn is tych , co u ł a twia ło polowanie , podobnie jak to p r a k ­
t y k u j ą Bul Nue r w p o ł u d n i o w y m Sudan ie . N a j w i ę k s z y m u z n a n i e m spo­
łecznym cieszy się w t e j gruipie czołowy łowca słoni; łowcy żyraf z n a j ­
d u j ą się na d r u g i m mie jscu . Opis łowów na ż y r a f y w t y m p l emien iu po­
da j e m.in., że po lowano na nie w porze suche j , od g r u d n i a do czerwca . 
W lesie akac j i talh ż y r a f y że ru ją wówczas w m a ł y c h s t adach , z łożonych 
z 3 - 7 sz tuk, na tomias t na o t w a r t y c h p rzes t r zen iach w s t adach l iczących 
60 i w ięce j zwierzą t . Dzida u ż y w a n a w tych łowach m a długość około 
3 m, uzb ro jona jest w że lazny grot i w czasie po lowania s łuży do wbicia 
w lewą, ty lną nogę g a l o p u j ą c e j ż y r a f y . W rezu l tac ie z ran ien ia n a s t ę p u -

6 Schyłek pradzie jów w ś rodkowym Sudanie 
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je szybki upływ krwi, zwierzę słabnie, zwalnia i zatrzymuje się. Łowca 
pilnie uważając, aby nie zostać uderzony przednimi nogami, stara się 
teraz zbliżyć do osłabionego zwierzęcia i wbija dzidę w jego szyję, co 
powoduje szybką śmierć. Łowca natychmiast odcina i zabiera ogon żyra­
fy i przykrywa tuszę trawą w celu ochrony i zamaskowania przed sępa­
mi, po czym udaje się do obozowiska łowieckiego. Mięso żyrafy jest 
suszone na miejscu zabicia sztuki lub w obozowisku. Oskórowanie i po­
ćwiartowanie tuszy, które ma miejsce dopiero kilka godzin po upolowa­
niu (chodzi tu ta j o nadaniu mięsu specyficznego smaku dziczyzny), zaj­
muje do trzech godzin pracy wielu ludzi; zazwyczaj także śpią oni przy 
tuszy. Tuszę ćwiartuje się, wycinając długie taśmy mięsa, i wiesza wraz 
z kawałkami skóry na gałęziach drzew w celu wysuszenia. Bardzo sma­
czną potrawą z mięsa żyrafy mają być żebra duszone nad otwartym ogniem 
i wątrob"a zmieszana ze szpikiem. Po poćwiartowaniu na miejscu upolo­
wania zwierzęcia zostają tylko jego racice i czaszka. Wysuszone mięso 
w osadzie kawałkuje się i miażdży w moździerzach i następnie gotuje 
wraz z ziarnem prosa aby otrzymać rodzaj sosu. Wysoką wartość spo­
łeczną (symbol łowcy) i handlową ma ogon żyrafy, ze skóry natomiast 
wyrabia się łoża, sandały, pojemniki na płynne masło i tarcze. Warto 
podkreślić, że polowanie na żyrafy ma ogromne znaczenie społeczne, in­
tegrujące i autor tego opisu łowieckiego określa je nawet jako swego 
rodzaju żyrafomanię, przenikającą życie członków tej grupy ludzkiej. 

Skład i frekwencja gatunkowa wskazuje także na porę roku, w której 
intensywnie uprawiano łowiectwo w pobliżu osad ludności kultury 
wezesnochartumskiej. Nie ulega wątpliwości, że w lokalnym ekotonie, na 
pograniczu stałych wód rzeki i sawanny, w porze suchej, od listopada — 
grudnia do maja — czerwca, musiały się gromadzić ogromne stada rośli­
nożernych i polujących na nie drapieżników, przede wszystkim jednak 
w okresie, kiedy wyschły już trawiaste żerowiska i sezonowe zbiorniki 
wodne w wąwozach i wyższych partiach obecnej pustyni. Szczególnie 
wydajne musiały być wówczas łowy przy wodopoju, przy brzegu rzeki 
i stałych bagien. W liście fauny łownej brak .gatunków żerujących w śro­
dowisku suchej sawanny natomiast można w niej dostrzec ogromną prze­
wagę gatunków bytujących w wodzie, nad jej brzegiem lub też w bliskiej 
od niej odległości. Sugeruje to, że łowcy eksploatowali rewir znajdujący 
się w bliskim sąsiedztwie osad położonych nad brzegiem rzeki, w pro­
mieniu do kilku kilometrów od nich. Polowano zwłaszcza na stada rośli­
nożernych żerujące na brzegu rzeki, w bagnach i na trawiastej równinie 
terasy zalewowej doliny Nilu. 

Na zakończenie charakterystyki łowiectwa wypada zatrzymać się nad 
kwestią pozostałych przejawów stosunku kulturowego tych grup społecz­
nych do zwierząt. Chodzi tu ta j o kwestię praktykowania w tym okresie 
takich form kontroli i eksploatacji zwierząt, jak łapanie młodych sztuk 
i trzymanie ich w niewoli — co jest zwykle praktykowane przez grupy 
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łowieckie (Laughlin 1972: 309) — oraz oswajanie. Są to kolejne etapy 
wiodące do udomowienia (Higgs i Ja rman 1972: 5 - 7). 

Niektóre gatunki występujące w naszej liście fauny były w przeszło­
ści trzymane w niewoli i oswajane, tak jak praktykują to dzisiaj ludy 
Afryki. Kingdon (1974: 694) podaje, że można oswoić jeżozwierza (Hy-
strix) i szakala złocistego (1977: 18 - 23), niegdyś trzymano w niewoli cy­
bety łapane w pułapki na sprzedaż (1977: 158 - 167), a w klatkach trzy­
ma się nad Nilem mangusty (Herpestes ichneumon), które skutecznie tę­
pią węże, mogą zostać oswojone i których kult panował w Egipcie staro­
żytnym (1977: 178 - 183). Inny gatunek mangusty (Atilax paludinosus) 
przebywa w pobliżu wiosek rybackich w oczekiwaniu na odpadki rybne; 
młode sztuki można łatwo oswoić (1977: 209). Jeszcze inny gatunek man­
gusty (Herpestes sanguivens) także znany jest z łatwości oswajania i z te­
go, że bywa wówczas wiernym towarzyszem człowieka, przywiązanym 
do niego: mangusty te malowano na ścianach grobów egipskich z okresu 
Starego Państwa (1977: 191). Oswoić można też mangustę Mungos mungo 
(1977: 214 - 225). W niewoli można trzymać hieny pasiaste (1977: 280 -
- 290). Młode żbiki afrykańskie z łatwością dają się oswajać, zapewne też 
zostały one w przeszłości udomowione w Afryce (w Egipcie?), gdzie żbik 
nadal krzyżuje się z kotem udomowionym; kot zajmował ważną pozycję 
w wierzeniach staroegipskich jako jedno z bóstw (bogini z głową kota 
Bast, miasto Bubastis — obecne Tell el-Basta we wschodniej delcie 
Nilu), był także mumifikowany (1977: 312-317). Dobrze w niewoli trzy­
ma się ryś, który w feudalnych Indiach i Persji używany był do polo­
wania a w starożytnym Egipcie był mumifikowany, malowany na ścia­
nach grobowców i wykonywano nawet jego posążki (1977: 330 - 339). 
W niewoli trzymano także lamparty, których fu t ra pełniły rolę symbo­
liczną w okryciu kapłanów i wojowników (1977: 348 -865), a także lwy 
(1977: 367). Oswajać można też białe nosorożce (1979: 118), hipopotamy 
(1979: 256 - 277) i żyrafy (np. w starożytnym Egipcie) (1979: 327). Smith 
(1969: 312) podaje, że w Egipcie dynastycznym trzymano w niewoli, 
w celach gospodarczych, kultowych (ofiarnych, jako obiekty kultu) lub 
jako towarzyszy człowieka i w ogrodach (jako dekoracja?) pawiany i in­
ne małpy, antylopy, bawoły, hieny, szakale, koty, mangusty, hipopotamy, 
krokodyle, gęsi i kaczki. Według Jewella (1969: 105) możliwe jest oswa­
janie i nawet udomowianie niektórych antylop, bawołu afrykańskiego 
i guźca. Na możliwość oswajania i — być może — udomowienia bawołu 
wskazuje także Field (1984: 103 - 104). 

Oczywiście przykłady te nie dowodzą, że wspólnoty kultury wczesno-
chartumskiej łapały niektóre gatunki zwierząt aby trzymać je w nie­
woli lub oswajać. Możliwości takiej jednak nie można wykluczyć i kwe­
stią przyszłych badań, przede wszystkim archeozoologicznych, będzie 
podjęcie próby lepszego naświetlenia tej kwestii. W każdym razie te gru-
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py łowieckie mia ły doskona łe w a r u n k i do podjęc ia p rób łapania młodych 
zwierzą t , t r z y m a n i a ich w niewol i i oswajan ia . 

5.3.2. Rybołówstwo 

Obok łowiec twa ważną dziedziną gospodark i ludności k u l t u r y wczesno-
c h a r t u m s k i e j było rybo łóws two . Pozostałością tego zajęcia są pok łady 
szczą tków ryb ich znalezione w osadach. B r a k j ednak bliższych d a n y c h 
0 d o k ł a d n e j l iczbie szczą tków rybich , n a w e t na lejpiej zbadanych osa­
dach ( K h a r t o u m Hospi ta l i Saqqai) , co wyn ika z b r a k u w y p r a c o w a n e j 
m e t o d y okreś lan ia tych pozostałości. 

W osadzie w K h a r t o u m Hospi ta l znaleziono g łównie kręgi i kości 
g łowy, na leżące do dziewięciu g a t u n k ó w r y b rzecznych. Na j l i czn ie j 
j e d n a k w y s t ą p i ł y szczą tk i różnych s u m ó w , a wśród n ich Clarias r e p r e ­
z e n t o w a n e przez kręgi . B rak szczą tków głów może świadczyć o susze­
n iu ryb . Mieszkańcy t e j osady przed go towan iem lub pieczeniem odła-
m y w a l i części końcowe tych k ręgów, z a w i e r a j ą c e t ruc iznę , k tórą dzięki 
t e m u u s u w a n o ; n a t o m i a s t c e n t r a l n e części k r ęgów by ły u ż y w a n e jako 
narzędz ia do w y k o n y w a n i a o r n a m e n t u ry t ego linii f a l i s t e j na naczy­
niach ce ramicznych (Arkel l 1949: 16 - 17). W osadzie w Saqqa i szczątki 
r y b t akże na leża ły do dziewięciu g a t u n k ó w . Wśród szczą tków b rzany 
(Lates) s t w i e r d z o n o ości osobn ików doros łych dużych rozmiarów. W osa­
dzie S a r o u r a b 1 o d k r y t o pa len i sko z b u d o w a n e z p iaskowca, a w n im ości 
rybie . Być może, że na rozgrzanych k a m i e n i a c h tego pa len iska pieczono 
ryby . 

Tabela zbiorcza szczą tków r y b w nasze j p róbce zawiera jedenaśc ie 
g a t u n k ó w : dziesięć z n ich w y s t ę p o w a ł o w K h a r t o u m Hospital , dziewięć 
w Saqqa i a dwie w S a r o u r a b 1. Dzięki op racowan iom szczą tków ichtio-
f a u n y wiadomo, że w K h a r t o u m Hosipital na j l i czn ie j w y s t ę p o w a ł y Cla­
rias sp. a w Saqqa i Polypterus sp., Clarias sp., Synodontis sp. i Lates 
nilolicus; te d w a os ta tn ie g a t u n k i s tw ie rdzono też w S a r o u r a b 1. 

Z uwag i n a wielkość p róbek , pe łn ie jsze p r z e d s t a w i e n i e rybo łóws twa 
możl iwe jest ty lko w p r z y p a d k u osad w K h a r t o u m Hospi ta l i Saqqai . 
Mieszkańcy t e j p i e r w s z e j osady szczególnie i n t e n s y w n i e łowili jeden 
z g a t u n k ó w s u m a (Clarias sp.), b rzanę (Lates niloticus) i Tilapia sp. 
Br idge (1904: 590 - 591) poda je , że s u m y Clarias zwyk le że ru j ą w m ę t n e j 
wodzie, mogą oddychaś czerpiąc powie t rze sponad powierzchn i wody, 
mogą też b y t o w a ć s t o s u n k o w o długi okres czasu bez wody. W Senega lu 
s u m y te z a k o p u j ą się w porze s u c h e j w swego rodza ju norkach , z k tó­
r y c h w y d o s t a j ą się nocą w poszuk iwan iu żeru. Wed ług i n fo rmac j i Van 
Neera , spośród r y b z i d e n t y f i k o w a n y c h w K h a r t o u m Hospital , Clarias 
1 p l a n k t o n o ż e r n a Tilapia, a t akże Protopterus należą do g a t u n k ó w b y t u ­
j ących w p ły tk ich wodach sezonowo z a l e w a n e j t e r a sy rzeczne j lub jezier-
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nej. Są to wody słabo natlenione, dlatego też ryby te mogą pobierać tlen 
także z powietrza, a Protopterus jest wyposażona wyłącznie w płuca (por. 
wyżej). W porze suchej zagrzebuje się ona w muł i trwa tam do następnej 
pory mokrej. Clarias potrzebują jednak pewnej ilości wody i tlenu do 
przeżycia pory suchej w swych norkach. Tilapia jest wyposażona wy­
łącznie w skrzela, ale świetnie gospodaruje ona nawet niewielką ilością 
tlenu. Te trzy gatunki są więc doskonale przystosowane do bj^towania 
przez długi okres czasu w płytkich, ubogich w tlen, sezonowych wodach 
terasy zalewowej, a Protopterus zostaje tam nawet po ich ustąpieniu. 
W miarę zaniku tych wód, najpierw większe, a później mniejsze osobni­
ki Clarias i Tilapia stopniowo przedostają się do głównego nur tu rzeki. 

Natomiast do gatunków bytujących w obficie natlenionych wodach 
głównego nurtu rzeki należą drapieżniki: brzana — okoń nilowy (Lates 
niloticus), Hydrocyon i sumy Synodontis i Bagrus. Tylko bardzo małe 
osobniki tych gatunków, wylęgające się z ikry składanej w płytkich wo­
dach terasy zalewowej w porze mokrej i tam początkowo dorastające, 
można spotkać z dala od głównego nurtu rzeki. Lates jest największą 
rybą afrykańską. Żeruje ona w dobrze natlenionych wodach rzeki, 
osiąga wagę do 140 kg, a okazy ważące 45 kg są często spotykane (Beadle 
1974: 113, 125, 203). 

Podobny do kolekcji z Khartoum Hospital skład gatunkowy mają 
szczątki ichtiofauny znalezione w osadzie w Saqqai. Dominowały w niej 
Polypterus, Clarias sp., Synodontis sp. i brzana (Lates niloticus), rzadziej 
natomiast występowały Protopterus, Hydrocyon, Bagrus i Tilapia. Są 
to więc szczątki zarówno gatunków typowych dla słabo natlenionych wód 
terasy zalewowej (Clarias, Protopterus i Tilapia), jak i dobrze natlenio­
nych wód głównego koryta rzeki (Synodontis, Lates, Hydrocyon i Ba­
grus). 

W obu osadach znaleziono więc szczątki zarówno gatunków bytu ją ­
cych w sezonowych wodach terasy zalewowej, jak i w wodach głównego 
nurtu rzeki. Charakter próbek nie pozwala na rozstrzygnięcie kwestii, 
która z tych grup gatunków przeważa ilościowo. Można więc tylko 
stwierdzić, że mieszkańcy obu osad uprawiali rybołówstwo w obu czę­
ściach lokalnego środowiska wodnego. Było to najpewniej rybołówstwo 
nadbrzeżne, w toku którego można było pozyskiwać gatunki obu grup 
ichtiofauny. 

Można wysunąć także pewne przypuszczenia w kwestii pory roku 
w której łowiono różne gatunki ryb. Według Browna (1975: 217) i in­
formacji Van Neera, na początku sezonowego zalewu doliny rzecznej 
sumy Clarias składają ikrę na płyciznach, w wodzie głębokiej od 10 do 
40 cm, i są one wówczas łatwą zdobyczą dla człowieka; można je łapać 
rękoma lub do koszy, albo kłuć włócznią. Łatwą zdobyczą w czasie skła­
dania ikry w te j strefie wodnej jest taikże Tilapia żywiąca się planktonem, 



86 

p r z e b y w a j ą c a wówczas w swego rodza ju gniazdach lęgowych. P o złożeniu 
ikry dorosłe osobniki w ę d r u j ą z p o w r o t e m do rzeki. 

D r u g i m okresem w y d a j n e g o rybo łóws twa jest czas us t ępowan ia wód 
z t e r a sy za lewowej , k iedy ryba zosta je odcięta w sezonowych s tawach 
i i nnych zb iorn ikach wodnych . Można w nich wówczas łapać r y b y gołą r ę ­
ką lub p rzy pomocy koszy a także kłuć je włócznią, w celowo zmącone j 
wodzie. Poważną przeszkodą w us ta len iu pory roku, w k t ó r e j u p r a w i a ­
no szczególnie i n t e n s y w n i e rybo łóws two, jest b r ak okreś lenia wieku 
i wielkości okazów r y b z obu osad. I n f o r m a c j e te mogłyby wskazać, czy 
m a m y do czynienia z łowien iem dorosłych okazów sk ł ada j ących ikrę na 
począ tku w y l e w u wód rzecznych, z łowieniem okazów różne j wielkości 
w zastoiskach w o d n y c h na teras ie za l ewowej po us tąp ien iu tych wód, 
czy też z r y b o ł ó w s t w e m p r a k t y k o w a n y m na głębokich wodach kory ta 
rzeki. 

Wed ług i n f o r m a c j i Van Neera , rybo łóws two w głębokich wodach 
g łównego n u r t u rzeki n a j ł a t w i e j u p r a w i a ć w porze suche j , w okresie 
n iskiego poziomu wody, z t r a t w y lub czółna, p rzy pomocy wędek z ha ­
czykami (brak ich j ednak w i n w e n t a r z u k u l t u r y wczesnochar tumskie j ) , 
h a r p u n ó w i sieci. Według tego badacza, brzanę można złowić ty lko na 
o t w a r t y c h wodach głównego n u r t u rzeki a nie p rzy j e j brzegu. Do po­
łowu r y b na o t w a r t e j rzece mogły służyć kościane gro ty włóczni lub h a r ­
punów, znalezione w osadach k u l t u r y wczesnochar tumsk ie j , ewen tua ln i e 
także h a r p u n y z zadziorami w y k o n a n y m i z półks iężycowatych zbro jn i -
ków mikro l i tycznych i ce ramiczne ciężarki do sieci. W dzis ie jszym Su­
danie znana jest także technika polowania na r y b y przy pomocy łuku, 
s t r za łami u z b r o j o n y m i w małe, kościane gro ty z zadziorami (Bloss 1945). 
Nie ulega kwest i i , że wspólnoty k u l t u r y wczesnocha r tumsk ie j dyspono­
wa ły techniką d o u p r a w i a n i a rybo łóws twa za równo na wodach głębo­
kich jak i p ły tk ich . 

Nieco inacze j mógł wyg lądać sposób pozyskiwania r y b y Protopterus 
zaopa t rzone j w płuca, b y t u j ą c e j zwykle w bagnach nadrzecznych i p rze­
c z e k u j ą c e j porę suchą na teras ie za l ewowej w k r y j ó w k a c h w mule . 
W u s t ę p u j ą c y c h wodach za lewu dol iny można było ją złowić podobnie, 
jak i inne ga tunki . Inacze j p rzeds tawia ła się sp rawa w porze suchej , 
k iedy ryba ta, dochodząca do 1,8 m długości, otacza się w miękk im mule 
r o d z a j e m kokonu po łączonym z powierzchnią g r u n t u o tworem wen ty la ­
c y j n y m , i zapada w sen, k tó ry może t r w a ć co n a j m n i e j sześć miesięcy. 
Mieszkańcy zachodnie j A f r y k i w y k o p u j ą ją wówczas z ziemi i z jada ją 
(Young 1969: 274 - 279; Br idge 1904: 511 - 515). Rybę tę ludność k u l t u r y 
w c z e s n o c h a r t u m s k i e j mogła więc zdobywać w porze suche j racze j p r zy -
pomocy t y p o w e j technik i zbierackiej , pos ługu jąc się k i j em do wykopy­
wania zaopa t r zonym w k a m i e n n e obciążenie-przeciwwagę. 

I n t e n s y w n i e p r a k t y k o w a n e rybo łóws two mogło s p r z y j a ć szybszemu 
rozwojowi organizacj i spo łeczne j w g rupach ludności k u l t u r y wczesno-
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cha r tumsk ie j . Dane e tnogra f iczne świadczą b o w i e m o wysokim, s topn iu 
współdzia łania p a n u j ą c e g o w tych g r u p a c h społecznych, w k t ó r y c h waż­
ną częścią gospodark i jest właśn ie r y b o ł ó w s t w o (S t eward 1972: 327). 

5.3.3. Zbieractwo mięczaków 

Ważną rolę w gospodarce ludności k u l t u r y w c z e s n o c h a r t u m s k i e j na 
b a d a n y m obszarze pe łn i ło t akże zb ieranie mięczaków. N a j p r a w d o p o ­
dobn ie j w celach k o n s u m p c y j n y c h zb ie rano ś l imaki b ag i en n e Pila wernei 
i g a t u n k i rzeczne : os t rygę ni lową (Etheria elliptica) i szczeżuję (Aspa-
tharia rubens). 

W osadach szczególnie licznie zachowały się s k o r u p y ś l imaka bag ien­
nego Pila, będące n i e w ą t p l i w i e pozostałością k o n s u m p c j i tego mięczaka . 
W osadzie w K h a r t o u m Hospi ta l , obok skorup , znaleziono t akże c h a r a k ­
t e r y s t y c z n e ope rku le , k t ó r y m i te ś l imaki zask lep ia ją się w porze 
suche j . Znaleziono t a m ponad 350 ca łych s k o r u p ( „domków") tych 
ś l imaków i og romną liczbę ich f r a g m e n t ó w . N a j w i ę k s z a liczba sko­
r u p całych i z achowanych we f r a g m e n t a c h w y s t ą p i ł a w mie j scu n a j ­
większe j miąższości m iddenu , gdzie znaleziono je w w y r a ź n y c h so­
czewkach, k t ó r e mogły być pozostałością j am w y p e ł n i o n y c h t y m i mię ­
czakami. To samo z a o b s e r w o w a n o w osadzie k u l t u r y w c z e s n o c h a r t u m ­
skie j w Shabona , nad d o l n y m Bia łym Nilem, gdzie s t ożkowa te j a m y 
wype łn ione by ły s k o r u p a m i Pila (Clark 1984b: 116). W p r z e s i a n e j ziemi 
0 objętości 12 m 3 z k w a d r a t u M17 o powie rzchn i 16 m2 , będącego m i e j ­
scem przec ię tn ie b o g a t y m w szczątki tego mięczaka , z a r e j e s t r o w a n o 
w K h a r t o u m Hospi ta l około 65 l i t rów f r a g m e n t ó w sko rup . We wszys tk ich 
k w a d r a t a c h , z k tó rych ziemię przes iano (M17-30), z a r e j e s t r o w a n o około 
550 l i t rów s k o r u p różnych mięczaków, g łównie j edn ak Pila. Arke l l (1949: 
28) przypuszczał , że w p e w n e j porze roku te mięczaki mogły być waż ­
n y m sk ładn ik iem żywności l oka lne j wspó lno ty ludzk ie j . Ś l imak i t e mo­
gły też s łużyć jako p r z y n ę t a do łowienia ryb , zak ładana n a haczyk i do 
wędek, podobnie jak to p r a k t y k u j ą dzis ie jsze spo łeczeńs twa nad B ia łym 
Ni lem w swych obozowiskach ryback ich ( E v a n s - P r i t c h a r d 1940: 72, ryc. 
10). J a k do tąd nie z n a m y j ednak haczyków do w ę d e k z okresu k u l t u r y 
wczesnocha r tumsk ie j . Na tomias t w osadzie K h a r t o u m Hospi ta l musz le 
małży rzecznych Etheria i Aspatharia by ły niel iczne. W osadach w Saqqa i 
1 El-Qoz s k o r u p y ś l imaka Pi la również zdecydowanie p r z e w a ż a ł y wśród 
resz tek mięczaków. W El-Qoz znaleziono je t akże w pa len i sku w r a z 
z musz lami ś l imaka lądowego Limicolaria i kośćmi zwie rzęcymi . Arke l l 
(1953: 98) w y s u n ą ł przypuszczenie , że ś l imaki Pila p rzed spożyciem 
uśmiercano przez wrzucen ie do naczyń g l in ianych n a p e ł n i o n y c h w r z ą t ­
k iem co umożl iwia ło wyjęc ie ich ze sko rupy , do k t ó r e j są one p r z y ­
czepione ogonem od w e w n ą t r z . Arke l l p rzypuszcza ł , że jedną z g łów-
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n y c h f u n k c j i naczyń ce ramicznych w k u l t u r z e w c z e s n o c h a r t u m s k i e j by­
ło właśn ie pa rzen ie ś l imaków. Liczne s k o r u p y Pila znaleziono także 
w osadzie w S a r o u r a b 1, m.in. w j e d y n y m o d k r y t y m t a m pa len isku , 
a t akże w osadach w S a r o u r a b 2 i U m m Mar rah i . 

Pila jes t d u ż y m ś l imak iem b a g i e n n y m o długości do około 10 cm 
(ryc. 12), ż e r u j ą c y m w ś rodowisku sezonowo za l ewanych t r a w i przecze­
k u j ą c y m porę suchą w uśp ien iu (Tothil l 1948: 138 - 139; Beadle 1974: 
106 - 252, 274). Może oddychać z a r ó w n o p łucami w mule , jak i sk rze la -
mi w wodzie i można go dz is ia j spo tkać w S u d a n i e w sawann ie wysok ie j 
t r a w y , około 500 k m na po łudn ie od C h a r t u m u , gdzie b y t u j e w s ta łych 
bagnach i s ezonowych roz lewiskach Białego Nilu. Z nade j ś c i em pory su­
c h e j ś l imak t en zag rzebu je się w muł , z a m y k a swą skorupę operkulą 
i p r z e ż y w a w uśp ien iu do n a s t ę p n e j po ry m o k r e j , czeka jąc na nią i cały 
rok. L u d n o ś ć k u l t u r y w c z e s n o c h a r t u m s k i e j mogła więc zbierać te ś l ima­
ki w porze s u c h e j , w y k o p u j ą c je k i j a m i zb ie rack imi (?) z mu łu . Zeb rane 
ś l imaki zanoszono do osady gdzie je o t w i e r a n o przez usnięcie ope rku l i 
p r z y pomocy kościanego narzędz ia podobnego do szydła. Pozostałością 
t e j czynności są n i e w ą t p l i w i e śmie tn i ska ope rku l i z a r e j e s t r o w a n e w mid -
denach . 

Szczeżu ja n i lowa Aspatharia t akże zag rzebu je się w porze suche j 
w m u l e na głębokość około 5 cm, na dn ie sezonowych zb iorn ików wo­
dnych , chociaż ży je też w s ta łych wodach rzecznych (Beadle 1974: 106 
275). P o m i m o tego, że n ie oddycha ona p łucami , może w uśpieniu t r w a ć 
n a w e t d w a lata . Z a p e w n e więc i tego mięczaka zbierała w porze suche j 
ludność z osad k u l t u r y w c z e s n o c h a r t u m s k i e j . Na tomias t dużą os t rygę 
ni lową Etheria można było zbierać ty lko na skalistym, d n i e Nilu, gdzie 
b y t u j e (Beadle 1974: 304). 

Evans (1969: 480) uważa , że mięczaki są r ó w n i e p o ż y w n e jak mięso 
zwierzęce jeżeli są p r z y g o t o w a n e do z jedzenia z doda tk i em pożywienia 
roś l innego. Z a w i e r a j ą one duże ilości skrobi w postaci g l ikogenu, a ich 
znaczenie w gospodarce żywnośc iowe j jest d la tego duże, że zwykle w y ­
s t ę p u j e ich więce j na jednos tce powierzchni , aniżel i i nnych zwierzą t . Śli­
m a k i l ą d o w e Helix zb ie rane w Magreb ie przez ludność k u l t u r y kapskie j , 
są b o g a t y m ź ród łem p ro t e iny ale zawie ra ją n iewie le t łuszczu w p o r ó w n a ­
niu z m i ę s e m k r ę g o w c ó w (Lubel l i inni 1975: 92). 

I s tn ie ją też p e w n e d a n e e tnogra f i czne p r z y d a t n e w p róbach w y j a ś n i e ­
nia sposobu pożywien ia mięczaków, k tó re mogą być p u n k t e m wyjśc ia do 
rozważań n a d rolą tych zwie rzą t w gospodarce ludności k u l t u r y wczesno­
c h a r t u m s k i e j . Np. Cooke (1895: 103, 121) podawał , że Ma la jowie zbieral i 
mięczaki w b a g n a c h leśnych i piekl i je w pa len iskach , na p a l ą c y m się 
d r ewn ie , a t akże suszyli je po wydobyc iu ze sko rup . Małże ostrygi rzecz­
n e j były , w e d ł u g tego au tora , z j a d a n e w Af ryce , a ś l imaki Pila (Ampulla-
ria) na Gwade lup i e . A u t o r ten p o d a j e też, że n iegdyś w Europ ie ś l imaki 
l ądowe przed ich spożyciem go towano w musz lach w mleku . Lube l l i inni 
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(1975: 88) na p o d s t a w i e p r z e p r o w a d z o n e g o e k s p e r y m e n t u u w a ż a j ą , że 
go towanie ś l ima ków w wodzie jest n a j l e p s z y m sposobem wydobyc i a icb 
ze s k o r u p y . UżyWa się do tego ce lu kolca lub d ług i e j igły d r z e w a igla­
stego, igły lub szydła z kości lub też pó ł ty lczaka k rzemiennego . P o 
o t w a r c i u s k o r u p ś l imaki były , w e d ł u g tych au to rów, w r z u c a n e przez 
ludność k u l t u r y k a p s k i e j do p o j e m n i k ó w z wrzącą wodą. Podobn ie jak 
Arke l l (1953: 98), także C la rk (1984a: 29) t ł u m a c z y genezę g a r n c a r s t w a 
w k u l t u r z e w c z e s n o c h a r t u m s k i e j jako z j awi ska o c h a r a k t e r z e au toch to ­
n icznym i r eg iona lnym, związanego z koniecznością p r z y g o t o w a n i a do 
spożycia r y b i dużych ilości mięczaków, g łównie Pila. 

W a r t o t u t a j zwrócić u w a g ę na odkryc ie przez P a l m i e r i e g o (1983) d u ­
żych ilości s t r o n t u w kościach ludzk ich z p o c h ó w k ó w mieszkańców osady 
w Saqqai . Wed ług tego badacza w s k a z u j e to na duży udzia ł mięczaków 
wodnych , z a w i e r a j ą c y c h w s w y c h o rgan i zmach duże ilości tego p ie r ­
wias tka w p o r ó w n a n i u z i n n y m i zwie rzę tami , w diecie m i e j s c o w e j g r u ­
py o k u l t u r z e w c z e s n o c h a r t u m s k i e j . Badacz t en zas t rzega się j ednak , że 
dużą ilość s t r o n t u z a w i e r a j ą t akże roś l iny. W a r t o p a m i ę t a ć j e d n a k 
0 p rzes t rogach Ange la i Ke l l eya (1986: 56) p rzed i n t e r p r e t o w a n i e m ilości 
s t ron tu w składzie c h e m i c z n y m kości ludzk ich bez b r a n i a pod u w a g ę 
zawar tośc i s t r o n t u w b a d a n e j glebie i w zwie rzę t ach roś l inożernych , spo­
ż y w a n y c h przez badaną ludność. 

5.3.4. Zbieractwo roślin 

Żywność pochodzenia roś l innego n i e w ą t p l i w i e pe łn i ła ważną , być 
może n a w e t d o m i n u j ą c ą , rolę w diecie ludności k u l t u r y wczesno­
c h a r t u m s k i e j , podobn ie jak w spo łeczeńs twach a f r y k a ń s k i c h s t o s u j ą ­
cych gospodarkę p r z y s w a j a l n ą , m.in. łowiecką , b a d a n y c h przez e tno ­
gra fów. W p r z y p a d k u B u s z m e n ó w K u n g , z a m i e s z k u j ą c y c h dzisiejszą 
Bo t swanę i t r u d n i ą c y c h się ł o w i e c t w e m i zb i e r ac twem, 60 - 8 0 % ich 
żywności (wagowo) jest pochodzenia roś l innego. J e s t to żywność ł a t w a 
do zb ie ran ia przez cały rok, u rozma icona i w y s t ę p u j ą c a zawsze w tych 
s a m y c h mie jscach . Z b i e r a j ą ją g łównie kobie ty , w p r o m i e n i u do około 
10 k m od obozowiska. S k ł a d a j ą się na nią różne orzechy, owoce d r z e w 
1 jagody, melony , korzonki i b u l w y , na leżące do 84 g a t u n k ó w roś l in 
obficie w y s t ę p u j ą c y c h w ś rodowisku (Lee 1972. 33). A b y zgromadzić 
żywność o war tośc i k a l o r y c z n e j n i e z b ę d n e j dla j e d n e j osoby, mus i ona 
być za j ę t a zb i e ran iem rośl in ty lko przez d w a do t rzech dn i w tygodn iu . 
Łowiectwo, chociaż dos tarcza m n i e j żywności , cieszy się j e d n a k u Busz­
m e n ó w dużo w i ę k s z y m p re s t i żem spo łecznym a t akże mięso jest u w a ż a ­
ne za lepsze pożywien ie od d ie ty roś l inne j ; jego u p r a w i a n i e w y m a g a 
wszakże n i e p o r ó w n y w a n i e większego wys i łku , aniżel i zb ie ran ie dzikich 
roślin (Lee 1972: 39 - 40). Podobną sy tuac j ę o b s e r w u j e się w p r z y p a d k u 
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łowiecko-zb ie rack iego l udu Hadza zamieszku jącego w okolicach jeziora 
Eyasi , w Tanzani i . S z a c u j e się, że około 8 0 % (wagowo) pożywienia t e j 
ludnośc i jest pochodzenia roś l innego (owoce, m.in. baobabu , jagody, 
korzonki) , resz ta to mięso, miód i l a r w y pszczele z dzikich barc i (Wood-
b u r n 1972: 50). Z d r u g i e j s t rony , d a n e e tnogra f i czne s u g e r u j ą , że w p e w ­
n y c h ś rodowiskach nad rzecznych , szczególnie boga tych w faunę , w die­
cie g r u p o gospodarce p r z y s w a j a l n e j d o m i n u j e żywność pochodzenia 
zwierzęcego (Dunn 1972: 223). 

iW osadach ludności o k u l t u r z e w c z e s n o c h a r t u m s k i e j zachowało się 
b a r d z o ma ło pozostałości żywności pochodzenia roś l innego czy też j e j 
p r z e t w ó r s t w a . Można ty lko w y m i e n i ć pes tk i owocu cze remchy a f r y ­
k a ń s k i e j i k r z e w u Ziziphus, oraz ża rna k a m i e n n e , k t ó r y c h zapewne uży ­
w a n o do rozc ie ran ia nas ion t r a w dziko rosnących . 

K i lka se t z m i n e r a l i z o w a n y c h pes tek owocu cze r emchy a f r y k a ń s k i e j 
znalez iono w osadzie w K h a r t o u m Hospi ta l . Arke l l (1949: 108) p r z y ­
puszczał , że owoce tego d r z e w a by ły zb ie rane przez mieszkańców t e j 
osady i z j adane . Słodkie, p u r p u r o w e , do j rza łe owoce t e j c ze remchy 
0 ś r edn i c y około 0,8 - 1,2 cm i pes tce o ś redn icy około 0,6 cm, do j rze ­
w a j ą od m a j a do paźdz ie rn ika ; pozos ta ją one na d rzewie przez zimę 
1 są z j a d a n e przez p tak i . C z e r e m c h a rośnie dz is ia j na po łudn iu S u d a n u , 
nad B i a ł y m Ni lem, na n i e z a l e w a n y c h pagó rkach ( A n d r e w s 1948: 42 - 52; 
1950: X X X V I ; 1952: 250 - 252; K i n g d o n 1972: 29). J e j owoce, obok owo­
ców Ziziphus, są obecnie chę tn ie zb ie rane przez mieszkańców S a h a r y ; 
w neolicie p r z e c h o w y w a n o je na S a h a r z e w naczyn iach (Clark 1976: 77). 

W osadzie w S a r o u r a b 1, w j e d y n y m o d k r y t y m w n ie j pa len i sku , 
znaleziono pes tk i k r z e w u Ziziphus sp., będącego obecnie częs tym sk ładn i ­
k iem f lo ry ś rodkowego S u d a n u . Owoce tego k r z e w u są dz i s ia j z j a d a n e 
ty lko sporadyczn ie . 

W zawar tośc i osad k u l t u r y w c z e s n o c h a r t u m s k i e j nie znaleziono, jak 
do tąd , z ia ren dzikich zbóż t r o p i k a l n y c h i nas ion i nnych t r aw, nie znale­
ziono t akże ż a d n y c h narzędz i , k t ó r e mogły s łużyć do ich sp rzę tu (np. 
s i e rpaków, t j . w k ł a d ó w k r z e m i e n n y c h do s ierpów). Z ia rna , zb ie rane rę ­
kami , mog ły być rozc ie rane na kaszę w ża rnach , k tó rych f r a g m e n t y 
znaleziono w osadach w K h a r t o u m Hospi ta l , Saqqa i i S a r o u r a b 1. 
W K h a r t o u m Hospi ta l z a r e j e s t r o w a n o 156 f r a g m e n t ó w n i eckowa tych 
l eżaków z p iaskowca , k t ó r e n a j p r a w d o p o d o b n i e j pęk ły w s k u t e k d ługo­
t r w a ł e g o i i n t e n s y w n e g o u ż y w a n i a i wy ta rc i a . Znalez iono t u t a j także 
rozcieracze z p iaskowca . J e d n a k ma ła liczba tych ża ren wskazu j e , że 
w osadach w c z e s n o c h a r t u m s k i c h nie p r a k t y k o w a n o na szerszą skalę roz­
c ie ran ia z ia ren dzik ich zbóż. 

B r a k dok ładn ie j s zych i n f o r m a c j i na t e m a t zakresu eksp loa tac j i zaso­
bów roś l innych przez g r u p y społeczne k u l t u r y w c z e s n o c h a r t u m s k i e j 
un iemożl iwia pod jęc ie d y s k u s j i o s t o s u n k u k u l t u r o w y m te j ludności do 
roślin. 
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5.3.5. Pozostałe dziedziny gospodarki 

W zawartości stanowisk kultury wczesnochartumskiej zachowały się 
także pozostałości innych dziedzin wytwórczości dóbr materialnych. 
Głównie są to narzędzia pracy i naczynia ceramiczne, a więc wyroby 
najczęściej związane ze zdobywaniem żywności i przygotowaniem do 
spożycia. Informacje o tych dziedzinach wytwórczości pochodzą przede 
wszystkim z osad w Khartoum Hospital i Saqqai. 

Narzędzia pracy wykonywano ze skał drobnokrystalicznych i podob­
nych do krzemienia oraz z kości zwierzęcych. Ze względu na swą wiel­
kość i wagę, narzędzia kamienne można podzielić na lekkie i ciężkie. 
Typowymi narzędziami lekkimi były np. groty strzał do łuku zaopatrzo­
ne w zbrojniki, a ciężkimi — żarna. W procesie wyrobu narzędzi ka­
miennych stosowano prawie wyłącznie technikę odłupkową; jedynie wy­
konując ciężarki do sieci i grube pierścienie z piaskowca stosowano 
także technikę szlifowania. 

W osadach Khartoum Hospital i Saqqai do wyrobu narzędzi lekkich 
najczęściej używano kwarcu, a dalej czertu, ryolitu, gnejsu, zminerali-
zowanego kopalnego drewna, mułowca, bazaltu, granitu, agatu, karneolu 
i jaspisu. Do wyrobu narzędzi ciężkich używano wyłącznie piaskowca. 
Podstawowym surowcem do wyrobu narzędzi pracy, szczególnie na j ­
mniejszych, były otoczaki kwarcowe i czertowe o średnicy do około 
5 cm, pochodzące albo z rozpadu skał piaskowca nubijskiego i zalega­
jące na powierzchni (Arkell 1949: 41, 1953: 25), albo też ze skał podłoża 
(Vail 1982: 56). Były one zbierane z powierzchni teras rzecznych i du­
żych wąwozów i transportowane do osad, najprawdopodobniej w formie 
nieobrobionego surowca. Także otoczaki agatu, karneolu i jaspisu mogły 
pochodzić z powierzchni teras rzecznych i den wąwozów. Piaskowiec, 
m. in. żelazisty, zmineralizowane drewno i mułowiec pochodziły z licz­
nych wychodni tych surowców istniejących na wschód i zachód od kra­
wędzi doliny rzecznej, np. z Merkhiyat Hills, położonych po zachodniej 
stronie Nilu, koło Omdurmanu (Arkell 1949: 41). Wychodnie granitu 
znajdują się w wulkanicznej okolicy VI katarakty i w Sileitat-es-Sufur, 
pomiędzy kataraktą a Chartumem. Wychodnie ryolitu i gnejsu są nato­
miast znane jedynie w pobliżu VI katarakty (Vail 1982: 57) i stamtąd 
transportowano te surowce do pracowni krzemieniarskich w osadzie. Nie 
wiadomo jednak, w jakiej postaci je transportowano: jako nieobrobione 
kawałki surowca czy też w formie już gotowych rdzeni lub tylko surow­
ca wstępnie przygotowanego do dalszej obróbki. 

Ryolit (skała pochodzenia wulkanicznego) jest surowcem wysokiej 
jakości, używanym u schyłku epoki kamienia w środkowym Sudanie 
(także w neolicie, por. rozdz. 6) do wyrobu mniejszych narzędzi techniką 
odłupkową (i w neolicie przy pomocy szlifowania); jest materiałem twar-
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dym i niełatwym w obróbce. Można jednak otrzymywać z niego narzę­
dzia o ostrych krawędziach które zachowują tę cechę w toku nawet 
dłuższego używania (Arkell 1949: 41). W osadzie Khartoum Hospital 
rdzeniami z ryolitu gospodarowano oszczędnie (znaleziono tam ich „set­
ki"), odbijając z nich odłupki do wyrobu narzędzi pracy aż do granicy 
możliwości (Arkell 1949: 48). Można to zapewne tłumaczyć wysoką ceną 
tego surowca, sprowadzanego do osady z wychodni w rejonie VI kata­
rakty, a więc odległych o około 80 km. 

Jak dotąd, nie odkryto w Sudanie środkowym stanowisk nakopalnia-
nych i przykopalnianych ze schyłku epoki kamienia, a więc położonych 
w rejonie złóż surowców kamiennych. Dotyczy to także ryolitu. Używa­
nie tego surowca pochodzącego z VI katarakty Nilu (Sabaloka) było 
ograniczone w tym okresie do doliny rzecznej, od Jebel Aulia nad dol­
nym Białym Nilem, 40 km na południe od Chartumu, do okolic VI ka­
tarakty na północy. Jak się wydaje, ludność kultury wczesnochartum-
skiej mogła się zaopatrywać w ten ceniony surowiec dwoma drogami: 

1. Bryłki surowca były zbierane z powierzchni ziemi w wychodniach 
w Sabaloka; być może, że w pracowniach nakopalnianych i przykopal­
nianych przygotowywano tam z nich surowiaki i obłupnie. Mogły się tym 
zajmować małe grupy ludzkie wędrujące do Sabaloka sezonowo, w porze 
suchej, pochodzące z różnych osad i jednostek terytorialnych (plemion?) 
nad górnym Nilem; następnie przenosiły one surowiec lub półsurowiec 
do pracowni przydomowych w osadach, gdzie wykonywano z nich na­
rzędzia. 

2. Pracownie na- i przykopalniane funkcjonowały przy wychodniach 
w Sabaloka przez cały rok i były zajmowane przez wyspecjalizowaną 
gospodarczo grupę społeczną i terytorialną (plemię?), która wymieniała 
półsurowiec z sąsiednimi grupami, np. za żywność. Grupa taka, być 
może, kontrolowała dostęp do złóż tego surowca i jego dystrybucję. 
Sugestie w tym względzie, odnoszące się jednak do czasów neolitu, wy­
sunęła ostatnio Haaland (1986: 24; por. rozdział 6). Na obecnym etapie 
badań nie można jednak rozstrzygnąć, która z tych możliwości jest bar­
dziej prawdopodobna. Postępu w tym względzie można dokonać jedynie 
drogą odpowiednio ukierunkowanych prac terenowych i badań petro­
graficznych. W podobny sposób można także wyjaśnić pochodzenie 
i dystrybucję innych surowców kamiennych, które nie występują po­
wszechnie na badanym obszarze, takich jak gnejs, bazalt, granit i jaspis. 

Technika wykonywania przez ludność kultury wczesnochartumskiej 
najlżejszych narzędzi kamiennych należy do tradycji mikrolitycznej. 
W osadzie Khartoum Hospital znaleziono „setki" rdzeni ryolitowych 
i „tysiące" okazów wykonanych z otoczaków kwarcowych; wiele z tych 
ostatnich miało ślady odbicia tylko jednego lub dwóch odłupków. Typo­
we rdzenie z otoczaków kwarcu miały przygotowaną platformę poprzez 
odbicie jednego lub dwóch odłupków z jednej strony; odłupki były nie-
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r egu l a rn i e odb i j ane od rdzen ia pod k ą t e m p r o s t y m do p r z y g o t o w a n e j 
p l a t f o r m y . 

Rdzenie ryo l i towe eksp loa towano w t e j osadzie aż do ich p r a w i e 
ca łkowi tego zużycia, co mogło w y n i k a ć z ich w y s o k i e j ceny. Do odbi­
jan ia od łupków i w ió rów u ż y w a n o z a p e w n e ty lko sporadyczn ie t łuczków, 
na jczęśc ie j w y k o n a n y c h z t w a r d y c h su rowców, ryo l i tu i gne j su , n a t o ­
mias t powszechnie u ż y w a n o do tego celu t ł uczków z k w a r c u (M. K o b u -
siewicz, i n f o r m a c j a us tna) . Z a p e w n e u ż y w a n o ich też do w y k o n y w a n i a 
re tuszu na k r a w ę d z i a c h zb ro jn ików. 

Wśród go towych narzędz i w osadach w K h a r t o u m Hospi ta l i Saqqa i 
w y r a ź n i e p r z e w a ż a j ą ilościowo zb ro jn ik i o r ó ż n e j f o r m i e i wielkości 
(ryc. 17: 1 - 8, 12-13). W K h a r t o u m Hospi ta l z a r e j e s t r o w a n o około 

12 x^13 

14 M ' 
16 15 

/ 20 19 18 17 
icm 

W g A r k e l l a 1949 

Ryc. 17. K h a r t o u m Hospital . Mniejsze narzędzia k a m i e n n e 
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500 n i e u s z k o d z o n y c h z b r o j n i k ó w p ó ł k s i ę ż y c o w a t y c h ( 9 0 % w y k o n a n o 
z k w a r c u i p r a w i e c a ł ą r e s z t ę z r y o l i t u ) t r z e c h o d m i a n t y p o l o g i c z n y c h , 
a t a k ż e i c h l i c z n e f r a g m e n t y . N a j w i ę k s z e z t y c h z b r o j n i k ó w , o d ł u g o ś c i 
d o 5,5 c m i s z e r o k o ś c i 2,8 c m , w y k o n a n o z r y o l i t u ; o k a z y z k w a r c u n a j ­
c z ę ś c i e j m a j ą o k o ł o 2 c m d ł u g o ś c i i 1 c m s z e r o k o ś c i . O d k r y t o t u t a j t a k ż e 
d w a n a ś c i e z b r o j n i k ó w d ł u t o w a t y c h ( t r a p e z o w a t y c h ) . S p o ś r ó d i n n y c h 
n a r z ę d z i z n a l e z i o n y c h w t e j o s a d z i e t r z e b a w y m i e n i ć k i l k a d z i e s i ą t w i e r t ­
n i k ó w ( r y c . 17: 9-10), w y k o n a n y c h n a j c z ę ś c i e j z k w a r c u , 418 s k r o b a c z y 
( r y c . 17: 14 -20) s z e ś c i u o d m i a n t y p o l o g i c z n y c h i k i l k a d z i e s i ą t r y l c ó w 
( r y c . 17: 11). D o d u ż y c h n a r z ę d z i , w y k o n a n y c h t e c h n i k ą s z l i f o w a n i a ( n i e ­
w ą t p l i w i e j e d n a k p o u p r z e d n i m n a d a n i u i m o g ó l n e j f o r m y p r z e z o b ł u p y ­
w a n i e b r y ł y s u r o w c a ) n a l e ż ą ż a r n a , r o z c i e r a c z e d o o c h r y , t ł u c z k i z r y o ­
l i t u i g n e j s u o r a z g r u b e p i e r ś c i e n i e o n i e j a s n e j f u n k c j i ; w i ę k s z o ś ć t y c h 
n a r z ę d z i w y k o n a n o z p i a s k o w c a . 

Ż a r n a k a m i e n n e w t e j o s a d z i e r e p r e z e n t o w a n e są p r z e z f r a g m e n t y 
z n i s z c z o n y c h k a m i e n i n i e c k o w a t y c h . W w y k o p i e z a r e j e s t r o w a n o 156 t a ­
k i c h f r a g m e n t ó w p o w s t a ł y c h p r z e z p ę k a n i e k a m i e n i a w s k u t e k d ł u g o ­
t r w a ł e g o i i n t e n s y w n e g o w y t a r c i a . K a m i e n i e ż a r n o w e m i a ł y z a o k r ą g l o n e 
b r z e g i i p o w i e r z c h n i ę t r ą c ą c h r o p o w a c o n ą p r z e z u d e r z a n i e t ł u c z k i e m 
k a m i e n n y m . S ł u s z n i e c h y b a p r z y p u s z c z a ł A r k e l l (1949: 70), ż e m a ł a 
l i c z b a f r a g m e n t ó w w s k a z u j e n a n i e w i e l k ą l i c z b ę ż a r e n u ż y w a n y c h 
w c z a s i e i s t n i e n i a t e j o s a d y . R o z c i e r a c z e , k t ó r y c h z n a l e z i o n o k i l k a s e t 
c a ł y c h i f r a g m e n t ó w , t a k ż e w y k o n a n o z p i a s k o w c a . 

B a r d z o l i c z n i e w y s t ą p i ł y w K h a r t o u m H o s p i c a l t a k ż e p ł a s k i e p ł y t y 
z g n e j s u , s ł u ż ą c e n a j p r a w d o p o d o b n i e j d o r o z c i e r a n i a c z e r w o n e j i ż ó ł t e j 
o c h r y , k t ó r e j ś l a d y z a c h o w a ł y s ię n a i c h p o w i e r z c h n i a c h . 

G r u b e p i e r ś c i e n i e z p i a s k o w c a ( r y c . 18: 8, 10), u w a ż a n e p r z e z A r k e l l a 
(1949 : 64) za g ł o w i c e m a c z u g , p e ł n i ł y b y ć m o ż e f u n k c j ę p r z e c i w w a g 
k i j ó w k o p i e n i a c z y c h u ż y w a n y c h n p . d o w y k o p y w a n i a w p o r z e s u c h e j r y b 
p ł u c n y c h i ś l i m a k ó w P i l a z a g r z e b a n y c h w m u l e n a t e r a s i e z a l e w o w e j . 
W y d a j e s i ę , ż e t e p i e r ś c i e n i e p r z y p o m i n a j ą o p i s p r z e c i w w a g i k i j a z b i e ­
r a c k i e g o u ż y w a n e g o d z i s i a j p r z e z B u s z m e n ó w ( S e l i g m a n 1967: 13). D o 
p r o s z k o w a n i a o c h r y m i a ł y s ł u ż y ć t e ż n i e k t ó r e r o z c i e r a c z e ( r y c . 18: 
1-3, 7), i n n e , t a k ż e w y k o n a n e z p i a s k o w c a i o s z l i f o w a n e ( r y c . 18: 9, 11), 
m o g ł y b y ć u ż y w a n e d o o b r ó b k i d r e w n a l u b k o ś c i , co s u g e r u j e i c h f o r m a 
i c h a r a k t e r p o w i e r z c h n i ( A r k e l l 1949 : 64). 

W o s a d z i e K h a r t o u m H o s p i t a l z n a l e z i o n o t a k ż e 31 c a ł y c h i c z t e r y 
f r a g m e n t y p r z e d m i o t ó w , k t ó r e A r k e l l (1949: 69) p r ó b o w a ł i n t e r p r e t o w a ć 
j a k o c i ę ż a r k i o b c i ą ż a j ą c e l i n k ę w ę d k i l u b s i e ć r y b a c k ą n a p o d s t a w i e i c h 
p o d o b i e ń s t w a m o r f o l o g i c z n e g o d o w y r o b ó w o t a k i e j f u n k c j i , u ż y w a n y c h 
d o n i e d a w n a n a d p ó ł n o c n o n u b i j s k i m N i l e m , a t a k ż e w E g i p c i e w o k r e s i e 
S t a r e g o P a ń s t w a . O k a z y z K h a r t o u m H o s p i t a l m a j ą c h a r a k t e r y s t y c z n y 
r o w e k d o o k o l n i e w y ż ł o b i o n y w i c h k r ę p y m k o r p u s i e w p o ł o w i e j e g o 
w y s o k o ś c i , w y n o s z ą c e j od 2,8 d o 5 c m , s ł u ż ą c y d o u m o c o w y w a n i a l i n k i 
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w ę d k i lub sieci ryback ie j . P r a w i e wszys tk ie te p r z e d m i o t y w y k o n a n o 
z p iaskowca, przez osz l i fowanie ich powie rzchn i (ryc. 18: 5-6). B rak , 
j ak dotąd , d o w o d ó w na u ż y w a n i e w ę d e k przez ludność k u l t u r y wczesno-
c h a r t u m s k i e j w postaci np . h a c z y k ó w ryback ich , ale do tego celu mogły 
s łużyć — jak sądzi ł Arke l l (1949: 69) — k a w a ł k i kości, na k t ó r y c h u m o ­
c o w y w a n o p rzynę t ę , np . ś l imaka bag iennego Pila, k t ó r y jes t p r z y n ę t ą 
s tosowaną obecnie nad B i a ł y m Ni l em (Arkel l 1949: 29). P r z y p o m n i j m y , 
że ś l imaki te b y ł y zb ie rane i m a g a z y n o w a n e w j a m a c h w osadzie l u d ­
ności o k u l t u r z e w c z e s n o c h a r t u m s k i e j w Shabona , nad d o l n y m B i a ł y m 
Ni lem (Clark 1984b: 116). 

P o r ó w n u j ą c sk ład i n s t r u m e n t a r i u m na rzędz iowego z osady w K h a r -
t o u m Hospi ta l do i nnych zespołów z tego okresu w S u d a n i e i n a S a h a ­
rze, Hays (1976: 88 - 90) s twie rdz i ł n a j w i ę k s z e zbieżności ze s t a n o w i s k a ­
mi o d k r y t y m i koło Debba , w Dongola Reach , k t ó r e t akże c h a r a k t e r y ­
zują się wysoką f r e k w e n c j ą z b r o j n i k ó w pó łks iężycowatych , chociaż b r a k 
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Wg Arkel la 1949 

Ryc. 18. Khartoum Hospital. Narzędzia do rozcierania 
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wśród nich okazów dużych, i zawierają m.in. rylcowce. Według 
niego zespoły znad Atbary (Khashm el-Girba) wykazują mało zbież­
ności z zespołami w Khartoum Hospital, podobnie jak i zespoły Khar­
toum Variant z okolic II katarakty, w północnej Nubii. Te ostatnie cha­
rakteryzują się wysoką frekwencją skrobaczy i ostrzy zębatych ale 
zawierają tylko niewiele zbrojników półksiężycowatych i kamieni żar­
nowych, charakteryzują się też techniką rylcową i używaniem krze­
mienia egipskiego importowanego z północy. 

W osadzie w Saqqai stwierdzono, jak się wydaje, pozostałości pra­
cowni krzemieniarskich przydomowych. Zarejestrowano na tym stano­
wisku różne fazy obróbki surowca kamiennego, głównie kwarcu i czertu 
(łącznie 90°/o), począwszy od rdzeni aż do gotowych narzędzi. Ryolitu 
(niecałe 5% masy surowcowej) używano tu ta j najczęściej do wykony­
wania dużych, nieregularnych odłupków. Podobnie jak w Khartoum 
Hospital, wśród narzędzi zdecydowanie przeważają ilościowo zbrojniki 
półksiężycowate i t rójkątne — trapezowate (62 - 63°/o) nad narzędziami 
skrobiącymi (różne skrobacze), nożowatymi i służącymi do przewierca­
nia. Żarna z piaskowca znaleziono na ogół zachowane we fragmentach; 
z narzędzi ciężkich odkryto moździerze i tłuczki do nich (?) oraz grube 
pierścienie z piaskowca. Nie wiadomo jednak bliżej, czy w przypadku 
żaren istotnie mamy tu do czynienia z dużymi leżakami, które mogły 
być używane do rozcierania nasion traw. 

Najogólniej rzecz ujmując, mieszkańcy osady w Saqqai w wytwór­
czości krzemieniarskiej stosowali technikę odłupkową. Ich instrumenta­
rium narzędziowe charakteryzowało się zdecydowanie przewagą wyro-

T a b e l a 2 

Instrumentarium narzędziowe z osady kultury wczesnochartumskiej w Saqqai 

Młodsza w a r s t w a Starsza w a r s t w a 

L.p. Typ narzędzia osadnicza osadnicza 

Liczba °/o Liczba */o 

1 Skrobacze 25 5,5 11 5,0 
2 Narzędzia zębate 18 4,0 10 4,5 
3 Obłęczniki 49 10,8 20 9,1 
4 Przek łuwacze 67 14,8 36 16,5 
5 Ostrze nożowate 14 3,1 4 1,3 
6 Zbrojn ik i półksiężycowate 

geometryczne 183 40,6 110 50,4 
7 Zbro jn ik i półksiężycowate 

geometryczne 94 20,8 27 12,3 

Razem 450 99,6 218 99,6 

Według Canevy i Zarratini ( 1983:213 - 214, tabela 1 i 2). Udział procentowy obliczony przez 
autora tej pracy. 
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bów mikrolitycznych. Obrazuje to tabela 2. Ze względu na zastosowanie 
przez Haysa (1976) odmiennych kryteriów badawczych nie jest możliwe 
porównanie zespołu narzędziowego z Saqqai z analizowanymi przez nie­
go innymi zespołami z Sudanu (Caneva i Zarattini 1983). Wydaje się 
jednak, że najbardziej podobne do zespołu z Saqqai są narzędzia 
z Khartoum Hospital (Hays 1976: 90, ryc. 4b), co może dowodzić podo­
bieństwa obu krzemieniarskich tradycji technicznych i używania podob­
nego instrumentarium narzędziowego w działalności gospodarczej. 

Występowanie fragmentów żaren w zespołach wczesnochartumskich 
skłoniło niektórych badaczy (Clark 1984a: 29; 1984b: 115) do wysunięcia 
przypuszczenia o zbieraniu przez tę ludnośś ziaren dzikich zbóż do 
celów spożywczych. Warto zatem zatrzymać się nad kwestią funkcji 
żaren znajdowanych w nawarstwieniach osad. Sugeruje się bowiem, że 
rozcierano w nich ziarna traw (zbożowych?) na mąkę lub kaszę. Jednak 
próba dokładniejszej analizy inwentarza kamiennego tych osad wska­
zuje, że brak w nim pozostałości żaren, które np. w pradziejach Polski', 
od neolitu do początków epoki żelaza łączy się z mieleniem ziarna na 
mąkę. Wydaje się, że żarna kultury wczesnochartumskiej mogły służyć 
jedynie do rozcierania ziarna na kaszę (Bukowski i Wielowiejski 1970: 
75). W inwentarzu z Khartoum Hospital i Saqqai brak bowiem żaren 
nieckowatych i rozcieraczy, których duże, gładkie powierzchnie pracu­
jące ściśle do siebie przylegają, co umożliwia zmielenie mąki (tzw. 
żarna_ protorotacyjne). Publikacje źródłowe sugerują tylko, że w obu 
osadach znaleziono niewielką liczbę głębokich żaren nieckowatych, z któ­
rymi były związane rozcieracze kuliste lub półkuliste o kilku powierzch­
niach pracujących. Powierzchnie pracujące kamieni żarnowych na j ­
częściej mają też charakterystyczną, chropowatą powierzchnię celowo 
wykonaną przez uderzanie w nią kamiennym narzędziem, zapewne 
o ostrym końcu (ryc. 19). Takie żarna mogły też pełnić funkcję moź­
dzierzy, w których rozcierano ziarna na kaszę oraz suszone owoce, 
korzenie, orzechy i bulwy, a także barwniki mineralne (ochrę) i domiesz­
kę schudzającą pochodzenia nieorganicznego dodawaną do tworzywa 
garncarskiego. Także Arkell (1949: 108) sądził, że żaren z Khartoum 
Hospital używano do rozcierania czerwonej i żółtej ochry (gdyż jej 
ślady znaleziono na niektórych kamieniach) i tworzywa ceramicznego, 
a nie do mielenia ziaren. 

W obu osadach znaleziono też narzędzia wykonane z kości. W Khar­
toum Hospital było to przede wszystkim około 270 fragmentów grotów 
z zadziorami po jednej stronie i trzonem (ryc. 20), według Arkella 
używanych raczej do włóczni, aniżeli harpunów (1949: 75). Niewątpliwie 
słusznie badacz ten uważał, że po użyciu na pomyślnych łowach przy­
niesiono je do osady wbite w tuszach upolowanych zwierząt, w tym tak­
że ryb. Podobne groty kościane znaleziono w osadach Sarourab 2 i Saqqai 
(8 fragmentów). Zachowane okazy mają najmniej cztery zadzaory po 

7 Schyłek pradz ie jów w ś rodkowym Sudanie 
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jednej stronie. Na trzonkach grotu wykonywano od czterech do ośmiu 
dookolnych nacięć do przywiązania sznura mocującego grot na drzewcu 
włóczni. W osadzie w Khartoum Hospital znaleziono także kilkanaście 
innych kościanych grotów, zapewne strzał do łuku oraz prawdopodobnie 
10 kościanych szydeł; podobne narzędzia kościane odkryto także 
w Saqqai (Zarratini 1983b). 

Wg Arkella 1949 

Ryc. 19. K h a r t o u m Hospital . Ża rno z osady Ryc. 20. K h a r t o u m Hospital . Koś­
ciane groty h a r p u n ó w lub włóczni 

Kościane groty z zadziorami były powszechnie używane w okresie 
wczesnoholoceńskim przez społeczeństwa północnej sawanny sub-saha-
ryjskiej nad Nilem i na Saharze. Ich funkcję powszechnie łączy się 
z eksploatacją zasobów fauny środowiska wodnego: ryb, gadów i ssaków 
(Sutton 1977: 25 - 29). Jako groty włóczni, używane np. przez rybaków 
płynących na tratwach czy w dłubankach lub brodzących na płyciznach, 
były one niewątpliwie wydajną bronią łowiecką (por. analogie etnogra­
ficzne przytaczane przez Arkella, 1949: 75). 

Mieszkańcy osad kultury wczesnochartumskiej używali podobnych 
narzędzi. Wydaje się, że najczęściej używano łuku ze strzałami. Strzały 
te zaopatrywano w zbrojniki, które dominowały ilościowo w zestawie 
instrumentarium narzędziowego. Zbrojniki mogły być też umocowywane 
w oprawkach narzędzi złożonych nożowatych i grotów harpunów. Licz­
nie występują skrobacze, mniej licznie natomiast wiertnik! i rylce. Nato­
miast brak wśród narzędzi sierpaków z charakterystycznym wyświece­
niem krawędzi tnących. Niewielka ilość fragmentów żaren sugeruje, że 
w osadach kultury wszesnochartumskiej rozcieranie ziaren dzikich traw, 
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w tym ewentualnie zbóż tropikalnych nie było zajęciem częstym. Nato­
miast ziarna mogły być zbierane i konsumowane w sezonowych obozo­
wiskach zakładanych w głębi terasy zalewowej lub na jej obrzeżach, 
gdzie rosły i dojrzewały te trawy. Obok łuków ze strzałami, w obozo­
wiskach łowieckich, zapewne w łowiectwie nadwodnym (żółwie wodne, 
hipopotam) i rybołówstwie, powszechnie używano włóczni uzbrojonych 
w kościane groty z zadziorami. Wyposażenie narzędziowe ludności kul­
tury wczesnochartumskiej umożliwiało wszechstronną i wydajną eksploa­
tację zasobów fauny, głównie wodnej i bytu jące j w środowiskach nad­
wodnych. 

Ważną gałęzią gospodarki ludności kultury wczesnochartumskiej było 
garncarstwo, a naczynia ceramiczne niewątpliwie spełniały ważne funk­
cje w przygotowaniu żywności do spożycia i jej magazynowaniu. Naczy­
nia wykonywano ręcznie bez użycia koła garncarskiego (Chłodnicki 1984). 
W osadzie Khartoum Hospital lepiono je z syltu rzecznego z domieszką 
schudzającą piasku kwarcowego. Rzadziej do tworzywa dodawano sprosz­
kowaną ochrę. Masa ta po wypale stawała się ciemna lub czerwono-
brązowa w przełomie (Arkell 1949: 81 - 92). Ceramika z Saqqai po wy­
paleniu przybierała kolor od czerwieni do szarobrunatnego. Garncarze 
lepili naczynia z wałków tworzywa. Ścianek naczyń nie wygładzali; 
w Saqqai wygładzano tylko ścianki wewnętrzne. Naczynia wypalano 
w paleniskach w temperaturze 800 - 900 °C. W Sarourab 1 formowano 
naczynia techniką wygniatania na podkładce. Zaobserwowano w Saqqai 
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Ryc. 21. Saqqai (2 - 10) i Khartoum Hospital (22 - 15). Motywy dekoracji i formy 
naczyń ceramicznych z osad kultury wczesnochartumskiej 
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( C a n e v a 1 9 8 3 d ) , ż e w ś r ó d f o r m n a c z y ń d o m i n o w a ł y d w a t y p y : w p r z y ­
b l i ż e n i u p ó ł k u l i s t e m i s y o ś r e d n i c y o k o ł o 15 c m o r a z g ł ę b o k i e m i s y 
( w a z y ) z z a o k r ą g l o n y m d n e m i z w ę ż o n y m w y l e w e m , o ś r e d n i c y 25 -
- 4 5 c m ( r y c . 21: 1-9). N a c z y n i a n i e r a z p o w l e k a n o p r z e d w y p a l a n i e m 
r o z t w o r e m c z e r w o n e j l u b k r e m o w e j o c h r y . 

W o g r o m n e j w i ę k s z o ś c i p r z y p a d k ó w , d o c h o d z ą c e j w S a q q a i d o 86 -
- 9 0 % , p r a w i e c a ł ą z e w n ę t r z n ą p o w i e r z c h n i ę n a c z y ń z d o b i o n o o r n a m e n ­
t e m r y t y m l u b o d c i s k a n y m . W K h a r t o u m H o s p i t a l o k o ł o p o ł o w a f r a g ­
m e n t ó w n a c z y ń p o s i a d a d e k o r a c j ę w p o s t a c i m o t y w u l i n i i f a l i s t e j w y ­
k o n a n e j p r z y p o m o c y g r z e b i e n i a , k t ó r y m r y t o p a s m a l i n i i f a l i s t e j , w o d z ą c 
d o o k o ł a n a c z y n i a i p o r u s z a j ą c n i m w d ó ł i w g ó r ę ( r y c . 21: 11 - 12). P o ­
z o s t a ł e c z ę ś c i p o w i e r z c h n i n a c z y n i a p o z o s t a w i o n o a l b o b e z d e k o r a c j i , 
a l b o z d o b i o n o n i e s t a r a n n i e . I n n y t y p d e k o r a c j i s t a n o w i ł y p a s m a p o z i o ­
m y c h l u b f a l i ś c i e o d c i ś n i ę t y c h d o ł k ó w i g ę s t e g o z y g z a k a p u n k t o w a n e j 
l i n i i , w y k o n a n y c h z a p e w n e t a k ż e p r z y p o m o c y g r z e b i e n i a ( r y c . 2 1 : 13 - 15). 
N a p o d s t a w i e o b s e r w a c j i s t r a t y g r a f i c z n y c h , p o c z y n i o n y c h w E l - Q o z , 
A r k e l l ( 1953 : 101) w n i o s k o w a ł , ż e w n a j s t a r s z e j f a z i e t e g o o s a d n i c t w a 
d o m i n o w a ł a d e k o r a c j a c z y s t e j l i n i i f a l i s t e j , a w m ł o d s z e j d o ł k o w a n e j 
i p u n k t o w a n e j ; n a j m ł o d s z a n a t y m s t a n o w i s k u b y ł a c e r a m i k a n e o l i t y c z ­
n a . N a r z ę d z i a g r z e b i e n i o w a t e d o w y k o n y w a n i a t e j d e k o r a c j i z n a l e z i o n e 
w K h a r t o u m H o s p i t a l m i a ł y z w y k l e od c z t e r e c h d o o ś m i u z ę b ó w i b y ł y 
w y k o n a n e z k o ś c i p ł e t w y p r z y g ł o w o w e j s u m a n i l o w e g o Synodontis. 

iW o s a d z i e w S a q q a i ( C a n e v a 1 9 8 3 d ) w y r ó ż n i o n o t r z y t y p y d e k o r a c j i : 
1. R y t e j l i n i i f a l i s t e j ( r y c . 2 1 : JO); 2. L i n i i f a l i s t e j o d c i s k a n e j r y t ­
m i c z n i e w p o s t a c i z y g z a k a , p o d o b n e j d o l i n i i p u n k t o w a n e j ; 3. L i n i i 
f a l i s t e j o d c i s k a n e j g r z e b i e n i e m z p o d w ó j n y m r z ę d e m z ę b ó w . S t o s o w a n o 
t e ż k o m b i n a c j e t y c h t y p ó w d e k o r a c j i . Z a o b s e r w o w a n o t e ż , że o r n a m e n t 
r y t y b y ł n a j c z ę ś c i e j s t o s o w a n y w s t a r s z e j w a r s t w i e o s a d n i c z e j , a o d c i s ­
k a n y — w m ł o d s z e j . N a p o d s t a w i e u s t a l e ń A r k e l l a (1953: 101), d o t y c z ą ­
c y c h c z ę s t o t l i w o ś c i w y s t ę p o w a n i a r ó ż n y c h t y p ó w o r n a m e n t o w a n i a c e r a ­
m i k i , C a n e v a ( 1 9 8 3 d : 189) p r z y p u s z c z a , ż e o s a d a w S a q q a i b y ł a s t a r s z a 

o d o s a d y w K h a r t o u m H o s p i t a l , a t a k ż e s t a r s z a od o s a d y w S a r o u r a b 1. 
B a d a n i a p e t r o c h e m i c z n e p r ó b e k c e r a m i k i z o s a d l u d n o ś c i k u l t u r y 

W i c z e s n o c h a r t u m s k i e j w S a q q a i , E l - Q o z , U m m M a r r a h i i S a r o u r a b 1 (?), 
p r z e p r o w a d z o n e p r z e z F r a n c a v i g l a i P a l m i e r i (1983) , w s k a z u j ą n a i s t n i e ­
n i e t y l k o n i e z n a c z n y c h r ó ż n i c t e c h n i c z n y c h w t r a d y c j i g a r n c a r s k i e j t y c h 
g r u p s p o ł e c z n y c h . N a t o m i a s t i s t o t n e r ó ż n i c e s t w i e r d z o n o p o m i ę d z y t r a ­
d y c j ą g a r n c a r s k ą w c z e s n o c h a r t u m s k ą a p ó ź n i e j s z ą od n i e j , n e o l i t y c z n ą . 

N a o b e c n y m e t a p i e b a d a ń n i e j e s t m o ż l i w e d o k ł a d n i e j s z e o k r e ś l e n i e 
f u n k c j i u ż y t k o w e j n a c z y ń c e r a m i c z n y c h l u d n o ś c i k u l t u r y w c z e s n o c h a r -
t u m s k i e j ( p o r . C h ł o d n i c k i 1984) . W o s a d z i e w S a q q a i s t w i e r d z o n o w y ­
s t ę p o w a n i e d w ó c h k l a s t e c h n i c z n o - e s t e t y c z n y c h n a c z y ń c e r a m i c z n y c h : 
s t o ł o w y c h i k u c h e n n y c h ; p u b l i k a c j a ź r ó d ł o w a C a n e v y ( 1 9 8 3 d ) n i e p o ­

d a j e j e d n a k w t e j k w e s t i i w i ę c e j s z c z e g ó ł ó w . 
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Nie ulega wątpliwości, że naczynia ceramiczne służyły do przecho­
wywania płynów i innych produktów. Arkell (1953: 98) sądził, że goto­
wano w nich wodę przez wrzucanie do naczyń rozpalonych kamieni lub 
przystawianie do paleniska; do wrzącej wody wrzucano ślimaki bagien­
ne Pila w celu ich uśmiercenia i wyjęcia tuszki ze skorupy. Clark 
(1984a: 29) wiąże genezę garncarstwa w kulturze wczesnochartumskiej 
właśnie z powszechnym zwyczajem przygotowywania mięczaków do spo­
życia. W naczyniach można było także gotować zupy mięsno-roślinne, 
fermentować napoje alkoholowe typu mocnego piwa z nasion dzikich 
traw i przechowywać w nich żywność (np. ziarna dzikich traw, owoce 
czeremchy). Zastosowanie naczyń ceramicznych umożliwiło dokonanie 
rewolucji kulinarnej w tych społeczeństwach, polegającej na upowszech­
nianiu się rozmaitych zup (Sutton 1977: 33). 

Pomimo braku bezpośrednich dowodów możemy przypuszczać, że 
ludność kultury wczesnochartumskiej używała także — podobnie jak 
wiele społeczeństw ze schyłku epoki kamienia — innych rodzajów po­
jemników wykonanych z surowców organicznych, takich jak naczynia 
z tykwy i ja j strusich, kosze czy worki. Nie znaleziono ich jednak 
w nawarstwieniach stanowisk archeologicznych. 

W osadach wczesnochartumskich nielicznie zachowały się ozdoby 
osobiste zamieszkującej je ludności. W osadzie Khartoum Hospital poza 
grudkami czerwonej ochry, żółtego i jasnoniebieskiego mułowca oraz 
białej, bliżej nieokreślonej substancji, które mogły być używane do ma­
lowania ciała (obok barwienia powierzchni naczyń ceramicznych), znale­
ziono tylko paciorki z jaja strusiego, w tym także ich półfabrykaty, oraz 
paciorki z kości, m. in. z kręgów pytona, i muszli (Arkell 1949: 37 - 40). 
W jednym grobie na tym stanowisku znaleziono naszyjnik z 34 pacior­
ków z jaja strusiego. Paciorki z kości, muszli i być może z jaja strusiego 
znaleziono także w osadzie w Saqqai (Zarratini 1983). Znaleziska pół­
fabrykatów paciorków z jaja strusiego w Khartoum Hospital świadczą 
zapewne o wykonywaniu tych ozdób w obrębie osady. 

5.4. Wymiana dóbr 

Jedyną wskazówką o istnieniu wymiany dóbr materialnych prowa­
dzonej przez grupy społeczne kultury wczesnochartumskiej może być 
odkrycie w osadzie w Saqqai paciorków wykonanych z muszelek mię­
czaków morskich: kauri Cypraea caurica (4 okazy), Nerita polita (2 oka­
zy) i Engina mendimria (1 okaz). Nie jest jednak jasny kontekst stra­
tygraficzny tych paciorków, gdyż mogą one pochodzić z okresu funkcjo­
nowania w Saqqai cmentarzyska późnoneolitycznego. Wszystkie mają 
przewiercony otwór do zawieszenia lub innego umocowania, np. na 
odzieży, naczyniu itp. Są to muszle mięczaków z ciepłych wód Oceanu 
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I n d y j s k i e g o (Cypraea, Nerita i Engina) i Morza Ś ródz iemnego (Cypraea) 
(Gau t i e r 1983: 53 - 57). N a j b l i ż e j położony p u n k t wybrzeża morsk iego 
odda lony jest około 630 k m od dzis ie jszego C h a r t u m u i z n a j d u j e się 
na s u d a ń s k i m brzegu Morza Czerwonego . K o l o r o w e musze lk i t ych mię­
czaków b y ł y u ż y w a n e w c h a r a k t e r z e pac io rków przez ludność G r u p y A 
w neolicie pó łnocne j Nubi i (Nords t rom 1972: 25, 125) i w Egipcie p r e -
d y n a s t y c z n y m (Krzyżan iak 1977: 76, 1,1,2, 150). 

Na o b e c n y m e tap ie b a d a ń nie jest jeszcze możl iwe pod jęc ie p róby 
p r zeds t awien i a drogi i m e c h a n i z m u , w k tórego rezu l tac ie ozdoby te 
dos ta ły się do ś rodkowego S u d a n u . Na jogó ln i e j rzecz u j m u j ą c można 
ty lko s twierdz ić , że n i e w ą t p l i w i e zna laz ły się one t a m dzięki k o n t a k t o m 
m i ę d z y g r u p o w y m . Być może, że dos ta ły się o n e nad górny Nil 
w rezu l t ac ie w y m i a n y t y p u „ p r o d u k t za p r o d u k t " pomiędzy różnymi 
g r u p a m i ludzk imi b y t u j ą c y m i na roz leg łym obszarze r o z c i ą g a j ą c y m się 
od w y b r z e ż y egipskich poprzez w ą w o z y Gór Morza Czerwonego i d a l e j 
na po łudn ie wzdłuż Nilu. 

W e d ł u g n a j n o w s z y c h pog lądów p a n u j ą c y c h w archeologi i p rah i s to ­
r y c z n e j i etnologii , na e tap ie o rgan izac j i spo łeczne j t y p u g r u p y w y m i a n a 
dóbr m a t e r i a l n y c h p r o w a d z o n a była bez względnie s ta łego mie rn ika 
war tośc i , k t ó r y m n a późn ie j szych e t a p a c h r o z w o j u s ta ły się m. in. musz ­
le morsk ie ; o d b y w a ł a się ona zwyk le pomiędzy osobami po łączonymi 
więzami k r w i lub p r z y j a ź n i i mia ła c h a r a k t e r okazy jnego o b d a r o w y ­
w a n i a się. W y d a j e się j ednak , że społeczeńs twa k u l t u r y wczesnochar -
t u m s k i e j w y k a z u j ą w ięce j cech wspó lnych z m o d e l e m społeczeńs twa 
p lemiennego , w k t ó r y m w y m i a n a dóbr n a d a l p r o w a d z o n a była pomiędzy 
osobami z n a j d u j ą c y m i się w obrębie tego s amego s y s t e m u p o k r e w i e ń ­
s twa , ale z a p e w n e uległa z i n t e n s y f i k o w a n i u w s to sunku do okresu 
poprzedn iego (Wenke 1980: 342-343). 

5.5. Główne tendencje rozwoju gospodarczego społeczeństw 
na obszarach ościennych 

W okres ie około 8000 (?) - 4900 p.n.e. w pó łnocne j i wschodn ie j 
A f r y c e upowszechn i ł a się rozwin ię ta gospodarka p r z y s w a j a l n a z e l emen­
t a m i spec ja l izac j i opa r t a o eksp loa tac ję b io topów w o d n y c h (rzek. jezior 
i bagien) i ś rodowisk s ą s i a d u j ą c y c h z nimi. Wed ług n a j n o w s z y c h poglą­
d ó w (Clark 1980: 51 - 53; 1984a: 28 - 30; Su t t on 1974; 1977), proces ten 
pos t ępowa ł w ł u k o w a t y m pasie s a w a n n y , po łożonym pomiędzy s t re fą 
m o k r e g o lasu t rop ika lnego ś r o d k o w e j A f r y k i a szerokością geograf iczną 
ś r o d k o w e j S a h a r y , na roz ległych obszarach pomiędzy A t l a n t y k i e m 
a M o r z e m C z e r w o n y m i O c e a n e m I n d y j s k i m , w k i e r u n k u z po łudnia na 
północ; obszary te tworzą dz is ia j s t r e fę sahe lu i pó łnocnych s a w a n n 
a f r y k a ń s k i c h . Począ tk i tego procesu sięgają X tysiąclecia bp (8000 
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p.n.e.?), a szczyt rozwoju osiągnął on w IX tysiącleciu bp, kiedy wczes-
noholoceńska kulminacja opadów deszczowych doprowadziła do maksy­
malnego podniesienia się lustra zbiorników wodnych. W rezultacie tych 
zmian klimatycznych, około 9000 bp, ryby, krokodyle i hipopotamy 
pojawiły się w zbiornikach wodnych powstałych na wyżynach i stepach 
parkowych środkowej Sahary, a wody jeziora Czad przelały się przez 
swe wysokie brzegi i zaczęły płynąć do Atlantyku. We wschodniej Afry­
ce nastąpiły podobne przemiany środowiskowe. W Kenii znacznie pod­
niósł się poziom lustra jezior położonych w wielkim uskoku tektonicz­
nym i wody zaczęły z nich płynąć rzekami, zaś lustro jeziora Turkana 
(Rudolfa) podniosło się do tego stopnia, że jego wody odpływały do 
Białego Nilu. W miarę powiększania się w kierunku północnym ta roz­
legła strefa środowiskowa była kolonizowana przez grupy ludzkie o ce­
chach morfologicznych negroidalnj-ch, które prawdopodobnie wywodziły 
się ze wschodniej Afryki i stopniowo przesuwały się w kierunku Nilu 
i Sahary. Podstawą ich bytu było łowiectwo, rybołówstwo oraz zbie­
ractwo roślin i mięczaków wodnych. Charakterystycznym narzędziem — 
bronią tych grup była włócznia lub harpun z kościanym grotem z za­
dziorami po jednej stronie, którego zaczęto używać we wschodniej 
Afryce od X tysiąclecia bp. Do magazynowania i przygotowywania żyw­
ności do spożycia, głównie zapewne do gotowania zup, od IX tysiąclecia 
bp zaczęto używać naczyń ceramicznych zdobionych (za wyjątkiem 
wschodniej Afryki?) motywem ryte j linii falistej lub, nieco później, 
linii odciskanej. Przy wyrobie narzędzi kamiennych zaczęto powszech­
nie stosować technikę mikrolityczną (Phillipson 1977: 36 - 39). Rozwój 
tej najstarszej w Afryce wschodniej i północnej gospodarki, opartej 
o wszechstronną eksploatację biotopów wodnych, został zahamowany 
w drugiej połowie VI i w V tysiącleciu p.n.e. (VIII i w VII tysiącleciu 
bp) w związku ze zmniejszeniem się stopnia wilgotności spowodowanym 
mniejszymi opadami deszczowymi (Sutton 1977: 31). 

We wschodniej Afryce, w Kenii, w wielkim uskoku tektonicznym 
pozostałością działalności tych grup ludzkich o cechach morfologicznie 
negroidalnych jest kultura archeologiczna Eburran (Kenyan Capsian), 
znana przede wszystkim z takich stanowisk jak Lion Hill Cave i Gable's 
Cave nad jeziorem Nukuru, którego lustro było wówczas około 180 m 
wyżej aniżeli dzisiaj. Zawierają one szczątki ryb, ptaków i mięczaków 
wodnych, kościane groty włóczni lub harpunów i f ragmenty naczyń 
ceramicznych. Surowcem używanym powszechnie do wyrobu narzędzi 
pracy był tam obsydian. Ze stanowiska Ishango, położonego na brzegu 
jeziora Edwarda, pochodzą najstarsze w Afryce kościane groty włóczni 
lub harpunów, datowane na X tysiąclecie bp, którym towarzyszyły na­
rzędzia wykonane z kwarcu (Sutton 1977: 25 - 28). W samych począt­
kach tego rozwoju, od około XIII tysiąclecia bp, we wschodniej Afryce 
w instrumentarium narzędziowym stosowano jeszcze wyroby wióro-
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we (Lower Kenyan Capsian w Kenii i Hargeisan w Somalii, a także 
w Etiopii; Phiłlipson 1977: 31). Generalnie rzecz ujmując, od około 
10 000 do 8000 bp w całej wschodniej Afryce zanika technika wiórowa 
i upowszechnia się stosowanie techniki mikrolitycznej przy wyrobie 
narzędzi pracy (Upper Kenyan Capsian w Kenii). 

Stosunkowo dobrze zbadano osadnictwo z okresu około 9500 -
- 7000 bp we wschodniej części regionu jeziora Turkana (Rudolfa), któ­
rego lustro było w połowie X tysiąclecia bp około 80 m wyżej od obec­
nego (Barthelme 1985: 329 - 334). Brzegi jeziora eksploatowane były 
w tym okresie przez grupy ludzkie łowiące sumy i brzany nilowe, polu­
jące na hipopotamy, krokodyle, słonie i antylopy oraz zbierające ślimaki 
Pila i ostrygi nilowe. Wyposażenie narzędiziowe tych grup składało się 
z kościanych grotów włóczni lub harpunów z jednym, dwoma lub 
trzema rzędami zadziorów, a także grotów bez zadziorów sięgających 
8 cm długości, narzędzi kamiennych wykonanych techniką mikrolityczną 
(w zawartości stanowisk najczęstsze były zbrojniki półksiężycowate) oraz 
żaren kamiennych z rozcieraczami. Wyrabiano naczynia ceramiczne zdo­
bione motywem linii falistej podobnej do tradycji wczesnochartumskiej 
(nie stwierdzono natomiast motywu linii odciskanej), a także ozdoby w po­
staci paciorków z jaj strusich i kamieni. Nad jeziorem Turkana używano 
kościanych grotów włóczni lub harpunów z zadziorami już przed 8500 bp, 
a od tego czasu używano także naczyń ceramicznych zdobionych moty­
wem linii falistej i naczyń nieornamentowych (Barthelme 1985: 334). 

Interesujące jest, że środowisko wyżynne znajdujące się bardziej 
w głębi lądu, w znacznej odlegości od brzegów jeziora Turkana, było 
najprawdopodobniej w tym samym czasie eksploatowane przez inne 
grupy ludzkie bytujące nad małymi zbiornikami wodnymi. Nie używały 
one kościanych grotów włóczni lub harpunów i naczyń ceramicznych, 
ale stosowały także technikę mikrolityczną przy wyrobie narzędzi pracy 
(Barthelme 1985: 33,1). 

Także w Etiopii i Somalii we wczesnym holocenie nastąpił wyraźny 
zwrot w kierunku eksploatacji brzegów jezior i opodal położonych 
sawann stepowo-leśnych; polowano przede wszystkim na ryby, gady 
i na wiele lądowych gatunków zwierząt roślinożernych (Brandt 19-86: 
67 - 70, 72 - 74). Używano żaren kamiennych i naczyń ceramicznych (od 
około 6000 bp?) oraz narzędzi pracy i broni z ostrzami mikrolitycznymi, 
wśród których większość stanowiły zbrojniki półksiężycowate; częstym 
surowcem do wyrobu mikrolitów był lokalnie dostępny obsydian. Uży­
wano' narzędzi kościanych, ale brak wśród nich grotów włóczni lub har­
punów. Nad jeziorem Besaka, odległym około 400 km od brzegów Zatoki 
Adeńskiej, używano muszli ślimaków morskich (niewątpliwie rezultat 
dalekosiężnych kontaktów międzygrupowych i handlu) prawdopodobnie 
jako ozdób osobistych, a także paciorków z jaj strusich. Odkryto tam 
także 'pochówki ludności z tego okresu, której cechy morfologiczne okreś-
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la się jako negro ida lne , n a j b a r d z i e j zbliżone do popu lac j i ze s chy łko ­
wego pa leol i tu z J e be l S a h a b a i Wad i Ha l fa , w pó łnocne j Nubi i . Na 
i n n y m c m e n t a r z y s k u w Somali i , na k t ó r y m ki lka p o c h ó w k ó w pochodzi 
z końca tego okresu , w g robach znaleziono możdżenie m n i e j s z e j a n t y ­
lopy k u d u . 

Ś r o d k o w y S u d a n z n a j d o w a ł się w t y m okres ie w obręb ie wie lk iego 
t echnokompleksu okreś lanego przez C la rka (1984a: 28 - 30) jako c h a r t u m -
ski. Z a j m o w a ł on rozległy, r ó w n o l e ż n i k o w y pa-s p o ł u d n i o w e j S a h a r y i s a -
helu oraz t e r e n y nad s u d a ń s k i m Ni lem, wraz z p ó ł n o c n y m i p a r t i a m i Nilu 
Białego i Nilu Błęki tnego. J e g o począ tk i p r z y p a d a j ą na około 9400 bp. 
C h a r a k t e r y s t y c z n y m i na rzędz i ami dla s t anowisk tego t e c h n o k o m p l e k s u są 
kościane g ro ty włóczni lub h a r p u n ó w z zadziorami , w y r o b y mik ro l i t yczne 
i naczynia ce ramiczne : duże , g łębokie misy zdobione linią fa l i s tą . W osa­
dach o d k r y t o szczątk i zb ie ranych mięczaków, z łowionych ryb , u p o l o w a ­
n y c h h i p o p o t a m ó w i innych , l icznych g a t u n k ó w f a u n y s a w a n n y . Ż a r n a 
k a m i e n n e mogły s łużyć do rozc ie ran ia nas ion t r aw . 

P o m i ę d z y wschodnią A f r y k ą a ś r o d k o w y m S u d a n e m nie o d k r y t o do­
tychczas boga tszych pozostałości osadnic twa z tego okresu . J e d y n i e nad 
b rzegami dolnego Nilu Białego i Nilu B łęk i tnego z a r e j e s t r o w a n o s t ano­
wiska, k tó re ty lko w s t ę p n i e zbadano . 

Na p ó ł n o c n y m odc inku Błęk i tnego Nilu, nieco na po łudn ie od C h a r ­
t u m u , zano towano w y s t ę p o w a n i e c e r a m i k i w c z e s n o c h a r t u m s k i e j zdobio­
n e j o r n a m e n t e m linii f a l i s te j . Zna lez iono ją j e d n a k na b l iże j n ie rozpoz­
n a n y c h s t anowiskach u s y t u o w a n y c h na p iaszczys tych wzgórzach położo­
n y c h nad b rzeg iem rzeki , gdzie w y s t ą p i ł y też pok łady muszl i ś l imaka 
Pi la , być może pochodzące z tego okresu (Ba l four P a u l 1959: 202, 214). 

Równie s k ą p e i n f o r m a c j e z tego okresu pochodzą znad do lnego Bia­
łego Nilu. Na s t a n o w i s k u Ta|gra, z n a j d u j ą c y m się 180 k m na po łudn ie od 
C h a r t u m u i d a t o w a n y m na około 8370 - 8130 bp, znaleziono f r a g m e n t y 
kościanego g ro tu z zadz iorami po j e d n e j s t ron ie i d o o k o l n y m r o w k i e m 
u pods t awy , oraz szczątki ł o w n y c h ssaków, r y b i muszl i , m. in. ś l imaka 
Pila (Adamson i inni 1974). W osadzie w Shabona , po łożone j 80 k m na 
po łudnie od C h a r t u m u , nad d o l n y m Bia łym Ni lem, d a t o w a n e j na około 
7050 bp, o d k r y t o nieco bogatsze pozostałości o sadn i c twa wczesnocha r -
tumsk iego (Clark 1984b: 116). Osada ta położona b y ł a na s k r a j u b rzegu 
k o r y t a rzeki , w sąs iedz twie bagien , zarośli t r z c i n o w y c h i s t epu . B y t u j ą c a 
w n i e j g r u p a ludzka z a j m o w a ł a się ł owien iem ryb , zb iera ła ś l imaki Pi la 
i polowała na g a t u n k i wodne , j ak żółwie, k rokody le , w a r a n y , h ipopo­
t a m y bagienne , a n t y l o p y Nile L e c h w e (?) i ż y j ą c e na s a w a n n i e słonie, 
bawoły , a n t y l o p y reedbuck , kob, oribi i gużce. W osadzie o d k r y t o także 
p ły tk ie j a m y wype łn ione ośćmi r y b i m i oraz głębokie na 1 m, s tożkowa te 
j a m y wype łn ione musz l ami ś l imaka Pi la ; n a j p r a w d o p o d o b n i e j by ły to 
j a m y s łużące do p r z e c h o w y w a n i a ś l imaków, zb i e r anych w 'porze s u c h e j 



106 

i k o n s u m o w a n y c h w porze m o k r e j . Narzędz ia g r u p y z S h a b o n a by ły 
podobne do na rzędz i z K b a r t o u m Hospi ta l ; by ły to m. m. kośc iane g ro ty 
z zadz io rami oraz l iczne ż a r n a k a m i e n n e z rozc ieraczami . Także g a r n ­
c a r s t w o z S h a b o n a w y k a z u j e wie le cech zb ieżnych z t r a d y c j ą z K h a r -
t o u m Hospi ta l . Osobl iwością l o k a l n e j c e r a m i k i jes t n a t o m i a s t domieszka 
do t w o r z y w a k a w a ł k ó w łodyg pa luszn ika (Digitaria), dz ik ie j t r a w y zbo­
ż o w e j z g r u p y pros (Panicum), b ę d ą c e j t y p o w y m s k ł a d n i k i e m poszycia 
s a w a n n y . 

Około 13 staaiowisk k u l t u r y w c z e s n o c h a r t u m s k i e j z a r e j e s t r o w a n o 
w S u d a n i e ś r o d k o w y m poza obsza rem m y c h bl iższych za in t e re sowań ; 
pochodzą z n ich ko lekc je p o w i e r z c h n i o w e c e r a m i k i zdob ione j m o t y w e m 
r y t e j linii f a l i s t e j ('por. Arke l l 1949: 115, 116, ryc . 8). 

W ś r o d k o w y m S u d a n i e poza s t r e f ą górnego Nilu s t o sunkowo dobrze 
z b a d a n o ty lko j e d n o s t a n o w i s k o a rcheologiczne z a w i e r a j ą c e pozostałości 
t e j k u l t u r y . T w o r z y je k i lka m i d d e n ó w osadniczych , w s p o m n i a n y c h już 
wyże j , o znaczne j miąższości w S h a ą a d u d . Osada ta położona jest na 
s k r a j u j ednego z w ą w o z ó w p r z e c i n a j ą c y c h w y ż y n ę B u t a n a , około 50 k m 
na wschód od Ni lu i na pó łnocny-wschód od VI k a t a r a k t y (Marks 
i inn i 1985). D a t o w a n a jest na około 8000 - 5800 bp. B y t u j ą c a t u t a j 
g r u p a ludzka eksp loa towa ła ś rodowisko s t epu p a r k o w e g o w w ą w o ­
zie, wokó ł loka lnego , s t a ł ego s t a w u zas i lanego sezonowymi deszczami. 
W zawar tośc i m i d d e n ó w z tego okresu (S21 i spąg S l - B ) znaleziono 
szczątk i wie lu g a t u n k ó w z w i e r z ą t ł ownych , od m a ł y c h an ty lop oribi do 
słoni; n a j w i ę c e j było wś ród n ich m a ł y c h an ty lop . 

Wśród na rzędz i w S h a ą a d u d d o m i n u j ą mik ro l i t y w y k o n a n e z k w a r c u 
l u b k w a r c y t u , g łównie zb ro jn ik i pó łks i ężycowa te i z a r e t u s z o w a n e od łup-
ki i f r a g m e n t y z u ż y t y c h ża r en i rozcieraczy. U ż y w a n o także naczyń 
c e r a m i c z n y c h w y k o n a n y c h w technologi i i zdobionych w sposób c h a r a k ­
t e r y s t y c z n y dla t r a d y c j i k u l t u r y w c z e s n o c h a r t u m s k i e j , k tó re j ed n ak 
u leg ły i s t o t n e j p r z e m i a n i e w toku t r w a n i a tego osadn ic twa . Z a p r z e s t a n o 
m. in. s tosowania r y t e g o o r n a m e n t u linii f a l i s t e j i zaczęto używać linii 
f a l i s t e j p u n k t o w a n e j . L o k a l n a g r u p a ludzka u t r z y m y w a ł a k o n t a k t y z do-
linią Nilu, k t ó r y c h pozostałością są n iewie lk ie ilości w y r o b ó w z s u r o w c ó w 
k a m i e n n y c h obcego pochodzenia , t j . z czer tu , ryo l i tu i aga tu oraz muszle 
szczeżui n i l o w e j (Aspatharia) i ś l imaka Caelatura. 

W okres ie około 7700 - 6200 bp nad górną A t b a r ą b y t o w a ł y g r u p y 
rybacko - łowiecko -zb i e r ack i e o t r a d y c j i t e c h n i c z n e j w zakres ie k r z e m i e -
n i a r s t w a znacznie r ó ż n i ą c e j się od k u l t u r y w c z e s n o c h a r t u m s k i e j (Marks 
1987). Na u p r a w i a n i e łowiec twa w ś rodowisku r acze j w i l g o t n e j s a w a n n y 
t r a w i a s t e j z g a j a m i d rzew, w sąs iedz twie k o r y t a A t b a r y , w s k a z u j ą 
szczątk i f a u n y ł o w n e j : ży ra f , słoni, dużych a n t y l o p (wa.terbuck, większe 
k u d u ) i ich m n i e j s z y c h g a t u n k ó w (bushbuck , oribi), bawołów, p a w i a n ó w 
i i n n y c h małp , żbików, dz ików s a w a n n y , mrówkoja idów i szakal i . 
W A t b a r z e łowiono r y b y g a t u n k ó w Clarias, Tilapia i Lates, a na j e j b a -
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gnistych brzegach zbierano żółwie i mięczaki. Wśród szczątków zwierzę­
cych nie zanotowano jednak hipopotama. W stosunku do sytuacji obser­
wowanej w tej części Sudanu u schyłku plejstocenu (por. rozdział 4) w lo­
kalnym środowisku zanikły gatunki fauny paleoarktycznej, np. tury, gdyż 
uległo ono znacznym przemianom w wyniku wzrostu temperatury i opa­
dów w początkach holocenu. Zaczęto teraz polować na większą liczbę ga­
tunków zwierząt i uprawiać zbieractwo. Także w zakresie techniki krze-
mieniarskiej brak związków pomiędzy lokalną ludnością schyłkowopaleo-
lityczną a wczesnoholoceńską; brak także bliższych związków pod tym 
względem z grupami ludności o kulturze wczesnochartumskiej bytującymi 
nad Nilem. W tym okresie zaczęto tu ta j powszechnie używać — podobnie 
jak nad Nilem — żaren kamiennych z rozeieraczami. Znajomość garn­
carstwa osiągnęła w tym okresie środkowy bieg Atbary. W okolicach 
Khasm el-Girba wyróżniono ostatnio zespół archeologiczny określony 
jako* pre-Atbai, zawierający najstarszą we wschodnim Sudanie ceramikę 
datowaną na około 6215 bp; różni się ona jednak w istotny sposób od 
ceramiki kultury wczesnochartumskiej. Z tego samego okresu pochodzi 
zespół delty rzeki Gasz, określany jako Amm Adam Group, zawierający 
ceramikę o innej tradycji stylistycznej. Twórcy tych dwóch różnych 
tradycji garncarskich mieszkali wyłącznie nad brzegiem rzeki i upra­
wiali podobny typ gospodarki opierającej się na eksploatacji zasobów 
wodnych. Polowali oni na ryby, żółwie, krokodyle, mięczaki, dziki, róż­
nej wielkości antylopy (oribi, duiker, topi, reedbuck, hartebeeste), ba­
woły, miodożery, szakale, żbiki i zajmowali się zbieractwem. Żarna 
i rozcieracze, występujące w zawartości obozowisk obu tych zespołów 
archeologicznych, mogły służyć do rozcierania ziaren w celu przygoto­
wania ich do konsumpcji. W odróżnieniu od odłupkowej tradycji krze-
mieniarstwa zespołu Amm Adam, ludność zespołu pre-Atbai częściej 
używała wiórów do wyrobu narzędzi pracy (Fattovich i inni 1984: 177 -
-178; Marks 1987: 82, 88 - 99). 

;Brak, jak dotąd, informacji z tego okresu z obszarów położonych na 
wschód od Atbary aż do wybrzeży Morza Czerwonego i na zachód od 
Nilu i Białego Nilu w głąb Kordofanu i Darfuru. 

Przesuwając się z południa na 'północ w tym krótkim podsumowaniu 
tendencji rozwoju gospodarki w początkach holocenu, trzeba zasygnali­
zować najnowsze odkrycie dwóch stanowisk osadniczych ludności kul­
tury wczesnochartumskiej u ujścia Atbary do Nilu (Haaland 1987: 
49 - 50). Na stanowisku Abu Darbein, datowanym na około 8500 -
- 7700 bp, odkryto 'pozostałości osady o powierzchni około 1200 m2, na 
której zachował się midden o miąższości około 60 cm. W jego zawar­
tości odkryto liczne pestki owocu krzewu Ziziphus i czeremchy afrykań­
skiej oraz szczątki fauny wodnej (mięczaki, ryby, krokodyle), różnych 
gatunów gazeli i bawołu. Wyposażenie narzędziowe ludności tej osady 
składało się głównie ze zbrojników półksiężycowatych i zaretuszownych 
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wiórów. Częściej stosowała ona także wiertniki i skrobacze, rzadziej na­
tomiast tłuczki i małe rozcieracze. Naczynia ceramiczne w te j osadzie 
zdobione były m. im. motywem ryte j linii falistej. Znaleziono także koś­
ciane groty włóczni lub harpunów, kościane igły i wisiorki oraz półfabry­
katy bliżej nie zidentyfikowanych wyrobów kościanych. 

Na stanowisku Aneibis odkryto cztery middeny osadnicze datowane 
na około 7310 - 7290 bp, które zajmowały około 7000 m2; miąższość ich 
sięgała jednego metra. Pozostałości fauny łownej z tych middenów za­
wierały szczątki hipopotamów i żyraf oraz innych, bliżej nieokreślonych 
gatunków typowych dla środowiska wodnego. Wyposażenie narzędziowe 
ludności zamieszkującej tę osadę było podobne do narzędzi z osady Abu 
Darbein, ale brak w niej zaretuszowanych wiórów; liczniejsze były nato­
miast żarna kamienne. Używano także podobnych narzędzi kościanych. 
W dekoracji naczyń ceramicznych w tej osadzie 'prawie nie występuje 
motyw linii falistej rytej , natomiast dominuje dekoracja charaktery­
styczna dla późniejszej fazy rozwoju garncarstwa wczesnochartumskiego, 
co potwierdza także datowanie izotopowe tej osady, późniejsze od Abu 
Darbein. 

Z odcinka Nilu pomiędzy ujściem Atbary a północną Nubią, pomiędzy 
I a II kataraktą oraz z terenów ościennych brak informacji na temat 
rozwoju gospodarki w tym okresie. W Dongola Reach, pomiędzy IV 
a III kataraktą, odkryto jedynie ślady osadnictwa grup ludzkich, któ­
rych narzędzia i ceramika były podobne do wyrobów znanych z prze­
wodniego stanowiska kultury wczesnochartumskiej w Khartoum Hospi-
tal. Zostały one zdefiniowane jako Early Khartoum Related Group 
(Marks i inni 1968: 173 - 174, 188). W zawartości stanowisk tego zespołu 
nie znaleziono szczątków roślin i zwierząt. Wśród narzędzi kamiennych 
najczęstsze są tu ta j zbrojniki półksiężycowate (około 20% wszystkich 
narzędzi), których używano obok trójkątnych i trapezowatych. Narzędzia 
zaretuszowane stanowią ponad 45% wszystkich narzędzi w tym zespole; 
występowały w nim ponadto ostrza z zębatą krawędzią, obłęczniki, 
mikrorylce i ostrza nożowate. Narzędzia mikrolityczne stanowią 85% 
wszystkich wyrobów w omawianym zespole. Liczne — ale nie tak liczne 
jak w osadzie Khartoum Hospital — były w tym zespole żarna, palety 
kosmetyczne i rozcieracze kamienne. Garncarze tej grupy kulturowej 
wyrabiali duże naczynia zdobione na powierzchni ornamentami charak­
terystycznymi dla osady Khartoum Hospital, w tym także motywem 
ryte j i odciskanej linii falistej, natomiast — w odróżnieniu od Khar­
toum Hospital — do tworzywa ceramicznego często dodawano domieszkę 
organiczną. Brak dat radiowęglowych dla tego zespołu archeologicznego. 
Trzeba dodać, że nie uważa się go za identyczny z zespołem pochodzą­
cym z Khartoum Hospital, jeżeli chodzi o technologiczną i typologiczną 
tradycję krzemieniarską oraz garncarską. 

Nieco więcej informacji o rozwoju gospodarki w tym okresie mamy 
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z północnonubijskiego odcinka Nilu, z okolic II katarakty. Pochodzą one 
z wielkiego zespołu archeologicznego Khartoum Variant, datowanego 
na około 6350 - 5500 bp (Nordstrom 1972: 8 - 12). Ludność tej kultury 
zamieszkiwała w małych obozowiskach, zakładanych na pagórkach poło­
żonych nad rzeką lub nieco od niej oddalonych, zapewne zajmowanych 
przez kilka rodzin. Zawartość tych obozowisk dowodzi uprawiania rybo­
łówstwa i zbieractwa mięczaków rzecznych, zwłaszcza ostrygi nilowej; 
zapewne uprawiano także łowiectwo. W wyposażeniu naizędziowym tej 
ludności dominują narzędzia mikrolityczne, występuje także pewna licz­
ba narzędzi wykonanych z wiórów. Wśród narzędzi pracy do typów 
diagnostycznych w tym zespole należą skrobacze z krzemienia egip­
skiego importowanego z północy i skrobacze wykonane z surowca miej­
scowego. Powszechnie występowały żarna i rozcieracze kamienne. Garn­
carze tej ludności produkowali duże, dekorowane misy najczęściej zdo­
bione rzędami odciśniętych dołków; rzadziej tworzyły one zygzakowate 
szeregi lub linię falistą. Technologia i dekoracja tej ceramiki wykazuje 
związki z tradycjami garncarskimi kultury wczesnochartumskiej w środ­
kowym Sudanie i współczesnymi jej tradycjami garncarskimi z połud-
niowo-środkowej Sahary. Tradycja krzemieniarska i garncarstwo tej 
kultury wykazują bliskie pokrewieństwa z kulturą wczesnochartumską. 
0 dalekosiężnych kontaktach ludności kultury Khartoum Variant z gru­
pami bytującymi w Egipcie świadczy występowanie w tym zespole na­
rzędzi wykonanych z szarego krzemienia egipskiego. 

Tego okresu sięga także końcowe stadium rozwoju kultury Qadan, 
trwające, jak się wydaje, do drugiej połowy VII tysiąclecia bp. Zespół 
ten występuje na obszarze od Nubii egipskiej na północy do okolic II ka­
tarakty (Nordstrom 1972: 7; Kobusiewicz 1976: 36 - 41). Gospodarkę tej 
ludności przedstawiono już w poprzednim rozdziale te j pracy. 

Na czasy współczesne kulturze wczesnochartumskiej ze środkowego 
Sudanu przypadają, jak się wydaje, zespoły sztuki naskalnej z okolic 
II katarakty, które próbuje się łączyć z ludnością późnej kultury Qadan 
(Kobusiewicz 1976: 40 - 41). Zawartość obozowisk twórców tej sztuki 
sugeruje, że były to grupy rybaków i zbieraczy mięczaków rzecznych. 
Daty radiowęglowe z tych obozowisk (m. in. uzyskane także z kontekstu 
stratygraficznego zawierającego fragmenty płaszczyzn z rysunkami, które 
odpadły z wyżej położonej skały) wskazują, że osadnictwo tych utalen­
towanych artystycznie grup społecznych należy datować na około 11 000 -
- 7000 bp (Davis 1984; Hellstróm 1970). Najstarsze rysunki, datowane 
najprawdopodobniej na około 10 500 - 9000 bp, to koła koncentryczne 
1 półkola, wzór sieci i równoległe linie. Być może, że przedstawiają one 
pułapki na zwierzęta lądowe i na ryby. Rysunki z około 9000 - 7000 bp 
najczęściej przedstawiają żyrafy, antylopy, krokodyle i słonie w towa­
rzystwie falistej lub spiralnej linii, czasami łączącej się z nogą lub szyją 
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zwierzęcia; są to najprawdopodobniej sceny łowieckie ilustrujące mo­
ment złapania na lasso lub w sidło. Wśród rysunków występują też 
przedstawienia kolistych pułapek, schematycznych sylwetek ludzkich 
i zapewne maczug. 

Na same początki holocenu przypada też schyłkowa faza rozwoju 
kultury arkińskiej z okolic II katarakty (Kobusiewicz 1976: 46 - 47). 
Twórcą tej kultury były grupy łowców dużych ssaków sawanny i praw­
dopodobnie także zbieraczy ziaren traw zbożowych, na co wskazują zna­
leziska sierpaków z wyświeconą krawędzią pracującą i żarna kamienne. 
Ludność ta posługiwała się narzędziami mikrolitycznymi. Na stanowisku 
osadniczym w Dibeira-West 1 o powierzchni około 3,2 ha (800X400 m) 
zarejestrowano trzynaście koncentracji osadniczych o średnicy 20 - 40 m, 
będących zapewne pozostałością sezonowych obozowisk. 

Wyroby kościane charakterystyczne dla tego okresu historycznego 
odkryto na stanowisku Catfish Cave położonym nad rzeką, w Nubii 
egipskiej (Wendt 1966; Kobusiewicz 1976: 47 - 48). Zawierało ono po­
zostałości obozowiska rybackiego, zapewne sezonowego, usytuowanego 
w jaskini położonej nad rzeką. Początki osadnictwa w tej jaskini (war­
stwa 5) najprawdopodobniej przypadają na przełom IX/VIII tysiąc­
lecia bp. W zawartości spągu jaskini odkryto wyłącznie ości sumów 
(95% szczątków wszystkich kręgowców; resztę stanowiły kości ssaków 
łownych) i 38 kościanych grotów włóczni lub harpunów. Oprócz jednego 
okazu, wszystkie mają zadziory po jednej stronie (od 3 do 11 za­
dziorów), a około połowa z nich ma dookolne nacięcia na podstawie 
trzonu. Pozostałością następnej fazy osadnictwa w tej jaskini, datowanej 
na VIII tysiąclecie bp, jest warstwa także zawierająca ości sumów; jed­
nak nie znaleziono w niej już kościanów grotów. Z paleniska położonego 
w stropie tej warstwy uzyskano datę radiowęglową o wartości 7060 bp. 

W okresie od X do VII tysiąclecia bp (około 8000 - 5000 p.n.e.) w Egip­
cie możemy już obserwować początki stosowania neolitycznej gospo­
darki wytwórczej. Z najnowszych badań wynika, że początki chowu 
zwierząt sięgają na Pustyni Zachodniej X 'tysiąclecia bp, a uprawy zbóż 
— końca IX tysiąclecia bp (Banks 1984; Wendorf i inni 1984; Wendorf 
i inni 1987). W delcie Nilu, w oazie Fajum i prawdopodobnie także na 
egipskim odcinku Nilu — do pogranicza egipsko-nubijskiego koło Gebela 
Silsila — gospodarka neolityczna pojawiła się dopiero w początkach 
VI tysiąclecia bp. Genezę i najwcześniejszą fazę rozwoju tej gospodarki 
w Egipcie staram się przedstawić w następnym rozdziale tej pracy. 
Z 'punktu widzenia dokonywanego teraz przeglądu procesów gospodar­
czo-społecznych w tym okresie należy tylko zauważyć, że od swych po­
czątków około 8100 bp garncarstwo najstarszych egipskich grup neoli­
tycznych na Pustyni Zachodniej na ogół pozostawało w obrębie tradycji 
saharyjsko-sudańskiej występującej od środkowego Sudanu do środkowej 
Sahary (Wendorf i Schild 1984c: 93, 95, 96). 
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Jeżeli chodzi o obszar środkowej Sahary, to w okresie 10 000 - 7000 bp 
bytowały tam grupy ludzkie łowiecko-zbieracko-rybackie eksploatujące 
biotopy wodne i stepowe (Smith 1984: 85). Posługiwały się one narzę­
dziami kamiennymi wykonanymi techniką mikrolityczną oraz kościa­
nymi grotami włóczni lub harpunów i strzał do łuku. Garncarstwo 
uprawiano na północnej Saharze (Acacus) od około 9080 bp. Jego tra­
dycja techniczno-stylistyczna na środkowej Saharze mieściła się w obrę­
bie technokompleksu chartumskiego (Nordstrom 1972: 11 - 12) i charak­
teryzowała się np. w Ennedi stosowaniem ornamentu ryte j linii faliste] 
przed około 7150 - 6900 bp; później stosowano już ornament linii falistej 
punktowanej (Bailloud 1969: 37, cyt. za Nordstrómem 1972: 12). 

Z próby sumarycznego przedstawienia głównych tendencji w roz­
woju gospodarki na obszarach ościennych w stosunku do środkowego 
Sudanu można wnioskować, że na tle północnej i wschodniej Afryki 
obszar ten wyróżnia się jako strefa wyjątkowo dynamiczna w X -
- VII tysiącleciach bp. Doszło tuta j do szczególnie wszechstronnego postę­
pu w eksploatacji lokalnego ekotonu — bogatej w biomasę strefy 
przejściowej pomiędzy biotopami wodnymi (rzeka oraz jej stałe i sezo­
nowe bagna) a sawanną trawiasto-leśną. Społeczeństwa bytujące na 
tym obszarze odgrywały przodującą rolę kulturową w tym okresie 
w strefie północnych i wschodnich sawann afrykańskich. Wyższy etap 
rozwoju gospodarczego w Afryce osiągnęły w tym okresie jedynie grupy 
wczesnoholoceńskich kolonistów Pustyni Zachodniej w EgipeiG (od X ty­
siąclecia bp), które zaczęły stosować gospodarkę wytwórczą. 

5.6. Uwagi końcowe 

Najistotniejszą cechą w rozwoju gospodarczym społeczeństw bytu­
jących nad górnym Nilem w okresie X - VII tysiąclecia bp była wszech­
stronna eksploatacja zasobów środowiska naturalnego znajdującego się 
w ekotonie bogatej w biomasę strefy przejściowej pomiędzy biotopami 
wodnymi, głównie rzeką, a sawanną trawiasto-leśną. Podstawą tej gospo­
darki było wysoce wydajne łowiectwo, rybołówstwo, zbieractwo mię­
czaków i roślin, w tym być może także nasion traw zbożowych. Wszech­
stronną eksploatację bogatych zasobów biomu umożliwiło powszechne 
zastosowanie narzędzi pracy i innych produktów o nowych rozwiąza­
niach technicznych, często o charakterze rewolucyjnym: narzędzi ka­
miennych mikrolitycznych, grotów kościanych z zadziorami i żaren ka­
miennych z rozcieraczami. Nowym produktem były naczynia ceramiczne, 
które zaczęto wyrabiać na tym obszarze już w X tysiącleciu bp. Istotny 
postęp w gospodarce sprzyjał ogólnemu rozwojowi społecznemu w tym 
okresie. 


